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Londrn, Parri, : ·Berlin i Moskwa o srtuacii w Europie 
istoryczne_ -dni_ Czechoslo 

·. Mabilizacia i zbrojne obsadzenie . Sudet6w wrwolalr dezorjentarie w opinii niemierkiei 
;. Wiadomość o mobilizacji p<>­
w~chnej w Czechosłowacji roze. 
az~a się lotem błyskawicy po ca­
łym_ kraju. W Pradze około pól· 
n~cy gromadziły się na ulicach ty­
siączne tłumy ludno~ct 

Zarządzenia mobilizacyjne są 
przeprowl1dzane w całej rozcią­

głości. Na wszystkich liniach kO· 
lejowych kursuje ogromna iloś~ 
pociągów z transportami wojska 
~ ·amunicji oraz z rezerwistami, u· 
dającymi się do swych farmacyj. 

W ciągu nocy wszystkie auta 
prywatne oraz takSówki zostały 
:tarówno w Pradze, jak i w innych 
~astach, zarekwirowane na po­
trzeby wojska. Już w godzinach 
n~nych w Pradze nie można by­
ło dostać ani jednej taksówki. 

DEZORIENTACJA 
OPINil NIEMIECKIEJ. 

„Kurier Warszawski" donosi z 
Berlina: 

Zajęcie z powrotem przez woj­
ska czeskie terytoriów sudeckiclt 
zaostrzyło ogromn!e sytuację we­
dnętrzną i w· szerokiej op'.nii nie­
mieckiej wprowadziło dezorienta­
cję. W szczególności istn:eje po­
wszechne zdziwienie, . dlaczego 
Rzesza, mimo ciągłych „prowoka· 
cyj" czeskich, nie urzeczywistnia 
swych zapowiedzi i nie zajmuje 
siłą przynajmniej tych części Su· 
detów, z których zrezygnował jui 
przed kilku dn:ami Rząd Hodży. 
Wytłomaczenie leży, jak się zda­

je, w tym, że Hitler chce koniecz_ 

· ~waranc o f ranc11 i. An1łii_ 
ł. pozostaią w mocr 

PÓ-d powyższym tytułem korespondent ,,Kuriera Warszawskiego" 
donosi z Londynu: 

Wypadki w Czechos!owacji, skoncentrowanie wojsk niemieckich 
oraz przerwanie rozmów prem. Ch nmbertałna z kanct. Hitlerem do­
prowadziły sytuację do punktu kulminacyjnego. Wiadomości z Go­
desbergu wywołały żywe zaniepokojenie w opinii angielskiej i nie 
uspokoił Jej nawet fakt, iż po całodziennej wymianie listów i roz· 
mów przygotowawczych prem. Chamberlaina podjął o g. 22 min. 25 
nĄ nowo rozmowy z kanclerzem HitJerem. 

Pakt, iż prem. ChemberJa:n opuścił Niemcy i powrócił do Londy­
nu, ,dowodzi, że nie osiągnięto tam żadnego porozumienia. Nocna 
konferencja była ostatnią próbą prem. Chamberlaina przekonania 
kanclerza niemi-eckiego o niebezpieczeństwie, jakie pociągnąc może 
za SOblJ usi!owanie rozwiązania sprawy czesk:ej w drodze słły 
z~rojnej. 

Pisma angielskie dają do zrozumienia, że GWARANCJE FRAN· 
CJI, A NA DRUGIM PLANIE AN GLII, POZOSTAJĄ W MOCY i te 
p~stwa zach'Odnie będą zmuszone do zafęcia stanowiska wObec 
agtesji niemieckiej, chociaż mobilizacja czeska nie wywołała w An· 
glii dobrego wrażenia. 

W Londynie panuje przekonanie, że prem. Chamberlain doszedł do 
o~tec~nych granic u.stępstwa. Cały dzień piątkowy był specjal· 
me cięzką .próbą. cłe~phwOści premiera, który przez 6 godzin czekał 
na odpowiedź ntem:ecką, dostarczoną mu wreszcie nie przez mini­
stra spraw zagranicznych, lecz przez tłomacza Schmidta. 

nie -urzeczywistnić przyłączenie Su 
detów przy zachOwaniu wszelkich 
form pokojowych i za aprobatą 
mocarstw zacbodn~ch, gdyż takie 

załatwienie moie Nlecom zapew· I wszystkim w P..óiniejszych akcjach 

1 

opuścił wczoraj o godz. 9.45 · G'o• 
nić znacznie lepsze stanowisko, międzynarodowych. I tylko dlate- dersberg. 
przy decydowan:u o ustroju okro. go do rozmów w Godesbergu przy Na krótko przed wyjazdem 
]onego państwa czeskiego i przede wiązują tak wielkie znaczenie, Chamberlain oświa.dczył, iż zwoła 

W CZASIE SWEOO KILKlJGUUt.INNEGO. PANOWANIA W SUUE· 
TASH HITLEROWCY ZDĄż.YLI ZAMAZAć NA WSZYSTłUCłl 
DROGACH NAPiSY CZESKIE, POZOSTAWIAJĄC JEDYNIE NIE-

. MIECKIE. 

Z.S.S.R. wobec Pragi 
Przemawiając na posiedzeniu 6· ej komlsji zgromadzenia Ligi w Ge· 

newit". Litwlnow odp:eral zarzuty; że Sowiety nie wypełniły swyc.h 
zobowiązań·, wypływających z pak tu z Czechosłowacją. Litwinow 
podkreślił, że pakt ten był częścią zamierzonego układu wschodn:e_ 
go, który n!e doszedł do skutku, o raz, że jest on podporządkowany 
paktowi francusko · czechOslowacldemu. 

Komisarz sowiecki stwierdził da lej, iż Rząd czechos:owacki przy· 
jął propozycje londyńskie, w których zawarty był m. in. warunek wy. 
powiedzenia układu, łączącego Czechos:owację ze Związkim sowiec­
kim, na skutek tego Rząd sowiecki może uważać, iż nie obowiązuje 
go nadal pakt z CzechOSłowacją, którego działan:e zresztą uzależ­
nione było całkowicie od ewentualnego wystypienia Francji. (PAT). 

:zwe 

Rada NaczElna PPS 
Posiedzenie Rady Naczelnej O• 

tworzył ww. Wł. Uziembło, od­
czytując Jisit tow. Z. Żuławskiego, 
przewodniczącego Rady. Tow. Żu­
ław:'.k.1 pod'kreśla w swoim liifoie, 
że dwa zadania wyrastają dzisiaj, 
jak'> zadania naczelne, przed pol­
skim światem Pracy: 

l) utrwalenie łączno$ci rohot­
n,lków pracowników i cl1łopów; 

2) utrzyma,nie zasady, że Pol· 

Tow. tow. K. Pużak, sekretarz 
generalny P. P. S. i T. Arciszew· 
ski, przcwod.n:czący CKW. PPS., 
przedstawili Radzie Naczelnej 
stan sytuacji międzynarodowej i 
wewnętrznej kraju. Tow. Pużak 
przedłożył zarazem - z ramie. 
mia Prezydium C. K. W. - pro· 
jekt odpr wiedniej rezolucji. 

dlatego też Rzesza powstrzymuje pos'edzenie gabinetu brytyj1;kie~o 
się od jakichł<0lwiek interwencyj natychmiast po przybyciu do Lon· 
wojskowych, mimo wzmagających dynu. 
się zajść w Sudetach ł na granicy Wszyscy ministrowie, którzy 
i mimo wydawanych przez nowy znajdują s:ę poza Londynem, zo· 
Rząd praski zarządzeó wojsko- stali wezwani do natychmiąst0we· 
wycb. go powrotu, celem wzięcia udzia~ 

Nie ulega wątpliwości, żE lu w posiedzeniu gabinetu. 
WPŁ VW CZASU IDZIE RACZEJ DALADIER NARAZIE 
NA RĘKĘ PRADZE. NIE JEDZIE DO LONDYNU. 

CHAMBERLAIN OPUSCIŁ 
NIEMCY. 

Koła miarodajne nie potwierdza· 
ją wiadomości, nadesłanej z Lo11„ 
dynu, jakoby Daladier miał · udać 

Premier brytyjski Chamberlain się do Londynu dla przeprowadze 
nia konferencji z Chamberlainem. 

,, - • •. ,. '·'I. ' „ .... „ . -· ·•. . . - ' . 

~świa~cionio lala~iora 
Jakie jest stanowisko Hitlera wobec ządań Polski 

„Kurier Warszawski" donosi z Paryża, te w łonie gabinetu Dala­
d:er•a 6 ministrów (Mandel, Roynaud, Champetier de Ribes, Quełlle, 
de Monzie i Campinschi) sprzeciwiało się zatwierdzeniu planu lon­
dyńskiego w sprawie Czechosłowacji i miało ~ę domagać, aby w ża­
dnym wypadku nie grożono Pradze odmową pomocy francuskiej na 
wypadek odrzucenia przez nią planu. Od ministrów tych skrajna le­
wica domaga się obecnie dymisji; presja łednak nie wywarła sku~ 
ku i jednolitość gabinetu została narazłe utrzymana. 

Do otwarcia parlamentu obecnie jes7.cze nie dojdzie, guyż zarówno 
rc:.dykali, jak i unia socjalistyczno - republikańska zajęły stanowisko 
przeciwne zwołaniu Izby przed wyświetleniem się sytuacji międZy• 
narodowej. W podobnym \°iuchu wypo ·.viedział się też piemier, przyj· 
rnując w piątek przedstawicieli partii radykalnej. Premier Da­
ladier z!ożył przy tym uspokaja3ące wyjaśnienla w związlw z sytua­
cją międzynarodową, i zapewniał o doskonałej ciujno.ści rządu fran· 
cuskłego. · 

Podkreślić należy, łż premier zakończył nieoczekiwanym oświad· 
czeniem, iż W WYPADKU NIESPROWOKO\V ANEJ AGRESll WO• 
BEC CZECHOSŁOWACJI, FRANCJA JEDNAK STANĘŁABY W 'J~J 
OBRONIE. 

W ocenie roszczeń po!sldch wobec Czechos!owacji -opinia fra.ncit­
ska ostatnio wykazuje więkste już umiarkowanie. 

Interesuję.oo ujmuje kwestię rosztzeń polskich i węgierskich „Le 
jour" w artykule Saint Brice'a. PubJ!cvsta stanowczo odrzuca poglą~. 
JAKOBY HITLER ISTOTNIE POPIERAŁ POSTULATY TYCH 
PAŃSTW. PRZECIWNIE, JEGO ZDANIEM, RZESZA NIEMIECKA 
NIECHĘTNYM OKIEM PATRZY NA MOżLIWOść WZMOCNIENL\ 
POLSKI I WĘGIER, A POWIERZCHOWNYMI POZORAMI' NIE 'NA· 
LEŻY DAć SIĘ ZMYLić. HITLER PRAGNIE WYŁĄCZNIE TYLKO 
ZWASALIZOWANIA CAŁEJ CZECHOSŁOWACJI l ZBLIŻENIA Sii~ 
DO RUMUNII Z JEJ ZBC.żEM I JE; NAFTĄ. Natomiast Włocby ra· 
deby były utworzyć front z Polską ł Węgrami, a to w interesie rów-
nowagi p<>!ltycznej. · 

• vt..LĄOI NA GRANICY PO STRONIE NIEMIECl\JEJ SĄ OBLĘżON.t.:: 
PRZEZ UCHODżCóW HITLEROWSKICH, UCIEICAJĄCYCH W 

GŁĄB NIEMIEC. I ska w żadnym wypadku nie mo· 
ie hyó częścią składową obozu fa. 

I ~z~-rmu m iNJ:.: ~·n (lH'l<fow e!!O. 

Wywi ąztła e ię dy~kusja , któ1a 
,; tw:er<lz iła ponownie, Żt' Partia 
1est jednolita w swojej ocenie i 
pokienia międzyna rodowe~o i 
r~< łn7<~n; .... l\ " (ł\\~ ł1 ! t r J:rtt'f!O . f 

CZESKI żOŁNIERZ W SUDETACH ODPOCZYWA. W PEl:..NEJ 
GOTOWOśCI BOJOWEJ. 

.. 
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· Londyn w ciągu całego dnia o­
czekiwał wiadomoJci • Godes­
ber~. Nastroje w Londynie, jakie 
wyt~oorzvly się w ciągu popołu­
J.nią, w;kazywały na to, ie azero­
Teie knła apoleczemtwa angi.elskie­
go Uczyły ńti s poważnymi trud­
nościami. 

Potcszechnie przypuncz(JIU) jui 
p<! południu, ie rokowania Cham· 
~erlaina z Hitlerem •ię sałamały 
i że premwowi brytyjski.emu nie 
poz.ustanie nic innego, jale powrÓ· 
cić do Londynu z: rezultatem ne­
gatvwnym. 

W yda„zenia, które doprowadzi­
ły do takich ~strojów, przedsta· 
wiaią się jak następuje: 

W ciągu cswartkowych ro%1RÓW 
między Chamberl.ainem I Hitle­
rem kanclers Rzeny oiwia.dczył 
miał premierowi brytyjski.emu, ie 
musi się dom.igać załatwienia ca· 
łokształtu •praw, dotyczących 
przyszłoki Czechoał0U10Cji. 

Premier Chamberlain od'J'Oł.Cie­
dzieć miał na to, że instrukcje je· 
go co do prowadzenia rokowań z 
kanclerzem Hitlerem ograniczone 
są ramami propozycyj, oaiągnif­
tyck w konaultacji londyńskiej 
między W. Brytani.ą l Francją. 

Rozmowr ministrów 
GODESBERG, (PAT), - Około 

godz. 20 powr6ciU 11 kwatery kanele 
rza mtlt'ra do rezydencji Cłlamber. 
la.Ina amb. Henderson I sir Horace 
WUson. którzy prowadzlll w ciągu 

popołudnia kllkugodzlnne rcnmowy 
Z Blbbentropem. Wiłaon Dl'J'Z po 
r..owrocle oświadczył przedstawicie­
lom pra&y, te Chamberlain t>rawdo­
podobnte wyjedzie w sobo~ rano sa­
molotem do Londynu. Motllwe Jest 
przy tym, teo Jeszl'Ze wieczorem po­
fedzłe do ką.nclerza Hitlera „<".elem 
pot.egnanla się z nim". Z ńiedomó. 
włefl Wll8ona wynika, te widzi OD 

motllw«>M dojścia Jeszcze cło wspól· 
nej platformy • kanclerzem Hitle­
rem w czasie zapowiedzianego spot­
kan.la. 

WUaon natychmiast adał Illo cło 

apartamentów Cbamberlalna na g6-

rt l zdał mu sprawę z przebiegu roz 

mowy • Ribbentropem. Oble lltrony 

aachowu,_ najdalej ldl!C'ł cłyskrec~ 

W kołach angielskich wyczuwa się 

nadzle~, ł.e oda się oslągną6 porozu 

mienie. 

Nocna rozmowa 
Powróciwszy w czwartek wie-

czorem do hotelu, premi.er Cham- GODESBERC (PAT). -Cham 
berlain skomunikował się telefo· berlain przybył do hotelu ,,Dree­
nic'Z:nie z 1.ordem HaliftU:em i s ser•" o godz. 22 min. 30, po c:ym 
innymi członkami gabinetu bry· rozpoczęła się końcowa ro:rmowa, 
tyjski.ego w Londyni.e, którzy ze. "' której wzięli udział kanclerz 
braU się wi.eczorem dl,a obrad nad Hitler, Chamberlain, min. Spraw 
sprawozdani.em premiera. PREM. Zap'. R•eazy Ribbentrop i amb• 
CHAMBERLAIN WYSTOSOWAŁ sador brytyjs1ti Heruleraon.. 
W CIĄGU NOCY PISMO DO Hl- Rozmowa Chamberlaina z kan­
TLERA, W KTóRYM N ALEGAć clerzem Hitlerem 11UJlrońc:yla. aię 
MIAŁ, ABY KANCLERZ DAŁ o godz.1 min. JO. 
PISEMNE ZOBOWT ĄZANIE, tE GODESBERC (P ~T). _ N: •• 
WOJSKA NTEMIECKTE NIE n oo 

J'PKROCZĄ DO CZECROSŁO- mieckie Biuro Informacyjne do­
W ACJI, DOPÓKI ROKOWANI A nosi: UtrzymaM w przyjaznym 
NIE ZOSTANĄ UKOŃCZONE. duchrs rozmowy kanclerza Hitlera 
W związku z: tym listem pnsi-e- i b~yjakiego P!emi.er? z:a_ko~y­
dzelłie, które wyznaczone było na ly Ił{! wręc:;eniem niemie_ckiego 
godz. 11 przed południem u kan- memorandu~ . które z~wiero o-
cler70 Hitlera, ni.e odbyło się. 'stateczne za/ęcie stanowislca przez 

• • . . , Niemcy w stomnku do sytuacji w 
Odpowiedz Hitlera .prz~ie:eio- i kraju sudeckim. Premier brytyj. 

na została. Chamberlainowi około ski podjął się doręczenia tP.go me­
god:z. 15. morandum R~i c:~cho&ło-

Co do treści tel{o pisma brak rcackiernu. 
jest szczegółów, ale JAK Sl,Y· Chamberlain. odwiedził wiecza. 
ClIAć Z f(óŁ ZAZWYCZAJ DO- rem w towarzystwie brytyjski.e~o 
BRZE POINFORMOWANYCH, l b----1 B l' · · N 'lle 
KANCLERZ HITLER UDZTF:Llć am iwauora ~ ·er inie iir .evi ' 'I He-:iderso,na i nr Horace Wilsona 
MIAŁ OT>POWIET>ZI RóWNA. kanclerza Hitlera w obecno&ci mi-
JĄCEJ SlfJ ODMOWIE. I nisrra Spr. Zagr. Ribbentropa, 

PREMIER CHAMBERLAIN aby się z: nim pniegnać. Kanclerz 
Bl'Ł W CIĄGU POPOl,UDNIA I Hitler wyraził brytyJslciemu pre· 
W STAŁEJ KOMUNIKACJI z

1

mierowi ł Rządowi brytyjskiemu 
LORDEM HALIP AXEM, KTóRY w imi.eniu swoim i narodu nie· 
NASTf:PNlE PRZED WIECZO- miP-cki.el(o na}szczersze podzięko· 
REM PRZYJĄŁ NAJPIERW AM wanie za wysiłki, poniesione ce­
BA'iADORA FRANCUSKIEGO lem doprowadzenia do pokojowe­
CORBIN, A NASTePNIE · ZA· so roz:wf,qzania zagadnienia m­
PROSIŁ DO SIEBIE SZEFÓW decka niemieckiego. 
OPOZYCJI POSŁA ATTl,EE 1 
POSŁA GREENWOODA, KTÓ­
RYCH POINFORMOWAŁ O SY­
TUACJI 

Po skomunikowaniu się :t Lmi­
dynem„ prem. Chamberlain wy· 
słał o godz. 18 11mbasad-0ra Hen· 
dersona i swego cloradcę sir Ho­
race Wilsona. nn druRą stronę Re­
nu do hotelu „Dreesen" dla od­
bycia. rozmnwy z min.istrem Spr. 
Zag:r. Ribbentropem. Narada tn 
miała na celu ułożenie w&pólnego 
komunikatu. 

PREMIER CHAMBERLAIN W 
SOBOTe RANO WYLATUJE Z 
POWROTEM DO LONDYNU. 

• :- •• • ..:...· .>1,· • • 

Palacze tytoniu T 
Mooecle w spo«ób 
łatwy i przyjt:m· 
ny odzwyczai~ 
się w ciągu S go­
dzin od palenia. 
Za.mówcie zaru 
nasz wieczny pa. 
pieros ,,Idea.I", a 
ochronicie 11We 

zdrowie przed niszczącym wpływem 
nikotyny. - Papieros ,,Ideał" daje 
możność zaciągania się l oddziaływa 
zbawiennie na błonę śluzową. noea. l 
gardła. ,,Idea.I" wzmacnia l krzepł 
organizm, dają.o zadowolenie ducho­
we l fl.zyczne. Mnóstwo listów dzfęk· 
czynnych! - Cena zł. 2.45. Płaci slę 

Premier brvtyjski opuści w aa. 
botę we wczesnych godzinach 
przedpołudniowych Niemcy sa­
molotem, udając aię do Anglii. 

GODESBERC (PAT). CHAM· 
BERLAlN PO POWROCIE DO 
SWEJ REZYDENCJI OśWlAD· 
CZYŁ DZIENNTKARZOM, tE 
WYNIK ROZMóW NIE OZNA­
CZ.4 BYNAJMNIEJ ZERW A.NIA. 
ROKOWA'&. 

[~~m~erl~in irniv1n~w~ł 
z rol połrednika 

GODESBERG (PAT). - W tu­
tejszych kołach, zbliionych do de­
legacji an~iel&ki.ej, oraz wśród kól 
dziennikarzy niemieckich i anl{lo­
sasttich rezultaty rozmów okre­
ślaM tą krótkim powiedzeniem: 
.,ANGLIA UMYWA RęCE''. ZA.-

PUDER 
Z PUSZKIEM 

przy 'ldblorze. Nie zwlekajcie! Za· ~ 
mówcie - póki nie jest zapó:tno! "1r 1. flS 
Straconego zdrowia nie odzyskacie I ~ • 
za żadną. cenę! Adres: F-a „Perfec. 
tewatch" Dz. R, Wa.raza.wa 1, :Ma.· 
ńa.ruik& 11-L „ .... _.„ ... ._ 

str. z· 

Powszechna mobilizacja 
w Czecbosrowacii 

PAT. donosi z Pragi: 

ZNACZA srę, ŻE PREMIER 
CHAMBERLAIN ZREZYGNO­
WAŁ Z ROLI PO.~REDNIKA l 
OGRANICZYŁ Slft JEDYNIE 
DO ZGODY NA PR7EKAZANIE 
MEMORIAŁU NIEMIECKIEGO 
RZĄDOWI CZESKOSŁOW AC­
KIEMU. Mediacja więc akończy­
ła się. Sprawy wkraczają w nową 
faz:ę, której d'll&zego rozwoju nie 
można jeszcze przewid.zieć. 

PREZYDENT REPUBLIKI WYDAL DEKRET O POWSZECHNP.J 
MOBILIZACJI. 

własnołeł4 prywatn,, zoałaf4 auto 
matyczn!e zarekwirowane. WszeJ. 
kle komunikarje drogą pawłetrz„ 
ną q 1urowo wzbronlo~, 

wszystkie 1aś wiadomości pra&O.­
we natury wojskowej poddane q 
najostrzejsiej kontrołł. 

PRAGA, (ATEJ. - Dekret mo- miejscach przydzłalów określony 
bilizacyjny ogłoszony przez prezy. z-0stał na godzin &. 
denta Benesza l transmitowany Wedle dekretu konie, pojazdy, 

Komunikat Niemkckief(o Biura 
Informacyjnego o przebiegu i 
wyniku rokowań komentowany 
iest tutaj jako chęć dania osobi­
•te j satysfakcji premwrowi Cham· 
berlainowi oraz ułntwienia jego 
roli w stosunku do Rządu i opinii 
francuski.ej, jak również własnej 
opozycji. 

NaileDsze sa: 
Cukierki 

Czekolada 
Andralr 

,,HAZET11 

przez radl-o rozkazuje, ateby 
wszystkie osoby podlt!głe słutbłe 
wojskowej itatychmiast stawiły 
się w swych formacjach, przy 
czym termin zameldowania si~ w 

samochody, samoloty, l>łd11ce 

Zerwane połączenia kolejowe 
PAT donosi: Połączenie kotejo- zostały zwrócone nadawcom. Jed. 

we między czechosłoWacflł a nocześnłe młala byf ~ · 
Niemcami było w czwartek wie- komunikacja kOlejowa a Odcłnka: 
czorem przerwane na 10 lłnłacb. Zlttau (na terenie Rzeszy} - -'· 
P<>wodem tego było w włękSZQ.4cł chenberg. 
wypadków wysadzenie w powfe.. Wcz«>raJ o godz. 1-eJ w nocy 
trze torów kolejowych I mostów. 11mknłęto wm:elkl ruch k<wnunlkia · 

Linia ~le)Owa, prOwadząca z cyjny na trasie kolei tetazneJ J-. 
Włednła przH Retz do ZOO\fmo zo gersdOrf - Prełwaldau nad grant. ' 
stała przerwana w pobtłtu grant. cą nlemler.ką. We wszystkich gm1„ 
cy czechOSlowackleJ. nach okollcznych wstrzymano rów 

Dyrekcja kołeł czechosłowackłch nie! kOmunlkacfę pOcZt()W'9 Podob 
dOnOsł o zawłeszenht kOmunłkacJł ne zarządlenla wydano na lłnłl kO 

FIBRY.KA WAG kolefowef na następuJęcych odcln- lefowef na granicy nłemłecklef 'fi 
kach: Tannendorf - Ober - Czechach na trasie jedtowa · -

I Krelblss, Parchsnłtz - Llebaa. Homł - Chrłbska, Porzlcl - U. · 

I Il -.YN;;·;;;~;.;;;LamL 
I - PRAGA. (P A.T). - Sytuocja "' 

' okręgach pogranicznych n~ ule-
da dfJtychczoa wy jaJnieniu. We· 

,„ 't'On.ouml. ,,,.. u:rW.. ... 
akie. Z mie jscm.oości poK"fln.lctla 
riych dochodzą bardso 1kąpe .n. 
rlomości o sa}Jclach, jakle uryde­
r:yły si~ dz~iej1:e} n.ocy. fi'• 
dług informacyj u iródeł ni.. 
mie<:kich, liczba •obitych i , rtmo 

nyck wynosić ma kiUuul.siM.tl 
oaób. 

Warszawa, ul. Zvtnia 23, teL 601· 26 r11u~ wiadomości s trch 1nmrc1a 
Rok założenia 1883 żrót!el. które .., czwartek wlecz:. 

donmily o pnse jęciu władzy od-
F ABRYKA WAG STOLOWY CH ZWYKŁYCH I UCHYLNYCH, • !! h 

I WAG DZIESIĘ'l'NCH, t!!ETN YCH, WOZOWYCH, SAMOCHODO- I rnini!tracvJnej w mr.eJscowo:JcM.c 
WYCH, WAGONOWYCH, DO WAfsENIA OSOB, DO WAt.ENIA E~er, Au1si~ i Gablom: prze• pa,._ 
NIEMOWLĄT I ROtNYCH JNNYCH DLA CELOW ROLNI. tię sudecka· niemiecką, dzisiaj 
CZYCH, TECHNICZNYCH, HANDLOW. ORAZ SPECJALNYCH. mi.ej1cowoici te obMUl.trone soata-... „„ _. 

pomiedzr P,olska a i.s.1.1. zwał ob:-ateli amerykań.kich, • . • • . 

Nota nzłdu z.s.R.R. do Polski Hun« IUh\\\i\UlU\! 1\\\U,\(\1\'lłlll ·· 
W piątek 23 b. m. zastępca komisarza ludowego do Spraw Zagra­

nicznych Potiomkin oświadczył polsldemu charge d'affałres w Mo­
skwie co następuje: 

Z różnych źródeł Rząd sowłecki otrzymał informacje, te wojska 
pol:t1de gromadzone są na granicy polsko - czeskosłowacl<iej, przy· 
gotowując s:!ę do zajęcia siłą części terytorium ozes.~mslowackiego. 
Mimo tych wiadomości, Rząd polski nie zaprzeazył im. Rząd M· 

wieckl oczekuje, Iż zaprzeezenie to nas!ąpł nłezwłocznie. W wypad· 
ku, gdyby tego rodzaju zaprzeczenia nle było i jeSll by woj!ka poi· 
skie zajęły terytorium republiki czes!cos~owackiej, to Rząd sowlec.ld 
ze swej strony uważa za konieczne uprzedzić Rząd polski, ze na 
podstawie artykułu 2 Paktu o Nieagresji z grudnia 1932 r. R?.ąd 
Z. S. R. R. bylby zmuszony, wobec dokonania aktu agresji, wypo­
wiedzieć wspomniany pakt bez uprzedzenia. 

Odpowiedź Rzidu polskiegD 
W odpowiedzi na tę demarche c.harge d'af • . ires polski otrzymał 

polecenie oświadczenia: 
t) że zarządzenia, związane z obroną Państwa zależą jedynie od 

Rządu polskiego, który me ma obowiązku przed nikim stę z nidt 
tłómaczyć; 

2) że Rząd pois~d zna dokładnie telcst układów, lctóre zawierał. 
Ponadto charge d'affaires R. P. otrzymał poleoenłe wyraże-nia 

zdziwienia z powodu tej demarche, ponieważ na gmniicy polsko· 
sowieckiej nie ma ze strony polstde] żadnych specjalnych zarządzeń. .... • 

Dla wyja~nienla Polska Agencja. 
Telegraficzna C:odaje, że artykuł 2-gl 
polsko • !!owlooklego Układu o Nie­
agresji uwalnła strony od zaciągnlę 
tych w rakdt} zobow!ą1mń w wypad­
ku, gdy jedna. ze st.ron dokona nie. 
sprowokowanej agresji przeciwko 
(?ańst"'t: trzeciemu. Paragraf t.en 

był zamieszczony w okladzłe ze 
wzg1ęt!P na nasz nłłans z Rumanllł 
I pnyjn.tne stosunki z Innymi Sił" 

siadami Ro'lji Sowieckiej. 
Jak z konstrukcji I docba powyt­

l!zego okłwlo wynł?m, demart'he so­
wlecktt nosi charakf;er wybitnie for. 
malny, a merytorycznie jest zbędna. 

Rząd polski domaga sie 
od11owiedii na note 

Poseł R. P. w Pradze minister 
Papee odwiedził po południu pre. 
zesa Rady Ministrów gen. Symve­
go I z całą p0wagą zwrócił uwagę 

premiera na kOnłeczność bezZwlOcz 
uej odpowiedzi Rządu czeskolło­
wackle'o na notę pOlsk.ą z 21 
b. tn. tpAT). 

ZaDrzeczenie wiadomoiciom 
aeskirh radiostarii 

Wiadomości rozszerzane przez tek jaldek<ilwiek zasadnicze dekla­
cuskl.e radiostacje, jakoby ambasa- racje w 1»bllczu aktualnego kon1Uk­
dor B. P. w Londynie skbi.clał w Pi4- ta Sił calkuwlcle bezpod.9tawne. 

RZYM, (PAT). - „Oazetta Uf­
ficiale" ogłasza dekret szefa Rzll­
du włoskiego, zarządzający przy. 
musowe przysposb!enle wojskowe 
dla mężczyzn od lat 18, zd()lnych 
do noszenia broni. Dekret ustala, 
że każdy ti1ycznie nieupośledzony 
Włoch po osiągnięciu 18 la~ staje 
się automatycznie tołn i erzem 

przechodził ma przed wclelenfem 
do armil petne wyszk{)lenie woj. 
skowe w organizacjach młodziety 
faszystowskiej. 

RZYM, (PAT), - Ogłoszono tu 
20-tą listę imienną. legionistów włos 
kich, poległych w HisZp8.Dil. L1ata 
t& zav.1era 72 nazwisk&. 

Narada na Zamku 
Pan Prezydent Rzeczypospolitej 

przyjął wczoraj w południe w ~ 
becnoścl p. marszałka Smigłe~ 
Rydza prezesa Rady Ministrów 
gen. Sławoj Składkowskiego ł 
min. Spraw Zagran. j. Becka, 1ttP 
rzy referowaU o stanie spraw bie-­
żących. 

Zwołanie Parlamentu -.·. 

Wielkiej Brytanii 
jak nam donoszą telefonicznie z Londynu, zwołanie parlamentu 

!est sprawą PRAWIE ZDECYDOWANĄ. PieAVotnłe premier Cttam 
bertain odrzucił odnośne ł.ądanłe Partii Pracy. Teraz - wobec bair­
dzo ostrej postawy społeczeństw a brytyfskłego, ministrowie, ohec. · 
ni w Londynie. mlelł &Ił zwrócłć do Chamberlaina, przebywaflłce­
og w Oodesburga, z proś1>4 o za proponowanie kr61owł zWGłaała 
:>artamentu. 

Jak dehowa6 młodośó, ldrowłe I przecl.łuty6 tyde wedlue ..... 
wschodnich, dowie at~ ka.My a Mtfł! ek M.. Paat1lnklewtcza p. t. 

.JAK MEDYCYtłA TYBETAfłSKA UZDRAWIA CHORYCH"· 
Do nabycia w cenie 1 zł. w ksl~ga.mlfu:h l u autQra 

~rawt& 18 m. G, tel. T·19."9 

Posłowie stronnictw lewicr 
u Dalad1era 

PARY3, (PAT), - W phłt.ek po 
południu •>dbyłu się zebranie delega­
t6w stronnictw lewicy. W pewoeJ 
cbwW obr11dy zostały przerw1We, 
aby wnożllwló przedaławlclelom i-. 

dykał6w udanie~ do premiera Da­
ladler, któremu parlamentarna gru­
pa radykalna wyraziła pełne zauf&­
nle. Socjallecl I· komonlścl wystąpill 
r. krytyq polityki rządowej, szcze­
plnl• ostro atakowall Bqd pn..ell• 

stawlclele komunistów. W ko6ca "9 
siedzenia uchwalono jednomyłbUe s 
wyjątkiem komunistów wołOIM!k ... 
cjallsty Aurtola, una.Mą, ał obee­
na chwila nie nadaje ało do swolanla 
Izby Deputowa.uycb, doPJAl8Jlłcy .to 
Jednak przyjęcia przez DaladJer pne 
wódców wszystkich grup Jzby dla 
zapozna.nllł Ich ze stanem rokowa6 
międzynarodowych. 



Łodzianin 25. 9. 
RADIOODBIORNIKI, WYŻYMACZKI 
MASZYNY DO SZYCIA, ŻYRANDOLE 

NA RATY RADIO MASZYN ~ '' -~~_!~„~~!!~„~~-'-I ZA GOTOWKĘ '' - 1.~ Ł6df, PIOTRKOWSKA 189, telefon 259·85. ------ --------~---------------------------Se kr. ~oła Rodzicielskiego 
gimnazjum :im. Sczanieckiej przed Sądem 

POGRZEB 
nauczyciela Łuczyńskiego Na wokandzie Sądu Okręgo-1 brak jeszcze jest 3.078 złotyct. , Na rozprawę wezwano licz-we.go w Łodzi znalazła się wl Wobec ustalenia powyższego nych świadków, między innymi potężną manifestacją przeCiWkO anarChłJ i ZdZiCzenfU. dniu w czorajszym sprawa 65-let- postawiono Pawlikowskiego w znane 1 sobistości jak prezes Sł b • d ni~go Antoniego Pawlikow- '!stan oskarżenia. i Wołczyński, prezes Sądu Wojsk. U OWan1e na Otwartą mogiłą. ski go, zam. przy ul. Mielczar- Sprawę rozpatrywał sędzia ppłk. Smoła. notariusz, b. pro· W d · , · db ł skiego 13, emeryta, b. kierow· Grodzki, oskarżał prokurator kurator Schmidt i inni. i nL ud"' 

1
czon.1szbm 0 Y zzamNactu bomb

1
owzegbo dna . l?kal Każdy z nas mógłby być nika szkoły powszechnej, oskar· Anc, bronił adw. Sawicki. I . ~.~ w 0 z pogru• nauczy- · · ., P~~y u· ac o DJeJ 72. tak samo umordowany bo żonego 

0 
nadużycia. Oskarfony <J.o winy się nie ;.vvrok zapadnie w ponle- .1 ela, członka Zw. Naucz: Pol., ~brod r 11 ta ~ywar~a ws trza, k żdy z nas mógłby si~ zna-Akt oskarżenia zarzuca Pawii- przyznał oświadczając, że kiedy I działek. I który padł ofiarą zbrodniczego saJąc~ wraż.eme wsród sft"r letć w lokalu organiucji w kowskiemu, że jako skarbnik prezesem koła rodzicielskiego. •

1 
pracu1a.crch 1 robotniczych ca- momencie, gdy podło:lona bom· koła ·rodzicielskiego przy gimn. był Józef Wołczyński. I SALON KRA WIECKI łego kraju. Pogrt.eb zamord~- ba ulega eksplozli. im. Szczanieckiej przywłaszczył dał mu 4000 zł. na które nie DLA PANÓW wanPgo n:uc.zyc1el~ s~ał się Knle1rn! Przyiacielul Bracie! sobie do dnia 4 listopada 1936 r. wziął pokwitowania. Prezes Wol- H M IL NER Ł „ d „ potężną. ma r ifestarJą .metJ lko Zabili Cię ci, których myśli i około 2.000 złotych. czyński potem zaprzeczyłtemu. · o z nauczycielstwa, lee~ 1 całego serca zostały zatrute i•dem Sprawa przedstawia się na- Ponadto zeznał on że dał a I społeczeńswa lódzk1ego. obcej ideologii płyna.cej z o~ stępująca: swego czasu dyr. R~manie Pa- I t Kondukt pogrzebowy wyru- środków znajdujących si~ po W 1937 r. został mianowany chuckiej oraz innym osobom I Wykon~~af, :~~:i~~!r~~:~~~e~~·a 11/.;...::::;~~eil. :~~~:;zonych szył o. godz. 4·~j po ~olu<lniu za granicami państwa. Totali7m no-:"y zarząd koła rodzi~iel- z Zarządu pieniądze bez po- I Ceny przystępne. materiałów. Warunki dogodne. z koś.c1ołr M1tk1 Boskiej ~wy bowiem nie jest WJ kwitem sk1ego, wobec czego przyięto kwitowań. Będąc kierownikiem - cl~sk1ej przy ul. Bandurskiego. kultury polskiej. od skarbnika Pawlikowskiego szkoły powszechnej i dokształ· i Kondukt żalobny otwi~rała Zabili Cift, ponieważ orga· rozrachunki w których uwi- cającej z pensją miesięczną • dziatwa szkolna nics~c licznt nizaci•, do której należałeś, docznione było saldo wynoszące ok. 1000 zł. był zmuszony ze MEBLE SYPIALKI, STOŁOWE, KUCHE fti · wieńce. .N.astępnie kroczyli nie chciała przyjąć tej ideolo-53 złotych. swej kieszeni wypłac!ć 9 tysięcy NE, POJEDYNCZE SZTUKI, WY- przeilstaw1c•P}P Zw. Naucz. gii jako niebezpiecZilei, a na-Podczas rewizj.i ksiąg i roz· 1 złotych. Sumy te nie były księ- ROBY TAPICERSKIE Polskiego, OKR. ~PS. Kl. Z""'.'. wet szkodliwej dla Polski. rachunków, stwierdzono, że gowane. nabu~ można w firmie I Zawod0wycb, Unu Pracowni Wiedz, że krew Twoją tll.ę· Pawlikowski. wiele. sum zainka· Ponadto oskarżony zeznał, że N AS IE L SKI 1• MARK Q W I [Z ków Umys

1
owych, pracown~cy czeńsko przelana jfszcze bar-sow~ny~h. ni~ za~s1ęgo~ał, a co w roku 1928 koło rodzicielskie . poczt i t, l.egr., prac~wn1ry dziej spoi nasze szeregi i je-sz-dal~J, me umiał się z wielu sum asygnowało na rzecz kuratorium ul. Rzgowska 2, tel. g3.os. j ~ańs~wowl 1 k~~unal01 oraz cze silniejsza, da wian; w wiel-wyhczyć. szkolnego 4.000 zł. na wynaję· Ceny dostępne dla wszystkich! Warunki najdogodniejsze! I hcznt .prze~staw1c1ele szeregu kość naszego posłannictw li! Aby tę całą spra"'.ę zatu~zo- cie mieszkania dla kuratora ale Egz. od 1903 roku. or~amzacy1 zawodowych, o- A teraz nad trumn~ nasz{-wać, . syn . Pawlikowskiego w międzyczasie został miano- • światowych l społecznych .. za go męcZf'nnika złóżmy wpł~cił b.raku1ącą sumę, a~e wany inny kurator, który zażą· W środę dnia 28 b. m. \trumną postftpowała r?~zma ślubowanie. wkrotce Jednak ustalono, ze dał wyasygnowania 1000 dola- b . d l t, d zmarłego, prze?staw1c1ele My _ wychowiwcy i nau-rów na mieszkanie. Odebrano ze. ranie e ega ow o ,: [HRZEŚCIJA~SKA PRACOWNIA whidz, członkowie Zarza,du czyciele polscy ślubuien·y u­zatem od kuratora, który odje· działu I „Fabryczneg<:> KRAWIECKA męska i damska Gł~wnego Z. N. P .. z ~e}P· roczyście chronić serca i dusze M E B L E chał, owe 4.000 zł. a koło ro- Zgodnie z uchwałą Zarządu , . . . . I g:ac1a, wsrsza~sha w hczhi~ 40 młodzieży nem pow1erzood dzic1elskie dodało nowemu ku· Oddziału I Fabrycznego naJ·- 1 rzyJmUJe wszelkieob~talunki webo- mób, ddeg~ri Z.N.P. z Wilm' od szkodliwvcb id t> l p~yrącvrh . . . dzące w z~ kres krawiectwa z wla- Krakowa Lwowa Katowir d · k b h · ratorowi rózmeę do sumy 1000 bliższe zebranie delegatów i sny eh i powierzonych mate iałów na . . . • . ' ze śro ow1s a o cyc 'ge11tur stołowe, sypialki, tapczany 

stoły l krzesła itd. 
poleca najtaniej i na dogodnych 

warunkach 

dolarów i dlatego ztąd powstały poborców fabrycznych odbę- r.logod.nycb w.arunkacb. Cen)' konku- 1 1.n: m ' ast, 1 ogr~mne rzesze' zachodnich czy wsrbodnich niedokładności. dzie się nie w pierwszą środę rencyJne. P1crw~zorzędna KRAW· m lf"1S~ie1u ~auc1yc1.f' lstwa, pra· maia,cych na C" lu przP kształ-października, lecz w środ~ C~WA z dl:ugo~etmą prak.ty~ą zae:ra- cowmków 1 roh"tmków. ceni.e naszeg-o życia T ols\ ieg-o "'mcą. PrLYJIDUJe zam6w1emapodług · Kon-lukt hlohny sudł uli · · I' 

I 
dn. 28 b. m. o godz. 7 wiecz., żurnali paryskich. Ostatnie modele. I . Z k z h na wzór 1uż to tota 1zrru na-K E F I R jak zwykle w sali Domu Związ· Ceny niskie. Adres: PIWNA 24, I rami. PT0 ID" ieg-<>, .iim"'n <:· cionzlistyrznego, iuż to komu-ków ZZlwodowych. piętro, m. 7 (przy Lutomierskiej)- fa, P1 ritrkowsk~, Pl. W lnośr1 1 nist'l'c- 7 nego. Ł6d!, Piotrkowska 105, tel. 136·27 • I Na porządku dziennym spra- "BAKALARCZYK". 111 Listripa?a i Cmentun~. Slubuiemy - urorzyśrie po-

S. BIMKE 
YO G HO U RT (mleko bułgarskie) wy bieżące. Wzdłuż c.łe1 trasy żałobneg:fł świedć wszvstkie swr je siłv RAK IE TA YOGHOURT OWOCOWY poleca 1 orsz~ku tłumy pu~lirzrif'ścl ~· zdolności i życie na pr·M~ wy~ KINO Apteka p.f. St. HAMBURG IS-ka - staw.10n.e na C"bodmk.u w mil~ chowa wcza i oświ•tową w tej 

w Lodztei'1.u2t1sG-6Mlw. na 5°/ Włajt. SafflonEu kRraMwleAckleNgo cz PNIK c-enm l z odk;vtvmi e-łow1m1 skali, by Jud polski wf.gł bPz 
SIENKIEWICZA 40. TEL. 141-22 

DZIS i DNI NASTĘPNYCH J 

powr6clł 

że~nały zwłoki J?zefa Luczyń- trunu wzi~ć na swoje barki 
sk1Pg-o, który 1~1 n~ł n• .post.P- ndpnwiedzialnf"ŚĆ 78 losy paii­
runku 0świ1ty. Gl~bok1e mil stwa i przvszłrść nar0rl11! Wielki dramat życiowy wg. pow. 

A. MARCZYNSKIEGO 
-SZLAKIEM HANB Y 

LlstOftOSZe WYSZll na mia Nadeszły nowe materiały angielskie i krajowe w niebywałym wyborze. 
t I 

Najnowsze modele. Specjalność: roboty futrzane I balowe. 

czenie zPbranvrb tłumów .bvłn Tik nam dop<'mM Bóg!. 
pot~ żnym protestPTT) przeciwko Przemówiniie i &Juh'"' 11-rfr 
zdziczeniu i harb•rzvń!ikirn wvwar~o na Humarb, zebu11Trh 
metodom ni„ktflryrh grupPk dokoła mogiły wstrza.sające 
grasujących wśród społeczeń· wraże n ie. ' 
stwa. . Prze mówienia wygłosili rflw-

s o z maskam gazow. \ · Piotrkowska 111, tel. 163-77 
W zwia,zku z rozpoczęciem -1••••••••••••••••••••-

się "'.' dniu wczorajszym Ty· 1 Dźwiękowe PRZEDWIQS" NIE Dziś OBI ETY godma L. O. P. P.-u, listono· K' 1 dni na-sre, oraz pracownicy poc:rtowi ino 
~ad otwart~ ~og1ła, wzr~ ' n i eż inspektor szkolny, p Ko­

sza1a,ce przeruów1e~ 1 e wnło s1ł mander, naczeln]k Wydz. Kul­
ob. Zygmunt Nowicki, P.rezes tury i Oświaty p. Wilkoszew­
Zarz~du. Glównego . Związku ski, prezt s Centr. Koro. Poro­

N A D 
?RZEPASCIĄ 

wyszli na miasto z maskami Żeromskiego nr 74-76, telefon 129-88 stępnych! Dojazd tram. :i, 61 O i 8 do rogu Kopernika i Żeromskiego gazowymi umieszczonymi w 
puszk«ch, dając wyraz swego 
pogotowfa w pracy społecz­
nej i propagandy. 

8 O GD A, GROSSOWNA, Jednocuśnie, jak się dowia-
W I S Z N I E W S K A, dujemy, Główny Urza,d Pocz-
STĘPOWSKI, SIELAŃSKI, towy alerm owar.y był w dniu 
SAMBORSKI tABCZYŃSKI wczoraiszym wielokrctnie 

Pocz. w dni powsz. o g. 4, w so- przez licznych obyw·ateli do· 
boty o g. 12, w niedz. i swięta o pytującycb się w jakim celu g. 2-ej. Na pierwszy seans wszyst- i· 1 kie miejsca po 54 gr. 

1 
istonosze wysz i na miasto z iill••iill••ililiili••••rli' maskami gi.uowymi. 
tiWIS5 t'Yi!*'A 

Wielki film, który za granicą wywołał niebywały zachwyt p. t.: Nau~zy~1elstwaPolsk1e~o.Prez. zumiewawczej ob. JózPfski, 

N AR O D Z I .Ny G w I A z Dy Now1ck11 ro~poczyna. .załobne prezes Unii Zw. Prac. ~rnysł. przemóv;1eme od słów. w Lodzi ob. M1lfwsk1 NSZ 
• • 

11 Ch owamy Przyjaciela, Ko członek Zarządu Okr. z. N. P. Pierwszy nowoczesny film w kolorach naturalnych. le~ę Brata! Ale przede wszyst- b B W rolach głównych: JANET GAYNOR i FREORICH MARCH.,kim'chowamy cdonka Zwi„z· op' raułn. t · ..s. ó , „ rzesz o s o wu:uc w spo-
N t · KURIER CARc.Kl 11 W }' ł ·A t W lb ook ku Nauczyci~lstwa Polski~ go! cz„ło na grobie Józda Lucz:s-ń as · program " ~ ro 1 g ·· n on a r Bo z br.od marze wykonah za- 'f b k ó . sk1ego, wyc owawca, t ry Ceny miejsc: I-1.0~, 11-0.~0, lll-0.50. Ku~o~y ulgowe po mach na związek, a ś.p. Józi>f padł ofiarą dzikiej nienawiści 70 gr z pr~wem zai.mowama dowolnyc~ m1~31c .. Początek Łuczyński stał się tego czvnu po- . . dł przedstawień w dm powsz. o g. 4 w medz. 1 ~w1ę1.a o g 12. f · -dk • 1 za truwa:~ce) dusze o iin:u ----- ........ twornego o ta r a. pr zyp.a owó\. społeczeństwa. 

,_ w• wa W milczeniu i skupieriu 
Nowoczesne N 

żyr ~c!cl i Lampy : RADIO Aparaty Skład Elt.ktro-Radiotechniczny ŁÓD!, 50 Odwiedzeniemojegobo-• J k b L •b PIOTRKOWSKA g'.'-to zaopatr~on. składu wszelkichmarekitypówna długoter- a u a me obowiązu]e do kupna minowe spłaty na nadchodzący sezon J tel. 152-02, 110-88. Fllll nleposladam! Warsztaty reparacyine 

opuszczały tłumy cmeL ta_rz, 
maja,c wyryte w duszach sło­
wa ślubowania złożone nad 
otwarta. mogiła,. 

v:n~lk i S?rzęt Plektro-radlotechn. ~ 

W zwierciadle tygodnia 
Kamyk i lawina. - Jeszcze nie za pozn.o. 20 
lat. - Przyjaciele i niedźwiedź. - Hańba i wojna. 
- Wiadomośc.i o wyborach. - Przerażona opo­
zycja. - Nagroda Nobla. - Właściwy kandydat. 

Czesi i żydzi. - Endeckie ofermy. 

Mały kamyk staczający się 
z góry, łatwo może zamienić się w 
potęfoą niszczącą wszystko po 
drodze lawinę. Takim właśnie 
ka~ykiem było wkroczenie 
WOJsk niemieckich do Nadrenii 
7 marca 1936. 

Wówczas można było kamyk 
~atrzym~ć n<?gą. Niestety, Anglia 
t Francia me zde cydowały się 
na to. ~ od tej chwili kamyk 
z~c.zął ~tę toczyć w dół, zamie­
ma1ąc się z ogromną szybkością 
~ rosną~ą wciąż lawinę. Obec· 
nte lawma grozi zburzeniem 
Europy. Ale i teraz jeszcze nie 
jest za późno, by zbudować 
tamę, o którą brunatna lawina 
rozbije się i rożpadnie. 

• • • 

Ostatnie dni przypominają 
żywo dramatyczne dni sierpnia 
1914. Wojna czy pokój? Ważą 
się obie szale. Z trwogą w 
sercu przygląda się świat cięż­
kim zmaganiom. 

Dopiero 20 lat mija od za­
kończenia krwawej rzezi świa­
towej. Okres to krótki. Ledwo 
z ran świat się zdążył wylizać, 
a już nad głowami naszymi 
niby miecz Damoklesa wisi 
groźba stokroć groźniejszej i 
straszliwszej wojny. 

I rzecz ciekawa. Z trwogą 
spoglądają ludzie w przyszłość 
nosącą woj1ę, ale i ze zrozu­
mieniem, że wojna jest nieunik· 
niona. Jest to wina zbrodnicza 
faszyzmu, którego celem i wa-

runkiem istnienia' jest podbój i / rzone decyzją rządu oddania W normalnych czasach także ujarzmienie innych ludów. I Czechosłowacji na łup Niemcom. rzadko kto interesowałby się tą * * * Co raz głośniej odzywają się rubryką. A wybierajcie sobie, 
okrzyki „Precz z Chamber- panowie według tej dowcipnej 

Znana jest przypow1esc o lainem I" ordynacji. Zwycięstwo napewno 
dwuch przyjacielach, którzy Wielki mąż stanu angielski należeć będzie do was. Opo­spotkali w lesie niedźwiedzia. Churchil powiedział kilka dni zycja, przerażona snać potęż­Jeden z nich, szybszy i zwin- temu: „Mieliśmy do wyboru: nym wzrostem sił sanacyjnych, niejszy, skoczył na drzewo, zo· wojnę lub hańbę. Wybraliśmy będzie się bała pokazać przy stawiając przyjaciela w nie bez- hańbę, ale wojna i tak nas nie urnach .. · pieczeństwie. Ów, nie majl\C minie." * * * 
innego wyjścia, padł plackiem Narasta ogromna fala obu- Na jesieni zbiera się w Sztok-na ziemię i udawał trupa, gdyż rzenia i gniewu, która zmiecie holmie komitet nagrody Nobla. trupów niedźwiedzie nie konsu- z powierzchni niedołężnych dy- Największe zainteresowanie bu­mują„. Niedźwiedź obwąchał 1 plomatów i ludy same decydo- dzi- zagadnienie, kto otrzyma leżącego dokładnie i poszedł I wać będą o najżywotniejszych nagrodę pokojową. dalej. Wówczas druh leżącego swoich sprawach. Złośliwi twierdzą, że nagrodę zlazł z drzewa i f pytał: ma otrzymać„. Hitl ~ r, gdyż 

- Co ci ten niedźwiedź tak * * * głosi on, że wszystko czyni dla długo szeptał do ucha? ratowania pokoju, zagrpżonego A cudem ocalony na to: Tragiczny konflikt niemiecko· przez prowokacje państw demo-- Powiedział, że prawdzi- czeski odsunął na plan d alszy kratycznych. I rzeczywiście wy rh przyjaciół poznaje się w szereg innych spraw, które dotychczas udało mu się bez niebezpieczeństwie. w innych warunkach wzbu- rozlewu krwi uzyskać szereg Bajka to stara, ale bardzo dziłyby niechybnie duże zainte- zdobyczy. Jest to naprawdę mądra. Poznała Czechosłowacja resowanie. mąż miłujący pokój. Jeśli odda swoich przyjaciół. Nie należy W ogólnym rozgardiaszu prasa mu się w~zystko dobrowolnie, jednak rządów utożsamiać z lu- sanacyjna usiłuje zainteresować bez oporu, to będzie bardzo darni. Niedołężny pan Cham-
1 
czytelników wyborami do Sejmu 

1 

zadowolony.„ A więc wiemy berlaio, to jeszcze nie Anglia. 1 i Senatu. Wiadomości o wybo- już kto otrzyma nagrodę pako· 
Społeczeństwo angielskie jest rac h są jak natrętne muchy na I jową. 
głęboko wstrząśnięte i upoko· I nosie. Odganiamy je ręką. ' • • • 

W czasie naszego zatargu 
z Litwą endecy bili żydów 
i tłukli żydowskie szyby. Pod­
czas ostatnich demoqstracji 
antyczeskich endecy bili żydów. 
Gdyby były demonstracje anty­
niemieckie, lub antywłoskie, 
endecy będą bili żydów. W ten 
sposób następuje wyładowywa­
nie bojowych nastrojów u ende­
ków. 

Jest rzeczą pewną, że gdy doj­
dzie naprawdę do wojny, endecy 
będą najtchórzliwszymi afer· 
mami i dezerterami. Bo jakiż 
to żołnierz może być z czło· 
wieka, który przyzwyczajony 
jest napadać w dziesięciu na 
jed nego, bić kobiety i starców, 
znęcać się nad dziećmi. 

Taki typ zwyrodniały w obli 
czu istotnego niebcspieczeń­
stwa i wroga stchórzy sromot­
nie i będzie wiał, gdzie pieprz. 
rośnie, tak jak wiał w dwu­
dziestym roku do Poznania.„ 

Z „bohaterów" endeckich armia 
polska wielkiej pociechy nie 
będzie miała. · To pewne. 

Jan Kawale~. 
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WIELKI Wybór hnndoli 
Jak r6wnle2 wszelkle 

materiały 
rad I o-elektrotechniczne. „ ............ „ ... „ ............ „ ...... „ ...... „ 

... „„„ ... „mm.-„„ ... „„„„„ .... Kopernika 16, tel. 140-72 Z 
tycia robotników okregu łódzkiego 

Dziś I zd~6;i{~·w-;;1a~~-
• Wszelkie lakierowane .meble w najwyższym gatunku i po najniższych 

cenach poleca : 

Zawsze przemiła, urocza, czarująca 

ANNY ONDR_l\ 
w wesołej, melodyjnej i niepozba­

wionej pikanterii komedii p. t. 

Ostrożnie 

Endecy żerują na naiwnośc;i ludzkiej 
Pisaliśmy już o oszukańczej którzy wpłacili za „naukę" cho- leźli się naiwni, którzy znów 

aferze endeków zduńsko·wols- lewkarstwa po 100 zł., i jeszcze dali się nabrać na ten sam ka· 

kich, któ i zy nie posiadając od- większe sumy wydatkowali na wał. 

L!:~::w~~:~1h B-cla GoldsztaJn, Gdańska 71 - Kanapy i fotele lótka 
meble klubowe, kanapy, tapczany, materace oraz tapczany i materace 

higieniczne poleca po cenach przystępnych , 
Zakład Taplcersko-Dekoracyjny Stanisław Piestrzyński 

Ł6df, tel. 2&1-08. Radwaftska a. 

................................ 

z miłością ••• 

powiedniego zezwolenia władz, p-Omieszczenie i utrzymanie w Znów kilku łatwowiernych 

założyli t. zw. „chrześcijańskie"· Zduńskiej Woli, zostali następ- wpisało się na rzekome kursy 

kursy cholewkarskie, prowadzo- nie haniebnie oszukani, bo za- i cholewkarskie, które tym razem 

ne przez ludzi nie pasiadających miast wykształcenia zawodowe-I były prowadzone w domu Fry­

żadnych kwalifikacji fachowych! go otrzymali legitymacje członk. czego. Policja zajęła się tą W wirze wielkiego miasta „ ............... „ •. „„ ... „ ...... „ ... 
Pomimo, iż naiwni kursiści, Stronnictwa Na1odowego, zna- sprawą. 

u.„ •••• „ ... „ ........... „ ......... ,,1, .•. „ 1.t•• Zatrucie mięsem 

Reż. KAROL LAMAC Dyrektor cegielni endek ukarany za wyzysk w dniu wczorajszym pogo-

Zatrucie środkiem 
nasennym 

. . . . . . _ towie ratunkowe wezwane zo-
Ceg1eln1a Oczechowsk1ego w I Niezależme od tego sprawa 1 go za wyzysk t nieprzestrzega I stało do mieszkania robotnika W mieszkaniu własnym przy 

ul. Piotrkowskiej 33,. uległa 
zatruciu wskutek zażycia nad­
miernej ilości nieustalonego 
bliżej środka nasennego 56-let­
nia Jochwata Sztrumpfer. 

Humor! Dowcip! Tempo! Krobanówku pod Zduńską Wo- przeciw wyzyskiwaczowi zosta- nie układu zbiorowego na 150 Antoniego Pełczyńskiego przy 

1 lą, której dyrektorem jest zna- ła skierowana do referaht kar- ; zł. grzywny z zamianą na 10 ul Rzgowskiej q,7 _ 

ny endek i nietnniej osławiony nego, który skazał Grabowskie- dni aresztu. I · · b ły. . . 

• wyzyskiwacz Grabowski jest L~kar~ prz~ y na mieJ~ce 

StraJk blacharzy trwa terenem nieustannych zatargów, z pola waliz robotni· ko' w I ~tw1.erdz1ł u DI~g.o zarów~o 1ak 

. wynikłych na tle cynicznego n i u Jego 6 letllleJ córeczki Ha· 
Stn.1k blac.harzy prok_I.smo-1 łamania układu zbiorowego. „ liny objawy ci~żkiego zatruda 

'V. any w dnm wczoraJszym . spowodowanego spożyciem nie 

r?zszerzył si~ n<'. wszystk e . Os~~tmo dyrektor u~rdał so· Likwidacja strajku w firmie St. Weigt i S-ka świeżego mi~sa. 

Zatrut~ znaleziono w stanie 
nieprzytomnym. Przy były le­
karz pogotowia po udzieleniu 
pierwsze.i pomocy przewiózł 

Sztrumpferow~ do szpitala 
w stanie cię~kim. 

memal z1khdy. Komisje straj- l bie, tz zdoła szykanami przero- . 

kowe obchodziły warsztaty, I bić robotników na kopyto en- W zakład~ch przemysłowych I W wyniku konferencji firma Po przepłu~anm żoł~dk~ le· 

czuwaj~c nad normalnym prze- deckie. Począł prześladować firmy St. Weigt i S·ka przy zdecydowała się zawiesić spra- ka~z pogotowia pozo~tawił o· 

biegiem strajku. Stwie rdzono I członk~w z.,~·iązku, klasowego, ul. Senatorskiej 7-9 wybuchł 

1 

w~ wydalenia robotnika do b?Je w domu w stame osła­

sporadyczne wyp~dkiłamistraj- zmuszaiąc „b1edakow pod ~roż- onegdai strajk okupacyjny w chwili wyd1rnia decyzji w tei b10nym. 

kostwa, przyczym kilkakrotnie . bą redukcJl do wstęl?owan1a do związku ze zwolnieniem robot-I mierze przez insp. Feffermtma. 

m!ały .miejsca prowokacje ła Stro~. ~arodowego i do zrze- nika. oraz n iehoncrowaniem Firma zobowi~zała si~ w Rozprawa nożowa 
m1stra1ków wzgl. mai'strów w czema się stawek umownych. stawek płac. ci~gu dwóch tygodni doj ść do 

stosunku do komisii strajko- Kilku opornych istotnie zo- O powyższym został pawia· porozumienia z robotnikami 

wych. ~a :_vyj~tkiem jednak stało wyrzuconych na bruk. Zw. domiony insp. Fefferman, któ· w sprawie uregulowania stawek 

tych poJedync-zych wypadków Kl. wystąpił w ich obronie, kie· ry odbył w dniu wczorajszym i o decyzji zakon.unikować 

;vyłama~ia sie, ak~i 111 strajkowa rując do Sądu Pracy sprawę konferencj~. insp . Feffermanowi. 

J~st soh~arna. R obotnicy są o należność z tytułu różnicy ·do • • • 
~1ezł?mnie. przekonani o swym stawek dla Mikołajczyka 400 Zwyc1ęsk1 straJk w Widzewskiej Manufakturze 
r..wyc1ę Jtwie. · zł„ Suwalskiego 200 zł., Pokory 

255 zł„ Szymczakowej 173 

Wyzysk robotników zł. i t. d. 

przez Żyd. Gminę Dyrektor narodowiec musiał 
Wyznaniową I wypłacić pokrzywdzonym 1300 

. złotych. 

Na oddziale prz~dzalni egip· 
ski ej Widzews~iej Manu fa lctu· 
ry wybuchł s trajk włosk'. Ro· 
botnicy zaż~ddi podwyżki płac. 

nyrh na przędzalni egipskiej 
t. j. dla d14garek i wrzeciennic. 

W zwi~zku z powyższym 
strajk włoski został jeszcze 
wczoraj przerwany. 

Na ul. Karpackiej na powra­
cającego późnym wieczorem 
do domu 19·letniego Zenona 
Strobińskiego, zam. przy ul. 
Karpackiej 43 napadli dwaj 
nieujawnlen~ osobnicy i pokł-ur 
li nożami zadaj~c siereg ran 
głowy i rąk. 

Rannego opatrzył wezwany 
lekarz pogotowia. 

Zydowscv robotnicy zatrud Również robotnikowi, który Robotnicy f-my lżbicki i Niewiecierzal 
otrzymają należności 

Dwa upadki 
Na ul. Mikołajewskiej 29 

lokator 27-letni Franciszek 
Grzejda upadł z dachu parte­
rowego budynku i doznał zła­
mania nogi. 

Rannego opartrzy~ lekarz 
pogotowia i przewiózł do 
szpitala ubezpieczalni. 

Na ul. Bruskiej 25 upadł z 
drzewa z wysokości kilkuna­
stu metrów syn lokatora 10-letni 
Kazimierz Basi:ńsk i i wskutek 
upadku odniósł złamanie pod­
stawy czaszki, wstrz~s mózgu 
i inne obrażenia ciała. 

Wezwany lekarz pogotowia 
po opatrzeniu · przewiózł ran­
nego do szpitala w stanie 
groźnym. 

nie ni przez Ż vd. Gmin~ Wyzn. uległ i wpisał się do Stronnic­
w Ra iogoszczu przy budowie twa Narodowego, dyr. obrywał 
parkanu betonowe~o są w stra· stawki. Związek Klasowy inter­
szli wy sposób wyzvskiwani. weniował w tej sprawie w In­
Zamia.st .umt')wnej stawki w spektoracie Pracy, zwracając 
wysokości 70 g-:r. za ftodzin~, się o wywarcie nacisku na na-

W dniu wczoraiszym odby­
ła si~ pod przewodnictwem 
insp. Fdfnmana konferencja 
w In~pekcii Pracy, zaś po niej 
bezpośn dni o konferencia Jia 
terenie hbryki mi~dzy dyrek 
cie\ a. robotnik ami. 

\V wyniku konferencii osi~g· 
ni~to porozumiPrie. Dyrekcja 
Widzewski" j Manufaktury 7go­
dzila s;ę na po lwyższenie 
st1wek dla robotnic zatrudnio· 

kowej firmy Iżbicki i Niewie w wyniku której, firma zobo '!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! 
cierz1ł, PoJudniowa 80 wybuchł wiązała si~ wypłacić robotni- = 

Jale wiadomo w tkalni zaro b-1 insp. F effermana konferencja 

w ub. tygodniu stra _~ k okupa- kom natychmiast wszystkie 
ot . I d · ,rz~muJ~ za. e wie 50 g;. za rodowego dyrektora, by wypła-
f;, dzi.nę. ~1lka~rotne . mt~r· 1 cał również swym członkom, 

cyiny na tle wstrzymania za- należności. Abonujcie 

robków. \ Fabryka pozostaje nad•l 

\\enc1e u Inżvntera, kii>ru1ą· to co im się należy. 
c~go robotami jak i w Z rzą - 1 
diieGminynieodnioslvskutku , ........... 

w dniu wczoujszym odby- unierud omiona. „l::,odzianina" 
ła się pod przewodnl ctwem 

G · d · . · Sztuld 
mina na żą anie wvrównam pojedyńcz e 

M E B L E svplalkl, jadalnie 
gabinety I t. p. Koni erencja z firmą Basiewicz i Kagan 

stawek odpowiedziała wymó· 
wieni1mi. I 

. Robntnicy stawiaią p0d pn;· 
g1erz Zarząd Gminny, którv 
rozporządzai~r funduszami spo· 
łecznvmi uorawia taki nie­
ludzki wyzvsk i szvk.anuje ro· 
botników, :>.a,daiarvcb honoro­
wania ukł.lJd •1 zl">io.rnwego. 

I.Na 
poleca: Fabryka I Skład Mebli 

si~lski, Łóoź, Piotrkc wska 9 I 
I 

W tkalni mechanicrnei Ba 
siewicz i K1garn, przy ul. Sien­
kiP.wicza 61 wynikł mi~dzy 
robotnikami a wł.aściciel&mi 
zatarg· z powodu niewypła('a.· 
nia stawek. 

W rezultacie firma zobowi"­
zała się dopłacić tę różnicę. 

Wyłeczna sprzeda! 
Lakieru - Emalll. 

C'*„„„„„„ ... „ .•• 
BEZ GOTÓWKI! NA RATY! 
Kto chce się ubrać modnie na do­
godnych warunkach niech wstąpi 

do firmy 

uODZIEŻRA T" 

(f 
Wielki 

ront I p.) Telefon 147-09 1w sobotę do 21-ej) 
wybór! Warunki najdogodniejsze! Ceny przystępne! 

Dla pracujących specjalny rabat! 
• 

ści je•ienne w wielkim wyborze poleca galanteria 

ON-TON'' Zgierska I 
Nowo 

„B 
Oka ziciel ogłoszenia korzysta ze specjalnego rabatu. 

+RMjFHfr#Bł& •• „ł. 
::aaz::_ .... 

-
ób mebli Własny wyr 
~ sz. S1"UŁ ulica Narutowicza 27 - .... - ..... „ . 

posiada na s kładzie duży wybór mebli i 

Na konferencji firma oświad­
czyła, że robotnicy n e mogli 
wyrobić pełnei stawki z po­
wodu zł~j pracy. 
Okazało sie jednak, że ro­

botnicy wyrobić nie mogli na· 
skutek wadliwego surowca. 

Ponadto firma zobowiązała 
si~ stosowt.ć taryfę 8 w sto­
sunku do robotników zatrud­
ni onych na krosnach an~iel­
skicb, a nie jak dot~d taryf~ 7, 
na skutek c1ego robotnicy 
otrzymali o 10,7 gr. mniej za 
godzirę pracy. 
Różnica do stawek wypła· 

co11a zostrnie robotnikom od 
dnia 11 lipca r. b. 

I 

NU - ENAMEL 
A. DZIAŁOSZYASKI. 

Skf'ad tapet I linoleum. 
Łódf, Piotrkowska 56, tel. 223·46. 

WINA, WÓDKI, DELIKATESY, 
TOWARY KOLONIALNE, poleca 

B. Bruźdzlński 
11 Listopada 5 - tel. 165-67. 
HERllATA-TO NASZA REKLAMA. 

- 9 PLAC WOLNOŚCI g - ____ c eny konkurencyjne. 
w kompletach 

Długoletnia gwarancja 
pojedyńcze 

Zlikwidowany zatarg w Pabianicach t 

w fabryce waty firmy Jan- w d niu wczorajszym osta- I Ogłoszenia drobne 
kowski i S ka w Pabianicach tecznie uzyskano porozumie· Zawodowa krawcowa przyjmuje 
od dłuższego czasu trwa ł za- nif·. Firma uznała delegatów, do nauki kroju i szycia. Naucza 
targ z powodu nieuznania de zobowi;ązała si~ przeprowadzić rysunków zasadniczych, modelowa-

w podw6rzu parter na lewo lilllll!llllll•.,.. ma~= & mma1 • --
Dźwlę lłowy kino-Teatr 

,,URANIA'' 
Cegielniana 2. Tel. 107-34 

Ozlł wlelkl podwójny program I 

~Vielki, potę.żn y grozą przejmujący 
film. Tragiczne walki ludzi oto­
czonych przez bandy Arabó·w ! p.t 

PATROL NA 

PU TYNI 
W r gł. BORYS KARLOF 

i VICTOR MC LAGLEN 

Ciekawy film podróżniczy pt. 

ZEW TROMBITY 
Początek c:odz. o 4-ej w soboty 
niedziele i święta o godz. 12-ej. 

w•u•ww•, #Cd w 

aniego zakupu materiałów damskich i męskich 
fi.-m bielskich i tomaszowskich 

Źródło t 

A i J Goidsztajn Łódt, NowomieJ$ka 1s 
• • front I p. -----·~~~-;.ny~~~~ ---!!Ni!l!f8!. 

' - H ••• 
H igieniczne materace, tapczany własnego 

yrobu, otomany, leżaki i krzesła polecają w 
n ajtaniej 

1 b b d 
nia i kroju dzieci.nnego. Opłata ty· 

egatów wy raryc przez ro- okładne obrachunki j wypła- godniowa :, zł. Zwirki 26 m. 26. 
botników, tudzież w zwi~zku lei..'.: różnic~ za okres wsteczny. 
z obniżaniem stli.wek :rł:ic. Za got6wkt: I na raty ubrania, 

palta męskie i damskie z towarów 
bielskich poleca Magazyn D. Josko­
wicza, 1\ owomiejska 8, w li>ramie. 
Przyjmuje obstalunki. Ceny konku­
rencyjne. 

Firma Pusmak wstrzymuje zarobki 

\V pończosurni firmy Pus- Robotni~·y zwrócili się do 

s • 
raf1ń 

mak przy ul. Legionów 13 wy- Inspekcji Pracy, która w dniu 

S C Y 
'buchł ostty zatarg- na tle wcznrajsz} m odbJ·ła obustrun-

. wstrzymania pPez firm~ za-,' n ą kouferenri "" w wyniku któ· 
robkó -lf' robctn;kom za. okres rei firm4 zob ,)wic1 zo'lła :!l i~ wy­
oshtniego tygodnia. · pbcić w ciągu dwu dni zale­

Duły wybór resztek wełnianych 
na suknie, kostiumy i palta oraz na 
ubrania męskie i dziecinne. Bardzo 
tanio. Kilińskiego 36, of. Il w. I p. 

Zawiszy 13 tel. 222 ·34 

....... --.mm11811li~mwi111B11.-„ ...... „ ...... 11111..-... „lll!lll ... ._ 
SZKOŁA TAŃCA Dyplomow. Nauczyciela 

S. KAZANOWSKIEGO, Wólczańska as, telefon 241-45 

Wyu~za t_a~ców ?ez .wz~lędu na wiek i zdolnoś.ci Dla inteligencji 
pracugceJ 1 rzem1eśln:czeJ ulgi. Dla rzeszy robotniczej specjalne ulgl-

głe zarobki. 

~•&!!llllllllll!BlSmQA!M1111!Ell1llliLllllll„ąm110~nillll&111l!!lł!lmmll!lli1'11111„11m„„„„„1111„• 

POACZOCHY, BIELIZNA trykoto­
wa. Największy wybór również z ma­
łymi skazkami. Sprzedaż detaliczna, 
ceny fabryczne. Sródmiejska 21, le-

SZ. ERLlCH 11 Listopada 7 front wa ofic.yna. 
ZAKŁAD TAPICERSKO·DEKORACYJNY --------.----

Poleca tapczany, otomany, kozetki oraz materace higienic:zne ·po cenach I Najkorzystniej kupi.sz lampy, ży· 
przystępnych i na dogodnych warunkach. I ranctole n?woczesne 1 stylowe. w 

Wytwórni Lamp P. Fuchs, 6 S1er-
www __ iailiftfiftfM1• . '*' fH64 p ... WWW+w N Iii& ••w• am „., - I pnia 14 \V podwórzu. Przyjmuj~ re· 

-

·-· 5 „. I er I peracJ"e i modernizac3"e lamp. 

-AR'.!!'!!!!!!!"'s:·z:;styr:zpa~fot::::fia'7 pra:ownia I Za 8 kurs TAŃCOW najnowszych wvucza I Za 10 zł. r atami 
u portretów. ULICA ZGIERSKA .H1! 38• • • „ , . . ""' 1o. FUTRA, palta łapkowe, karakuło-

Wykoouje przepiso\\:o, szybko i tanio WRzelkie foto- 8. libOWICZ ul. Zachod~ia &&·a I naucza się na~no~szy:-h TAnCuW we, fokowe oraz męskie na najdo· 

grafie do dowodów 1 matp1kul oraz życzenia nowo- zł . . (front parte1 ) . w kompletach I po]edynczo w szkole godniejs;iych warunkach poleca: H. 
„ • I f d d d 11 d 9 Luft, ul. 11 Listopada 7, tel. 1159-27. 

roczne z fotografiami. - - - - n orm. co zienn1e o go z. o w1ecz. ·
1 
tańca D. Frydwald, Kilińskiego '61. 

Urzędnikom rabat. 

ltl ll lllll lllllllll lll l •l •l •ll ' l l l 11111 11 !1 11 11 1 

11.l'V'~ 

NOWOCZESNA 

RESZTKI. Nowości sezonowe na 

S Z k nta Ta n"' co"' w--·~·„„I!' . .:.m:::~rm„~•„„•„„l'lli, :·:..··:;_,.· .... ·::~··.:..··.::·::: llil:s-=.-R-:llu-bl!ll•-,:lll"n*llll\lllSllSl!Zll!IJAPllltDttl!Wa-1· na-,l'IS!i'IU.l51• 111Plllillło•tiEr•k·o-w •• s.k
111
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111
u·c·za·:·n··J·mo

18
d.ni.eJs

1111
zlll!yc

111
h 
11tc.ńc-ów ~~as;oc:idn~0:~i':a~~~~~~~'.a~l~u~;~~ 

U DYPL. NAUCZ. ~zybkogru~townlebęzw7ględunawlek ciuszki 22 tdom p1'zejściowy). Piotr· 
telefon 267_82 1 zdolnośc.. Kancelaria czynna od k k 79 C . k' 

godz. 10 r. do 10 wlecz. 1 OWS a , eny lllS le. 

Odbito w Drukarni Ludowej hohkowska t3. Reoaktor oopowie(liialny \lincE:nty Stawiński 



Na pierwsz_ym planie 
sprawa zmianv ordrnacjn wrborczeJ 

-W stosunkach wewnętrznych jest pewnym tespołem poglądów naruszać świętego spokoj11. Ce- ści' współczeAnefió ttiew<>lftic· 
u.u.ego Państwa na pierwsi.ym i ucauć, który wytwarza się w nimy wielkie porywy entuzjU· twa panoa.zącego s-ię w tył~ kra­
planie stoi dziś za~adnienie :unia świadomości katdego z nas, a za- mu, ale nie należy traktować spo ja.eh, objaw.iły sWfl witlką war~ Il~ '· ordynacji wyborczej. Rozu7 Item w zbi?ro:"ei ~wiadomości na łe<:zeństwa, jako czynnika, który tość. Ideały kultu.r~ ~ ly łię nuemy dobr:z.e, że w tak goiącei I rc1du. Na Jakieś n1espodiiane wy się wprowadza w ruch w razie tym droższe w obliqzu pr1ykłt· 
chwili jaką, dziś puetywamy bucby uczuć liczyć tu ni~ należy . potrzeby, a potem nazajutrz, ka- dów stra.szrtego barbarzyństwa. 
'Wru :i calą huropą więkuoać Czynniki dynamiczne, tkwiące że mu !;ię wrócić do normalnego l atatego zaczęliŚ!my \tf'ałkę 0 nauych myśli skupia się wobec w społeczeństwie są wytworem koryta. Społeozeńs!wo nie jest dem<'>krację, il jej pietw ~ym eta. 
iwieikich problemów międzynaro- procesu dziejowego. W długich tylko materiał~ który na nasze pem stała się sptl\U. otdynaćji 
ciowych. .Kozumiemy dobrze, te okresach bietności prętność spo- żądanie służyć mou do zócgani- wyborczej, je; n~zowa•j ~for 
coraz natarczywiej o&allWa ''' łeczeństwa zanika, muskuły jego zowa:nia takiej czy innej manife- my. Pietwdl Wyśtąpił ł tyin 
kaidemu człowiekowi upiorne, wiokzej-. Stosunek aktywny do stacji, ale to wiecznie bijące żró- progtlltńertt 'Obót tóbotni~zy, so­
cięiilde pytanie: czy będzie WOJ· panstwa najszerszych mas łpołe- dło siły. cjalizm polski. Zitzcl rad.omski 
na i jaka wojna. a czasem pyta- cmyoh jest nakazem katego.rycz- Problem zmian"' otdynaci"i W'Y'" PPS. zaini.<:jował tę walkę. I ha· Die jesz.cze groźn.iej brzau°'ce: nym. 1 ł N Kiedy będzie wojna? Bo cQraz Nie nalety więc uprawiać wy- borczej ma jut u nas swoja. histo sło zn•lado odtew \ ~ ucb. • 
bar1dziej ustala 51ę przekoaaa.ie, godnej na dziś gry na zwłokę w rię. Był okres, kiedy po likwi~ l tychtniast oprócz ł'obotników o­
ie wszystkie wysiłki patastw za- myśl starego hasła, te lepiej nie dacji szeregu praw i swobód de . powi~df.ieli ~ię za t1iln chłopi, U· chodnich dla ratowania pokoJu. mókralycznych społeczeń'stwo j czynili j~ sitl.nd:ate111 swych 
obiektywnie raczej pogłębia•- ay odczuwało rodzaj zniechęcenia l walk. A obok tych dwóch wa.rstw ~~cję wojenną, choć ill w tef j d<, demokracji. rodzaj zawodu. 1 epołec~nycll, . sta11owiących przy 
chwili nieco odsuwają, odracza- Stawiano sobie pyt.anie, czy dto gniaitaJącą większość na.rodlt, o-j~ od.kła.dają.. Ale zdajemy so-J ga demokracji prowad~i do ce- powh~dti.~li się za. demokracją i b' b lu, czy na tej drodze w panstwie nową ordynacją wy~tą praco 4e rów11ocześnie do rie z lego l współczesnym ma.iy pracujące l wnicy umysł"wi., ich orf!anizacit aprawę, że sprawa reformy na- I mogą toczyć skuteczną walkę o li tr!eszenła. n.ego ustroju wewnętrznego wca. 
le nie jest tak odległa od owych swe pra~a, cz~ nie na!e~y szu-' A w swym ostahlim orędziu p. 
wieUUcb problemów międzynaro kać i~neJ dro~i, ~ardl.lel rady„ Prezydent Rzeczypospolłtej ut-
dowych, jak to się mo.te na p1er- k~lneJ. d~1ące1 wię~ze gwaran- bał t-6 hasło za problem; który 
i:wszy rzut oka wydawać. Jakkol- ' CJe szybkiego .zwycięstwa? bieodzownie witiien i08t&t tOł· 
wiek na sytuację i zadania naj- ! ""l:i~;~~;:;;:;. Rychło jednak demokracja !itrzygnięty. bliższe Polski się zapatrujemy, j 1 wi:óciła dti głl>S~· Ideały wol;fiP• A Wi'łC cała nie'Mal opińiA pU• 
c2ujemy dobrze, te chwile idą Fabt)'ka: Lw6w. Janowllka u. :śct, w porównan1u & rzeczywisto btictna i ~yiuitki decydUł4ce -
irudne i odpowiedzialność nasza --------•-••••••••••••••• uwdają spra'Wę łl~J ordyna-ataje się coraz ciętazL Nie jest cji wyborciej u ttec& koniec!• więc · obojętne, 1110 tę odpowie- Wollec położenia adedz111rod wego łl\ł rz~21 pierwuouędnej wagt. dtialność będiie dźwigać. lstnie- J~en. ~· Sławok łĄd!i, te 

je wogóle problem, kto jest w ata ~tanow·1~~0 I 1·1a11·1mu I rantu i'i1· e11 o wuystko jett \łł pót1Ądku. Czy nie ją udżwign~. Nigdy nie jest fi będzi~ tego samego zdani.a po 
dobrze, jeteli społeczeństwo trzy l najbliższych wybora<:b wedle je-ma się na uboczu od spraw pań- d ł .J- h -• · li „ft · l Kla ... „„-•ctwo "-A-0„~ .... „.,.0 -·- gu or ynac i pneptowa~ooyc , MW&, 1ete uwa.c.ca, że to Jest ty • ""' ,y„. w-. ....,.,._ .„ L- Al ko rzecz rządzących, i ogranicza 'i chu socjalllltycznego powr.ięło je~ tci1J1aC:tymy. 8 nawet W i•lt0 o-. d · b b' h d · dnomyAlnie uchwał" naat"puj"c-": toczeniu nit ~yscy '' wielbi-11ę o swo1c 1eżącyc , co 1.1en- ~ ~ '* ~ l d · · · d l ny<:h spraw. Ale są chwile, kiedy PEŁNI TROSKI o utrzymanie poko}u rzeczywistego i stałego, de a.mi zi.stejsze1 or ynacj • Wszak właśnie pan Duch. był te· takie $l&Dowisko społeczeństwa który może być oparty tylko o bezpieczeńStwo zbiorowe, - o po- dynym, który w poprzednitn sej-
byłąby wprost zgubne. I am, szanowanie DLA NIEPODLEGŁOśCl PAASTW i dla zooowifłzań mie czynił nieśmiale wysiłki id:zle od całego narodu, od mi- międzynarodowych, powziętych swobodnie, - o zjednoczenie lu· zmiany ordynaeii wybOci:ztj. 
lionów je4o obywateli, wymaga dów, zdecydowatJycb do szukania wsp.>lnie sp&wie."lllwego raz- twi~dząc, że tego domaga ałę a1ę wielkiego, potężnego wysiłku, wiązania spraw spornych, grotącycb Europie; . 
edzie musi się ono .zdobyć na naJ PRZEKONANI, te STANOWISKO TWARDE Rządów ftaacu&kie- społeczeństwo. 
silniejsze natężenie woli, gdzie 10 i brytyjskiego &k.upik>by lbkoła nich narody woltił i zaniepo.o l sprawa ta nie ujebie z po· 
rola jego musi b}·ć ponad zwy- kojone, podczas gdy Sł.ABOśc TYCH RZĄDOW podnieci wozwa- rządku cb:itnllego nauegó łyda 
kl\ ~iarę czynną, tam nasta wie- nla do gwałtua politycznego, póki nie rostatlit nie obywatela do państwa niemo SOCJAUśCI FRANCJI NIE MOOĄ SOLIDARYZOWAć SIĘ Z AK· w całej pełni zteali.zowaoa. Po-
ille być obojętne, bierne, pasy· CJĄ DYPLOMATYCZNĄ, która doprowadzłla do tego. ie dane Pań- tęm~j fali nie adt>ła iię oprzef 
~· Człowiek. ma nieraz skłon- &two - nie zapytane o zdanie ł pod itO~ napaści - Jest zmu• n.ni u.pór jednostek, atlł biern<>U noicl do kroczenia drog, naj- szane DO POśWĘCENIA ' SWOJEJ NlEPODLEGt.OśCI, że nutępu- i gra na zwłokę tych, na kt6ryćh 
mniejuego oporu. Dlatego tet je wzm<><:nłer.ło ~aterłalne i moralne systemów rządzenia, wspar· spa.da tu najwlębz't obowiązek. 
w warunkach spoko)nych. Mr· tych o przemoc, ze oa&tfptJje IZOLACJA FRANCJI, że następują Jest prawda, której nic nie uno-
malnych rządzący dla oszczędie przyśpieszenie wyścigu zbrojeń ł p<>wł~k&cnłe nłebeipleczetlatw ie. Polaka mott 1i4 rozwijać i 
.U. sobie kłopotów i trudności, wojny. iłłl'lieó tylkb jako pld&two de· 
&kłonni są podnosić bierność molcratyezne. 
•połeczeństwa do godności cno- ADAM p· RóCRNIJC ty. Ale ilekroć aytuacja staje się . · 
nieco trudniejsza. niebezpiecz- CZY WIESZ??? 
m•ju:a, ilekroć zaczynają oni 
do.tkliwiej odczuwać ciężar odpo 
wiedzialneś<:~ dochodzą szybko 
do wniosku, że naletałoby J~ 
dzielić ze społeczeństwem, że sa­
mi' rychło musieliby upaść pod 
tym nadmiernym ciężarem. Wła­
dza jest to medal o dwóch stro-

ie KOMUNALNE KASY OSZCZEDNDSCI 
łlczq procent z a r a z od następnego dn1a po wpłaceniu 
Pl•nl•dzy ł doplavfQ go dwa razy rocznie 

' 

Zgon 
Jo1dllm1 Bartoszewlua 

W dniu 23 września zmarł w 
Warszawie jeden z najwybitniej· 
szych kierowników OOotu „naro­
dowego", p. Joachim Bartom• 
wita. 

gdyż skracam osas prania 
i zaledwie za kilka gro­
szy pracuję przez cal• 
noc, usuwając w prosty 
i nieszkodliwy sposób 
brud z namoczonej bie• 
lizny. Kto mnie stosuie 
iest bardzo zadowolon'y. 

łł3&/33g. Sprzedaż tylko w paczkach. -
Wystrzegać si~ naśladownictwf 

Barbarzyńskie bom~1rdawanie Ku1!3JJ 

rwawe walk 
na. obu brzegach Jang-Tse 

Komuniltat chlńskl donoai, ł.e na l'a ,_.;ykmlu. zaJeta pl'2ell dwa .,..... 
p61noonym brzegu Jang-Tse ()hJńczy Ilony chińskle, przez kilka dnl o.\Jlea'a et odparli nata.rcie Japońskie pod la się Japońu.~ kom. Walka za.Jtod­
Jtwang·'ł'sl, a następlile p.nerwall i• I czyla ato wybiciem. do nogi \\'SQ. •t­
po6&kle linie komunikacyjne miedzy kich uhrniloow, lecz l straty .Japo6• 
Kw&ng.Tsi a HuanmeJ. Oddziały ja- c~ył,ów byty t.gtt•mne. 
podskie na tym ollclnku znajdują. się Prasa cltlńska donosi, t.e ie waąat 
pod groźbą kompletnego osaczenia. klcn miast ('l?i.mskir:,, L\anton naj'i\if 
Dowód~two Japońskie uslluje połi&· cej ude.rpiał łłll skut.ek bombardo. 
cz76 tę kolomuę z lnną, która wyllł-- Wad powietrznych. W roku ble:t:. crm 
dowala ua po1nGCDym brr.ego Jang- cono na młMto ogólem 1.180 bom&, 
TSC! w rejonie \\'hm.uch. Na zachód zntszcsono I tysl~ domów, li tr.a.­
iDd tego ruiasta pozycje chińskie prze ' ce ruleszka11.:l•.. .<.-sHtlo wt>itycla. 'I · 
claodzą. w ': km. w odległoścl od mia-

1 ty11łęcy było tann~·tłl. -.,.„ 
Po ciężkich walkach Chińczycy Ra s1·zm wioski rozpoczęłl ewaku1tcję Huan.(;'Zuań, 

bowiem forty tego miasta mlszczo-nach, z jednej z nich są przyje­
mności, rozkosze władzy, łatwo 
śi:i, które władza daje. Z drugiej 
są jej ciężary, trudności, n:_ebez­
pieczeństwa. Miło jest zażywać 
korzyści i przyjemności, ale ~o­
rzej jest gdy medal odwróci się 
sw, odwrotną atrone.. Czyt trze­
ba na to czekać? 

Arbitraż w górnictwie 
G6rnego Sląska 

ne r.ostały pruz artylerię Japońską. Dyrekcja radia włoskiego ~abro 
Należał on przez całe iycle do 'W 1 ~0l re~outc ~la. 10-ta dywizja niła wszystkim rozgł~śnłom wło. 

· 'kó h W I Ja1mnsita, :i:ua03 za.z(~)tnJe • walk · skim nadawać audycje z płyt na. 

Paóstwo jeat wsp6lnym do­
brem nas wszystkich i poczucie 
odpowiedzialności za jego losy 
musi nas wszystkich przepajać. 
B!ędny jest pogląd, że mamy du­
to czasu, że na apel do społe­
czeństwa możemy czekać do 
chwili, kiedy jut przyjdzie chwi 
la działania. Stosunek społeczed 
stwa do państwa je.d pewnym 
procesem, który dokonywa się 
stale, który jest rezultatem kon­
kretnych warunków. Stosunek 
ten kształtuje się w ogniu tycia, 

titr świat użrwa 

8Lo8!SAL ..... 
N(ezt6wa1nr s h a m D o o 
dla Jasn1cb ·111osow 

W zatarp zarobkowym w gór· 
nictwie węglowym na śląSku Gór· 
nym, główny Inspektor Pracy, p. 
Ktołt wydał orzeczenie arbłtraio· 
we, mocą którego podwytszone 
zostały zarobki na kopalniach po­
wiatu katoWłckłego ł świętochł<>· 
wickiego dla 300 robOtników 
o 3% od 1 września. 

Nadto zmniejszono rozpiętość 
w plecach między zarobkamt gór­
ników, utrudnionych w kopal-

niach: „Kłu.szów", ,,Dębł48k0'•, 
„DonnersmArck''1 ,Jankowice", 
„Charlotta", ,,Anna", „Emma„, 
„Rimer" w powiecie rybnickim, a 
zarobkami górników w rejonie 
centralnym (pow. katowłckł) -
o 1%. 

Orzoci:enie p. dyr. Ktotta obo• 
włttuje od l wt'U8nla ł'b. do 31 
slerpnła 1939 z tym, tł mc>te być 
wypowiedziant na l miesiąc prxćd 
upływem 31 Sierpnia 1930. 

ptzecirwni w naszego ruc u. a P"Jłurttnlth. I czył z ntmi ideOwo przez całe ty. granych przez artystów żydów. Za 
tie. Nigdy w tej dh1g· lej walce nie .JapoAczycy coraz1 więcej wzmac-0 • l k3:z: ttn obejmuje tównleż utvtory nła.Jia swą armię po udniową. hlii· d k' h k Utył broni łllel')'Ctttltfe). l szaCUn· ct.yc7 zaciekle bronią każdego skra'W muzyczne ty OWS IC ompozy. 
kltmt schylamy ~żbto 11ad mogiłą. I<.a ziemi. Na zachód od Nankang gó. to16w. 
przeciwnika Ideowego \ rycerskłe· j 
go. M. li. I Choroba b. kanclerza Scbuscbniaga 

POkWilOUllnil Były kanclerz Austrit Schu· 
Na budowę domu tm. lgnłcego schniug ulegt ciężkiemu wstrząso· 

wl nerwowemu, wskutek czego po l>aszyńskłeg() w KrakóWił. stępowanie sądowe przed Trybu· 
nałem stanu zostało odroczo.ne. Robótnicy i pracownicy i: lCra„ 

kowa zł. 2. Równiei ciężko zachorowała br. 

Vera Pugger • Czernin, n.arzeczo. 
na Schuschnigga1 a to wskutek O• 
sobislych ciężkich przejść, jak rów 
niet. wstrząśni~ta losem b. kantli-
rza. 

Na głodne dzieci łłlupanft Bestialska zbrodnia Oddział Związku Robotników 
Przemysłu Metalowego w Polsce, 

chodzenta i jest nadzieja rychłego U• Sławków. zł. tO. ·MILION DLA_ LWOWA W nocy • 28 na 2ł b. m. niet;na.nł 
aprawcy doetall lit db dbmu Anny 
Dmytryazyn w Schodnlcy koło Bory. 
sławi& 1 podczu snu WJtnordowall 
całą rodzlnt, składa.Jłelł 110 • G-ciu 
osób, nłe ~za.j40 6-letnlego 
dziecka. Morder1twa dokona.oo pra­
wdopodobnie na tle niesnasek rodzin 
nych. Zbrodnia wywarła w okolicy 
wstrqeaJaao:• wratenle. Oflatami 
zbrodni padli: Rozaila Dmytryazyn 
l&t 27. Stetanla Dmytryuyn lat 26, 
Martyna HanU81&k )&t, 32 l jej 6•let. 
nie dziecko, oraz Mal1a .Omytryazyn 
lat US. Ocalała jedynie Anna Dmy­
t.ryaeyn lat 60, kt~ra w czacie zbro­
dni apała. na piecu. Organa bezpi~ 

czeAetwa Ul'Złdził1 energiczne do. 

h,la ztrodniarey. W ubiegły pilłtek odbyło 1110 cią.g• 
nienle głównej Wygranej czwartej 
kla.s;y czterdziestej drugiej Loterii 
Klasowej, Był to z kolei siedemnasty 
milion. ktorym Fortuna. obdarzyła 
graczy lóte1·yjnych. 

o swym s~u dzivkl ttansmłlsjt 
radiowej. 

W ten eposób gakollczona !l'o&tala 
czterdZlestlł dtup Loterii& Klaaowa. 
w dniu 19 pddziernlk& rozpocm\ie 
się Cilłgnteni<.? pierwszej kla.sf ńaatęp 
nej cztemzi(!Stej trzeciej Loterii. W 
kł!Ulle tej główna wygrana w)'il0.!11 
•to Ł)'SltcY lłot1cbi a poza tym lllł 
jmcze W)'ft'aMI po pti6dzl"1•t. dwa 
dłlestia płeł. dwadżłełcla, pł1tiWO!e 
dll:łes!ęó tyllłi:cy tłotyeh oraz Włel• tn 
ny<'l1 11& og(1lfitł e\ll'i'ię t.468.000 cło-
tych. ' 

:Mlllon ten przypadł w udzłale mie 
azka.:6com Lwowa. W najblltazej pn;y 
*2'.ł*i bi;dziemy mogli podać acń· 
góły, dotyczące nowych milionerów, 
dziś aaznacsamy tylko, ~6 tym ra • 
teni łaeI<a Fortuny spłynęła na przed 
sta.wiclell inteligencji pracuj~ej. są. 

to pa.now~e~ z. P., Wł. B. i i . W. 
Orai: panlel O. K. i A. I. 

By wzti<> udlda.ł w ~ k~r. 
ta itla.isa daje, natety żaWCZll.liU Mo. 

f patrz ei~ w loe loteryjny Wi~kszość z Jilch dowiedziała 
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Wielkie mahewry na Wołyniu 

· Artnia Polska czu"7a ... 
Oczywtłcle, sytuacja para.doksal 

na w· rzeczywistości, pełna humo­
na na ćwlcze-niach, ale włerme wy­
kazująca charaJcter totnlerza i dla­
tego godna podkreślenia, 

Ale na tym n.ie koniec. 
ManeW1ry to najważniejsza i je­

dnocześnie najtrudn°ie~za praca 
a.rmii w er.asie pakoju. P'rac·a móz­
gu l nerwów dowództwa, praca 
myśli I mięśni żołnierza. Praca my­
śli, bowiem jego obowiązkiem jest 
rozwiązanie 1 wykonanie roz.kaz.u 
w terenie, praca mięśni, bowiem 
powodzenie zależy od jego spraw­
ności fn)lcznej: wytrzymałości I 
odpomoścl. 

Niema rodzaju broni, któryby 
nie potrzebował szalonego nieraz 
wysilk"J · mięśni toł.niena. 

aymiatycme \udnołcł wewn4trz 
kraju nli 14 uzuadnione. 

Ze zrozumieniem roU, przypada­
jącej w udziele Jednostkom z nad 
granie kraju, wiąq sic dodatnie 
1otany duchowe 1połeczeństwa, tak 
doniosłe we wuy$tkJcb · etapach 
wojny; 
Właśnie tegoroczne manewry w 

znacznym stopniu przeznaczone zo 
staily na powytej omówion4 ak­
cjł. 
Obserwowaiłl5Jny maome aRy 

„czerwonych", ziotone z kilku wiei 
kich jednostek bro~ pan.cernej i 
lptnictwa, które ruszyły od wacho 
du na sł~ze sny .,niebtesldch". 
Następnego · dnia, PoCZątkowo 

kawaleria ,,niebit'lkk:b!• opóiałtU 
prllCCiW11i.kta~ a ·odd:liiały .,rueb1e&-

'·, 

W POCHODZIE. 
To tet piechur, ryjący się mo­

lX>lnie i w pocie czoła w ziemi, nie 
patrzy zazdwśnie n<'! kawalerzy­
stę, wiedLąc, te ten częściej rów­
meż kopie się w ziemi, niż szar:tu­
je, a poza tym dogląda i ochrama 
konia; kawałerzys·ta spogląda z 
~&ac-Jnkiem na oddziały zmotoryzo 
waine, wiecznie duszące się w sta­
lowych płytach, gorącem i potwor­
nym kurLtm i spaunami; te znowu 
nie zamienrlyby się z artylerią, · lub 
saperami, gdzie wysiłek mięśni nie 
rzadko przechodzi możliwości czlo 
wieka; nie ustępuje w pracy niko­
mu lotnictwo, a popałarne „druC'l­
ki", rozwijający i zwijający bez 
przerwy dziesiątki kilometrów li­
nii telefonicznych, dają z siebie ta­
kże wysiłek olbrzvmd 

kich" przegrupow,ywa'Y •ił ~pie POSILEK %0LNIBRSKL 
sznit ·dLa powstrzymanła w odpo- .. 

Noworzesna siła 
zbrojna Państwa 

W tinta~ od 14 wr~esn1a do 20 
września r. b. odbyły się wielkie 
manewry W. P. w trójkącie l<ów­
ne - l.uck - Dubno, z udziałem p. 
marsza1ka $.tmgh:go - Rydza, p. 
m1ms~ra M. ::;. Wojs.k. gen. Ka­
f.przycluego, p. pierw $lego w•ce­
mwistra gen. uluctiowsk!cgo i ge­
neralicji. 

Na ma.newry przył>yll również 
przedsta w·1ciele praey. 

Stało się bowiem zwyczajem, te 
wojsko zaprasza pned~taw1c1eh 
prasy na swoje d·oro~e 8w1ęto, 
na manewry. 

Jc:st to bardzo cenna fonna na„ 
wiązama łączoosci armii z wszyst­
kimi warstw anu łudnoścł w dzte­
łe obrony kraJU. 

A potrzeba jak.najściślejszego 
zbtiżen1a wojska t &połeczen:nwa 
jest ()CZYWLSta. 

Dawno 1 bezpowrotnie minęły 
wojny, prowadzone wyłączme 
przez wojsko. 

pi;is1aj armła umundurowana, 
choćby naJ1uocniej•sla 1 najl>1tr11eJ­
eza, do obrony kra.;1u nie wystar­
cza. 

Wojna nowoczesna wymaga 
ws.pó.dL1ałania z Cl>rnuą wsz:ys• k1dt 
sikladnikow społeczen:;~a i nie bę 
dzie wo1ny zwycięskiej bez ud~ia­
łu łaid.nosci kraju. 

Wskazuje na to przede wszyst­
kim od.powiedzialność całego spo­
łec21enstwa za ca;ość i nienarus.za1 
ność granic. 

Wyma,ga tego techn.ika wojny, 
polegająca d.i1JS1aj na atakowaniu 
praez aiepnyjaciela nietylko fron­
tu, 'ale równ1ież tyłów: ośrodkow 

przemysiu i zaopatrzenia wojska, 
a zwlastcza na tępieniu hudnooct 
cyw1lneJ i to w sposób jaknajbez­
wzgl~tiniejszy, cell':lll zlamal[lla war 
tości moralnych i siły ducha całe­
go społeczenstwa aa.pastowantgo. 

. To t-eż nowoci~ silę zbrOJną 
państwa stanowi ja.kiniajwi.ększe 
zbliżenie armii i k.ldtttości, zacieśnie 
nie nuęt.lzy n~mi wzajemnych, Jak­
najlserdeczniejszych stosunków, o­
parcie wojska na jaknajszerszych 
podstawach. 

bron4 Niepodległości, ze szczerym 
uznaniem witają każdą akcję woj­
ska, zmierzającą do współpracy z 
nimi w dw:łe obrony kraju. 

Ws.pó~praca ta wymaga pinede 
wszystklm dokładnego poznainia 
się. 

Właśnie manewry dają po temu 
dobrą i;posobność. 

Przyjrzyjmy •ię tedy zbllska Ich 
celowi, zadaniom i przebiegowi. 

Imponująca siła ducha 
i mieśni żołnierza 
Manewry są celowe, jeśli żywo 

I wiernie odtwarzają obraz praw­
dziwego front.i. 

To też każdy szC'"legół natarcia 
l obrony, ognia i ruchu, wspóldzia­
tainia broni je!.t oceniany z punktu 
wtclzenia rzeczywi6tości, która na­
zywa się wojną. 

Do tego, ocz:ywiście, powołani 
s1 fachowcy. 

jeśłli wolno jednak wynieść ogól 
nt wnioski równJeż i szar~mu re­
lerwiśde, tegoro~z.ne manewry za 
danrie swoje !pełniły. 

Manewry bO egz:amiat dowódz- if 
twa, to próba wyszkolenia i przy­
go-towaniia to:11ierza, bO Jednakże 
przede wszystkim obraz jego na­
stroju psychicznego, siły jego du­
cha i hairtu jego woli. 

W OKOPACH. 

P~asa ~e j~st powoła11ą do wy-1 Tego.roczne manewry wykazały, 
powiada.ma się w sprawach, które ża naszemu wojsku wysiłek ten 
wiążą się z techni~ą ~ojoska i wo~- przychodzi z łatwością, że wojsko 
ny. Ale ~ radoś<:1~ t. dumą. moze podejmuje ten wysHek chętnie, ze 
społec~enstwu ~oni_eśc o boJ?wym zrozumiemem jego przydatności i 
na~trOJU, o w1etk1ch wartosc1ach z entuzjazmem. Wysilek ten budzi 
psychicznych, o zapamiętałym prze powszechny i szczery zachwyt. 
jęciu się żołnierza naszego rozka­
'em dowództwa. 

W ciasie powszechnego napręże . 
nia militarnego i politycznego_ w t::u 
ropie, w czasie dontoslych rozstrzy. 
gn.ięć w życii.I naszego kraju - w1-
<.1z1ałem olictrów tak poch.omętych 
akcją w polu, że z obojętnością słu 
chających najciekawszych - zda­
wałoby się - nowitt ze świata; wi 
działem ż.otnierzy, synów ludu z 
najbardziej nawet upośledzonych 
stron kraj.u, w zapale walki, zapo­
mmaj~cych, że pr Led nuru to tylko 
przeciwnik pozorowany, a swoJą 
positawą, zdecydowaniem i ·przeko 
na.niem tak pszalam1ających ,,nie-

Zad1nia f 111zellieg 
ćłlficzeń 

Z zadaniem, jakie wyznaczono 
ćwiczeniom, wiąże się niezmiernie 
doniosłe zagadnienie, dotyczące 
rozwoju sytuacji w momencie wy­
buchl\l wojny. 

wiedniej cłtwilL ,.cterwooycb„. tale przystosowanym do kok>ru I Sr.isznłe jest tedy nazwan~ 1tr6-
Ze strony ·„czerwonych" na pół- szyku kolumny, że tylko specjakna Lową broni i stuume pieirwsi~- „ 

nocy operowały mocne oddziały obserwacja wykrywa je. Na pozy- r.two swoje utrzymuje. · 
p1ech0Ly, na PolUdntU kawaleni ' cJach każda z broni j~t starannie , 
rowarzyszeniem broni pancernej. zamaskowana. Często zdarza saę, 1... ~.- · : ·: 
Posuwa.nie s.ię_ „cz~rwo_nych" na te dopiero w ostatniej chwtłl, idą- Współpraca ludnDkł . t 
pół~ocy upózn1aly ~~ały plecho cy naprzeciw spostrztga przed SO- Z armiil , . ·"~. > 
ty t wypady P?c1ągow pancer- bą, jak z pod ziumi wyłaniające się · ,· \ "", 
nych,_ n~. po~udn1u kawal~a ~1e- Bajgroź.nieJ~z.e rodflaje broni, go- w czasie ćwic-Leń obserwował(· '· 
b1~skich • 1 uLaJ kawalena „nitble !!Owe do akcji. Obserwacja p<>Su-1 śmy tywc W&półdzlab.nie Ludnółćlt.· .. 
:lk1ch„ wrkonała 1kutecznr ~a- 1 wańia 11ę wojska- tak w natarciu, z armi4. · ·r'.,, 
newr na skrzydJo przeciwnika 1 za jak w obronie wymaga meprzec1ę . 
hamowała C'lęściowo akcję kawa- tnej wprawy. Wykorzystuje ono Na _specjalną uwag~ . zasługuję 
leni „czerwonych'. Trudne waroo ka!dlł nierówność terenu, każde or~antzacJa Ubywate~kich Kutnł~ 
ki w terenu: i ofiarna praca sape- drzewo i pojedyńcze krzaczki, kat tero w pvmocy dla WOJ.Ska, . u~i 
rów .,111ebiesłcich" wiemotliwiły dą zasłon~ r;rpnych ~e wszystkich ()iadack; 
„czerwonym" wykorzystanie prze- . wsiach, m1astecz~h. , ,-~ . 
wa.gi wła&nej bron.i pancernej. Lo- Pole ćwiczeń ~e&t pust~ Celem Kom1°tetów było udziel&• '.· 
tnictwo kautej s"rony opóźniało Krótową brom pozostaje nadal nie wojsku świadczeń naretliyclt . 
wkroczenie kolamn przeciwnika w plechoita. w raz:1e potrzeby od Ludności CY.:·-
walkę. Następnego dnia rano lotni Postęp techniki wojny wprowa- wiłnej. · 
ctwo „<.-zerwonych" wykonało na- dxfł na pole walki mczne rodlaJe LmCJatywa ta spotkal& si~ z uzna·: 
lot na tyły ,,niebieskich", bo.mbar- broni. niem toln1erza.. ';: 1 

dując stan.owłska - a.rtylerH i mOtity. Wśród nich specjatne znaczenie Odwrotnie, ~poleczeńsllwO z ~n· 
Natomia6t kawaleria ,,niebieskich" r.a-ciawano broni pancernej. cunk1em przyjmowało &pokojllt.' ' 
zaskociyła oddziały broni pancer- W kt . d k b b me wykraczającą poza istotną po-. h" · d tł pra yce Je na groz a ro-
ne1 „czerw~yc . • o nuc a Je. ru pancernej jest bardzo wątpliwa. trzebę, ale jednocześnie stanowezt 
Lrczn(' z.mszczenta, wykonane W k ł' k> . h" k pracę wojska. 
przez oddziały technicme ,,niebie-1 Y aza a wojna tszpans a. 

Wielokrotnie obserwowałiśm1 skich", ópóżniały podejście głów- Przede wszystkim, samo poru- . · b samorzutnl.l zg/aszan1e sir hllł110-nej siły „czerwonych' do pozycji sza.me się mm pancerne1 je&t bar ,...-. 
,,niebieskich". Natarcie piechoty ł dro truline. W terenie mokrym ści do pomocy wo141c".i. 
czołgów „czerwonych" do.pirowa- jest prawie niemożliwe, w terenu: W ciast~ ogoLru.:go podniec~1' 
dziły do zajęcia przez „czerwo- suchy·m zdradza się ona z d..Ueka meut~aJących alarmów i i.denuwq , 
nych" nocą· Łucka, od wsch.odu; z na1a~cnf motorów i tumananu ku- warua na.rotiów spoieczenstw~ I 
na.d Styru jednakte ,,niebieski-eh" rzu. OaleJ zaopa1rzenie broni pan- uz.na.me1n odnosi się do powa~ne- , 
nie wypa:rto. ..:emej w matt:rialy pędne wymaga go wystlku armii, która prowad&ł 

Następnego dnia sikoocentrowa- wiel0ki.ch nakladó_w. i ogromnych niwstaJącą pracę przygotowani& 
ne w tym czasie już znaczne siły taborow. ~reszct~ tak uduskoo~- st~ do obrony kraju. 
,,niebieskich" weszły w walkę z k>no. środkt ~~1, że n1szcze111e Dano temu wyraz przy powita~ 
nad Styru, wychodząc częściowo brom pa:ncemeJ Jest dość łatwe. mu wojska powracającego z ~i 
na bok „czerwonych" i zmuszając Na froncie uaadataiary Ltczne czeń w poszczególnych osada~ 
ich do powstrzymainia marszu na włoskie odełziały broni pancernej wsiach i miasteczkach i w c~asie. 
zachód. Wprawdzie kawaleria i uległy d()Szczętnemu rozgromieniu defilady w t.ucku, jaka zakonc~yła~ 
oddziały broni pancernej „czerwo- przez; dość tutaj słabe k>IJnictwo manewry. Wielogodzinna ta 'Cie«': 
nych' opótniały natarcie przeciw- rządowe. w cia.sie ćwiczeń na Wo lada jeszcze raz stwierdziła d7iet• 
n1lka, ale piechota ,,,niebieskich" łyniu zash0czyła je nawet kawa.Je- ną, w~panaałą, z;dccydowa.Jt1 post.a 
skutecznie wspiera.na przez a..rtyłe- ria. , wę wojska. ·, ~ 1 

rię i lotnictwo parła do prwdu. Legenda 0 niezwalczonej broni Jak w latach ubiegłych, t~k w 
Tymczasem korzystając ze zw1ąza pancc:meJ pierzcha. roku bieżącym masy ludności wsq 
nia się piechoty ,,niebieskich" w dz1e, be2 różnil"y na.rodowoścl i 
wake z kawalerią. ze tłtrony ,,czer Kawaleria coraz rzadziej wobec prtekonań politycznych uczestnf„, 
wonych" wprowadzono na prawe oym stanie rzeczy prowadz.i walkę czyły w święcłe wojska, szeż~rz~ 
skrzydJo przeciwnika nową znacz- z konia, częściaj jest utywa.na jal<o udowadniając swoje przywiłzanle. 
ną jednostkę piechoty. Początko- piechota. do armii. 
wy rozmach „n.1ebieski_ch" spara- - Mimo po.stępu techniki w0 j.ny, Anma Polska czuwał '·., '-
litowano. Ale nie na dlugo. a może i na skutek tego postępu- Wraz z nią łączą sił najlep~e 

Dalsza akcja toczyła się rów- &a&adnlczą stlą wojska pozostaje chęci, myśli i uciucia tidRołG. · · 
niet ze zmiennym szczęściem. p1echo1L I ona tet odgrywa rol~ 

decydującą. 

Przer.ztticen4e ciętaru obrony kra przyjaciela", że ten pozuwszy, iż 
ju ty1ko na armi-ę, byłoby sprze- tylko prawdziwą siłą i użyciem 
czne z powszechnym, trzeźw)1D po bron.i dokonałby swego - cofał 
głądem na nowoczesną wojnę. I się zrezygnowany i żegna.ny grom-

Dlatego to, robolinicy i chłopi, kun okrzykiem: „Niech tyje Armia 
fa.ka n.ajwięcej zamteresowani o- Polska". 

w razie nagiego przekroczenja 
przez napastnjka granic kraju Jego 
obrona wprawdzie przygvtowana, 
wymaga jedn1akże uruchomienia. 
Zanim to nastąpi, t. j. za.nim b~zle 
przeprowadzona mobliizacja, ciC­
żar wałki 51Pada .na naJbbi.ższe gio.­
niic oddualy wojska. Piecbata . 

kr61o.vą brani .Oddziały te, oczywiście, nie ma­
J'ł możności zdecydowa111ego pow. 

st~ymania. na~as:uiuka, aile ut~-, Manewry odbyły sił z utyciem 
n~aJą, opózniaJą J~~ pośU~~te wszystkich rodzaji brcni, pny­
s~ę do cza.su _nade1ś~1a. 00pow1e4-. czym zasługuje na Podkre61enłe, it 
ruch. do przec~wstaWt611!~ się na.po- całość spr&fłu jest obecnie wyko­
rowt naipast.mka - posiłl<Ow z we „.. Potsce 

JO.t ona przystosowaną do wal 
kl ze wszystkimi gatunkami br"ni, 
Pokonuje najszybciej, najłatw ·J i 
najskutecmiej wszelkie trudności, 
wynikające z terenu, ma najwi~k­
sq wytrzymałośt. 

A dalsze, jaknajściśl~jHt l - 1tałt 
współdz.iałanie armil 1 społeczel\­
&twa, raum i tylko razem . rtPrł­
zeni'Ujących siłt zbrojnł , państWa 
- będzie najlepszą gwaraacił ·Ni• 
podległoścL 

STANIStAW~ 
! . ~· 

' ' 

wną·trz kraju. . lnywana.,.... w . 
Jest to mornen.t b. kryityC%11ly dła Myliłby. sit j~dna.k, ktoby łlł(b:ff, 

nasb_roju ('6ychicznego l'Uldności kra te. w czasie ćwiczeń cokolwiek jest 
.tu, :zmuszooego do obrony. widoczne. Pole ówłczel\ jest pu-

w . ~„„ .. ł · .... „„ ste. spomn1ane vu\Uaa y wo,„...., . 
jako słabsze od naipa.stnika, któr:y ~ ukończen~ klłłkudnłowych 
uderza jut zorgainoi.zowany ł całł ćwiczeń, w pociągu przypadkowo 
aHą _ biją się z całym poświęce- usłyszale"! rozmowc J>odt'Ginych, 
niem, ale ich zadaniem głównym przy?ywaJ~yc~ z t~en.u ćwlczel't. 
jest tylko stawia.nie croła i prze- 'Dow.1~~ałl 11~ o nich z . gazet. 
szkadzanie wrogowi w parciu na- Sami ni-czego nie zauwatyh. 
przód. Jest tedy oczywiste, te od- , Akcja wojska toczy sic w spo­
działy te c<>fają si~. a nawet pono- , koju i ciszy. Tylko od czasu do 
szą · klęski. co nie prze&ą"ciza w ni- czasu 1tneła piechota,· zatrajko­
czym da.łszego wyniku wojny. czę karabi.ny mauynowe, odzywa 
Tymczasem bowiem trwa Jn()biJ.1- si~ artyleria, abueiy · ttkadra łot­
zacja, na.stępuje uruchomienie środ .nioza - oelem zaznaczenia swego 
ków obrony i rozpoczy.na się prze- c!zi.alania. A na polu . ćwiczeń tyl­
ciw akcja. ko od czasu. do czasii przesµme 

To tez pierwotne niepo.wodzenia sic kolumna wojska. Przewainie 
są naturalne i wszelkie .....,... pe rucbJ, wojaka ~•Jł·lit - u ~· PRZECINANIE ORUTOW KOLCZASTYQL ( 

~· ( 
. „ 



Sir. I ' 

Rom Witkowski 
malarz rzeczy niezna·nych 

I<. WITKOWSKI. 

s~j ~Y fonnis_~ . f. grupy 
„Rytm" - przeszed'! . Witkow5ki 
olbrayml4 ewomoję od początko. 
wyoh ,akademiokiich studiów z na 
tury, , po przez formiz.m zbliżony 
do Legerowskdego kiubi21mu - do 
SW'.Cj ostafni.eJ fa,zy ,konstrukcyj. 
nej, gd\zie rnożnaby się czas~mi 
dopa'.irzeć Jljejatkiiego powi1t1<>wac 
twa z niespokoj~ ł tajemniczą 
wizją nadireaUstów. ~ przed. 
mioty na płótnach Witkowskieg') 
są j<ednoznaczne i pozbawione cał 
kowkie n·a.dbudowy Literackie] 
mukd n-adreaUstycznej • . W•11kow. 
ski anaihirzując na &'wój . 6posób 
przedmiot; uwieLbia go ł po&ilwla~ 
ale mu . nlewolnl~o me słu.ty. Wy 
korzystywuje jeg9 piękno tak, jak 
umiejętny _rdyse_r _ fi_)~, kt<?ry_ 
z codziennej, pospoU~j formy ~l:i 

'wi3k, wy~zarowuJe błyskotliW)'.. 
śwdat feel'llll na ekran.ie. KochaJąr 
mtałty przedmiotów, lubując si"ę 

Martwa natura 1 ma azyma do płsanła. 

~P.od~~wą życia, je~o energią, 
jesr ·walka o wyraz oupowietlni­
o fonnt. Tt właśnie form~ stwa­
na aztuka bezustannie., um<>il1-
wi.a~ąc tym samym <>:.1ągn11;c1e u. 
weg0 wyraz.u. Oa~ka od pos.poli­
tej r'IZCl."Zywisl\>Sci 11gruntuwaneJ 
w \V)'obrażni mas - narZtLllL"a sztu 
u "tym ostatlni.m s.wą włas.ną nt­
Cll~to~, buU'lą.<: w du!aach mo 
Md lulhkich tęsknot~ za cczyms 
niezna111ym ,nieoSiiągal-nym. życie 
I ~~ra mogą czasem służyć 
a~ce, za surowy materiał, ale 
'Wartość artystyczną Jl)()gą mieć 
dOpiefu wtedy, gdy śztuka prze. 
„pi je na artystyczne wartości. l 
d1Wił4, . gdy unuka pozbywa się 
'Wyra21u swej wyobrafoi, wówczas 
1poi.bywa się ws.zystkiego. 

Z tej właśnie przyiozyny rozwój 
~k, plastycznych jes.t czysto or-
1anioZ1Tty, kiedy ujawniając włas 
ną tylko doskona~ość, zyskują one 
%tta~~niie więcej przez nowe środ 
ki _i.,św.ieży materin~, an.i.żeli przet 
wypowiadanie jakkbś wielkich 
d81tri•ętnoścd ludzki.eh łub z.będ · 
ny<:h literackich treści. 

Ma·l~rstwo Roma WLilkowskjeg11 
poeł wil!IQma względ-ami przyno.; i 
nam właśn•ie te nowe środki i no­
wy~ materiat Artysta ten znany 
jest z bezwzględności i odwagi, z 
jaki.mi walczy o wła~ny w sztuc? 
wyicn, ·którym czasami wpro!>t 
brutalnie potrafi zaskoczyć wiL\Zd 
prz'Y'!wyczajonego do nudnych ,o 
braz.ków n.aiślad1ujących be"Znam1ę1 
nie wszystktlie wady i ułomności 
pi:'zyrody. Tym n:owym materialem 
jes~ najzwyklejszy przedmi.ot co 
dzien'neg-0 użytku, jest owoc, 
Jcwia·~ twarz ludzka - które w 
malmvidłacń tego d:z.iwnoego arty-

- . ~!. 

.) ·~·· ' 'I" -
" ·' ' I I o n e r e m 
m• ZOii~ ten kto kupi los do 

1-tlj kllll!ly 
.'! >w sżczęśliwej Kolekturze 

W''R O C l A W S K I 
. Warszawa 
~gpwa 61 i Pl. S·ch Krzyty 13 

·. · tdZfe padły następ. wygr. 

Zł~'- 100.000 Na 1~~6so 
tf ~- 100.000 Na ~~222 
ft ,'.'· ·su.ooo Na :;~·331 
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15.000 Na ~~433 
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10.000 Na ~~286 
10.000 Na ~~931 
10.000 Na ~i4715 
10.000 Na ~~611 

Losy~'.I·ej kl. 43 Lot. już do nabycia. 
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Gry na loterii 

w ich formach niespodzianych -
i..'ty jalaiegoś nieznanego nam do · potr.a1fi je artysta · zaprząc do 
tąd nabierają wyruu. Patrzymy swych celów na obraż.i.e, którego 
na lliiie codiiennie ,ale i·ch nie wi • plas21C2yz,na I konstrukcja st·ano 
d.L.imy. Obecnie wn.i-kltiwa sztuka wią główną oś jego wysiłków 
Witkowskiego, przedstawia nam .Obraz s!.aje się dekoracyjny jui 
je od strony i.eh, ż..e nak powiem, przez sam związek kompozycyjny 
fotogeniczności f-0rmaLnej i barw form a równoci.eśni<C przez 1>ym. 
oej, stanowiącej ów ukry~ praed fonicz.ny rozkład barw o rozmai. 
naszym wzrokiem „na cod.zień" de sto·pniowanych• ton-<1cjach naj­
rdzeń ws.zelakich treści„ częściej w obrębie tednej ~ tiej 

Mailarstiwo Witkow!>kiego jest samej gamy kolorowej. 
szhuk.ą nQlwatora.. jak.o jeden z jest to dekoracyjność ni-ezwy­
członków - zarożyciebl wars.za w. kle szlachetna, w której tlkw1ą 

·pierwiastki wysokiej kul·~ur.y, cho 
ciaż czasami dystans- dizl•elący te 
k!ompozycje od malar~twa s.z1aJu. 
gowego „czystej krwi" - rośnie 

, w t')'ch. prncach w s.pos.ób niep~-

\ 
lro j ący. Być może, iż pozorna nie 
kiedy powlierz.chowność tych kom: 
pozycji, wywodzi się z p~askośc: I 
kh tła, co rzeczywi-ście odbiera 
tym malowidłom pe.wne atr.akcJe ! 
w optycz111ej gr~e obrazu. Są ~/) 1 

jedn·ak zagadą!i•enia, które n.i~ tme_. 
szczą -si1ę w ramach zwyczajngo 
nnyk.nłu. 

R WITKOWSKI. 

MM* 
Martwa natura. K. WINKLER 

w 1e ••;eweax; „ 

Tabletki To9al sło<!!';'je si~: 
w cieT'pieniuc:h I w mu3renie 
reumatycznych, ~óiach nerwowych, 
podagrze,. . 1 qło~, • . 
qrypie 1 przez1ęb1en1u. 

Tabletki Toqal uśmienctjq bóle i prz}'l'o~q ulgę w ty~ 
ci&rpien.iach. Do nabycia we ws..~h aptekach. 

BENEDYKT HERTZ 

Wojna z Olimpem· 
Ku hańbie ludzkosci całej, 
byl ongi naród, w grzechu tak zakamieniały, 
że wypowied·ział Olimpowi wojnę. 
Ruszyły zastępy zbrojne 
i ku siedzibie bogów maszerują hucznle. 
Ten luk niesie, ów procę, jeszcze inny włócznię, 
a wszyscy · głośno złorzeczą 
synowi Chrona i Rei, 
ie jest dowiedLiooą rzeczą, 
iż nic się cnotą nie sklei. 
- Na Olimpie - wołano - siedzą niedołęgi! 
Modlić się do nich wprost szkoda mitr~gi.,„ 
I tak dalej, i tak dalej: 
że cały areopag łacno się obali, 
jeżeli zgodnie, a hurmem 
wystąpić z szturmem. 
Słysząc te groźby i bluźniercze krzyki, . 
myślą bogi: sprawa kusa; 
w prośby tedy do ZeuMt 
aby poskromił bunt dzłkL 
Ares pierwszy stawia wniosek: 
„Możeby rzucić piorun, spalić kilka włosek? •.• .'„ 
Hermes radzi zmajstrować jakł dobry c11d, 
coby na ps-awą drogę mów umysły wwiódł; 
inaczej, Olimp czeka nieucJtronna plajta..„ 
Nagle Zeus wzniósl rękę i wszystko ucichło. 
Po chwili rzekł z powagą: 
- Bogowie, sluchajta! 
Nie bójcie się, powiadam. Obaczycie rychło, 
ie biedni zaślepieńcy sami na swe gJowy 
ściągną wyrok sur-0wy. . , , 
W tejże chwili •lad ziemią tozdariy się chmury;; 
bna przeróinycb pocisków strzeliła do góry. 
Lecz nie dosięgła nieb~ Strzały i ~mienie 
spadły, siejąc w szeregm:b buntu spustoszenie. 

jalt tu, w powyższym opisie, · . ' 
tak właśnie z ideatem walka zawsze mści się. 

. ' 

9Jq111angcti d«wim dawna 
&Jtodkó11 ~U:qf& 
1111lety cr"orło.Ptsri-owo dokowy ..Koro-Franci&~ 
wyprodukowano s korzeni cykorii szlachetnef, czyni 
lcaw, zdrowszq I smaczniejszq, Dlatego do ka:tdeł 
kawy, nawet do najlepsze! I u cze g 61 n Ie d~ 
najlepszej, nale:tf 

~Karo-Fnmc 
pra!flrRWRJ w ko~tl«łclv. 

-~ 

Wystawa w ,,Zodiaku·· w Warszawie 

.Fragment aali. 

, w ~~}arni „Zodiak" (ul. ~rau j 
gutta· 6) w Warszawie wystawiają 

obecni~ swe prace Franciszek 

Strynkiewicz (rzeźby), Józef Kluko 

wski (rysunki) <Oraz Tytus Czyżew 
skł, Tomorowicz, PoJańsld, TOm. 

l '"'"""'"'''"'""l:t~ u'" l ··•tl.ł.t:. w 1\;.l.. 
CHOPIN. 

Na razie podajemy reprodukcje 

rzeźb Franciszka Strynkiewicza. 

FRANCISZEK STRYNKIEWICZ. 
KASPROWICZ. •. „.„,,.;;: w !IQUfi 

Festival muzyczny w Poznaniu 
W ci,qp,u ostatnich kilku lat Po· cowania, zestawionego ści.śle z au· 

znań wysunął silJ na przodujące tografem Stanisława Moniwzki. 
organizuje koncert, poiwięcony 
polskiej muzyce ludowej. 

miejsce w polskim życiu muzycz­
ny"!-· Działalność poznaiiskich in· 
stytucyj muzycznych ożywiła tem· 
po tego życia. 

O pera poznańska dala w ostat· 
nich kilku latach szereg kapital­
nych przedstawień o prawdzi1:0ie 
europejskim · poziomie: prapre· 
mierri „Czterech gburów", wspa· 
niale wznowienie „Holendra tuła· 
cza". prapremiera „Harnasiów", 
żeby wymienić tylko najwybit­
niejsze, zwróciły na Pozna1i uwa· 
gę całego muzyczneg!' świata. 
Koncerty Orki.estry Symfonicznej 
m. P1Jznania są zawsze wydarze· 
niami o wybitnym artystycznym 
poziomi.e. W Poznaniu pracuje 
znany w całej Europi.e Chór Ka· 
tedra/,ny pod dyrekcją lu. dra 
Gieburowskiego. Poznań wresz· 
cie jest najbardzi.ej ożywionym 
ośrodkiem ruchu śpiewaczego. 

P~rwszy, na 1zeroką skalę .za. 
krojony. festi_val muzyczny p. n. 
„Tydżiefi" Muzyki Polskiej" od· 
będzie się w roku bi.eżącym w Po­
man~ w dniach od 2 do 9 pai· 
dziernika. Powinien on zwrócić 
uwagę całego interesującego aię 
iyciem kulturalnym społec:eń­
atwa, _ powinien ściągnąć do Po· 
znania liczne rzesze miłośników 
muzyki. bowiem bogaty i uroz· 
maicony program przedstawia 
"niecodziennq . wartość. 

W . ~.Tygodniu Muzyki Polski.el' 
Open poznańska wystąpi z sze • 
regiem przedstawi.eń wylqanie 
utworów · polskich, bądź Io po raz 
pierwszy na· scenę wprowadzo­
nych, bądź to •wystawionych w 
całkowicie nowej szacie i w no­
. wym opracowaniu. Zainauguruje 
wielki Tydzień Muzyki Polskiej 
prapremiera opery komicznej po­
znańskiego kompozytora prof. 
,_ucjana Kamieńskiego p. t. ,JJa· 
my j huzary" • . 
. Historycznym wydarzeniem w 

· życiu m~yki polskirej będzie 

Cieszący się zasłużonym powo­
dzeniem balet Opery poznańskiej, 
pod kierownictwem baletmistrza 
Maksymiliana Statkiewicza. bę­
dzie miał 11owe pole do popisu na 
premierze opery-baletu Witolda 
Maliszewskiego p. t. ,,Syrena". Ba· 
let ,JlfLrnasie" Szymanowskiego 
zostanie również wznowiony i wy­
pełni jeden z wieczorów „Tygo· 
dnia Muzyki Polskiej" łącznie z 
przedstawieniem o pery komicz. 
nej Stanisława Moniuszki p. t. 
„Verbum nobile" w nowej insce· 

Została przyznana 75-cio pro­
centowa zniżka w drodze powrot• 
nej dla uczestników „Tygodnia". 
Prócz tego przyjeżdżającym do 
Poznania z kartami uczestnictwa 
przysługiwać będzie: 25 procent 
zniżki przy zakupie biletów ruJ 

poszczególne imprezy oraz 50 pro­
cent zniżki przy zakupi.e na wsży· 
stkie imprezy. 

Aby zapewnić sobie miejsce n11 
wszystkich koncertach. trzeba po­
myśleć o tym zawczasu, zamawia­
jąc bilety w biurze „Tygodnia", 

nizacji. Teatr Wielki, ul. Fredry 9, w Po· 
Program koncertowy obejmuje znaniu. 

osiem koncertów: symfonicznych, 
chórowych, kameralnych. 

Orkiestra Symfoniczna m. Po· 10001 ęił męskich uzyska Pan, -1 
• • J stosując aparat Nr. 11 , znanra wystąpi z dworna koncer· Nauhvwą broszurę \'/ysyłamy bez. 

tami w Teatrze Wielkim. Poza. płatnie, dyskretnie „lnventus"', War 
tymi koncertami Radio Polskie szawa, Aleje Jerozolimskie 35. R. „ • 

Szczęłc:le czeka Cht wh;c spiesz jul 
-do kolektury FRANCISZKI UR'-Tfl Al \Vmzawa, Chłod111 26 
Lot. P11\stw. J Jł tel. 681 32 P. IL o. 1&242 

gdzie pozostali nlewielil ilość 1os6111 do I-ej kl. 4J Lot. P1Ashr. 

CQtaJc el Prenumerujc&e I Rozpo111szecbni11;cie I 
„s Y G N A ł. Y'1 

dwutygodnik społecano·~łłerackl 
„SYGNAŁY" są niezależnym pismem ae.mokratycznym: 
„Sl'GNALY" poruszają wszy stkie aktualne · zagadnienia tycia 
współczesnego; 
„SYONALY" walczą o demok rację, o nowy ład i nową kulturę; 
w „Sł GNAJ.ACH" współpracują. najwybitniejsi pisarze polscy; . 
„SYGNALY" są. najtai>.8zym pismem społeczno - literackim w 

Polsce • 
w prenumeracie rocznej cena Jednego togzeruplan;a wynosi tylko 
29 gr. Egzemplarze okazowe wysyłamy na ządanie. 
Prenumerata roczna 7 zł., pół roczna 4 zł., kwartalna 2 zł. Konto 
w P. K. O. Nr. 503.400. Pocztowe Konto rozrachunkowe Nr. 1. 
ADB.1'.l8 REDAKCJI I ADlUI NISTRAO,JI: LWóW, HAUKE 

BOSAKA 12 • 
1-______ ...;.; ________________________________________ ___ 

~I. GOLDBAND -
GORSKDIEGO 6 1 (d11wa HorlensJa) Ve:ef on 257-30 

nie l.r'J.i::oa l't..IUllmować. Ws:zyscy 
znajlł: jej oobre strony! Natomiast 
nie Wazy&.-y wiedzą,, że grając w 
~j ze 11zczi;ścia Kolekturze Wro­
cłaWSkl m&Jfł p1'Zed sobfł wspaniałą 
pera~tywt wygn.Lllej, a co za tym 
.Idzie. pi~ne n~~ podróże l d~ 
at.at.me bezltosKle życie. Dlatego też 
zamia,at ,szlimnych reklam pro.stJny 
tych-.wseytsUtlch, którzy jeszcze nie 
próbowali u nas szczęścia, zeby ze­
chcieij· spróbo~aó u nas gry. Kolek· 
tura Wr.oeławski ma opinio kołek· 
tury · poci·· azcaPllwlł gwtaz.dlł. która 
ltal9 wsbo1aoa twych JrM:Zy. Na­
- ~: Prqa·Taqowa OT, .P1. 
..... Kn.J*>'U. 

Gcly motłoch, przez półmędrki wibw'.zońy azkaRldnie; . 
w siłę przed prawem uwierzy, ' ' 
nlebawern i jego właanycb W'mat ł możckłer.Efi 
na 1towy kl~ska mu apadnlL 

_ przedstawienie ,.Straunego Dwo­
ru", wyatawione10 w autentyc. 
uj ..,,p, wedłu1 noweio OJW,,,. 

Niniejszym komunikuję. iż po powrocie z l"acyża polecam 
_ OSTATNI& MODELE ~E.SIEHHO•&IMOW& -

PALT, KO 5 TI UM O W I FUTER 
n•l•l•k••~ch dom6w P•F7•klch. 



Ksiażka -·rewelacia 
Hitlerowskie „ABC polilr i zagranianei11 

I.ety przed nami ksłątka wielce ją wymowę. Ale to n-ie wszystko. sobie przekonanie o rzekomej 
charakterystyczna. Pozwalamy so· jest coś wi~cej: knywd'lie niemczyzny na tych ob· 
bie nazwać ją „ksiątką • rewela· „Ludność tego obszaru, kłóry szarach. 

nieza wsu bezpośrednio wtkuy· 
wane, uczucia q wyratoM w sp<>"" 
sób nie budzący wątpliwoścL U· 
czucia, które stają się udziałem 
„brunatnych'' szeregowców nr· 
.chu.„ 

L. 

• do6re I da~ 

11/JTIJ /gw i 

DO •AIYCll R A D ..X „ 
w llDIO·SALOHIE " 

'eroaollm•k• ea. Tel. 320•49 
N a we z w. telef o n l cz n• wy 1 y ł a 'lll J' p r 1 • d • t a "' l c l • l a. -

cją". Tytuł jej brzmi: ,,Aussenpoli więc jak korytarz łączy Potskt z Nie trzeba cltyba dodawać - te 
tisches A. 8. C.", co znaczyłoby morzem, liczyła pn:ed oderwaniem pod słowem Oberschłesłen" 
po polsku „A. B. C. polityki za· 1.295.334 dusz, z czego 726.957 ( śląsk Górny) zn/jdujemy bardzo 
granicznej", autorzy - Carl Haen mówiło tylko po niemiecku, 17.846 tendenc}'ine oświetlenie plebi$cytu 
sel i Richard Strahl, 3 wydani~ - po niemiecku i w innym języku - oru opinię co do „gospodar-
1938 (J. Engelhoma Nacltf. Stutt· macierzystym i 442.771 po polsku. czej bezseosowt'l(>ŚCi" podziału ślą 
gart). Mimo tej wielkiej przewagi ludno- ska. Tego tylko motna było ocze· 

Uwaga obok karty tytułowej ści niemieckiej został ten cały ob· kiwać! 
głosi, że ksiątka wciągnięta jest sur, liczący 1.778.000 ha wprost Je-steśmy ju1 przy literze „P" -
do bibliografii narodowo _ ,,socja· bez niczego oddany Polsce, która PoJen, Polska: Krótka charaktery· 
nstyczner, a reklama wskazuje ją przystąpiła najostrzejszymi meto- styka kraju, z podkreśleniem od. 
jako n~ezbędny środek pomocni- darni, przez wywłaszczenie, przez setka mniejszośCi narodowych. -

Tajemn~czy ndeckl ••es ro 
Endecja a dem krada 

czy dla członków Partii Narodo- prawa specja1ne i t d. do jego od- Nie brak w tym krótkim ustępie Stanowtsko endecji wobec de­
w-0 • „socjalistyCZlllej", dla mów- niemczanJa•'. nieścisłości, ale najciekawsza jest m&kracjl jest powiszec~ znane: 
ców, kierowników pracy {partyj· Tak więc, korzystający z podrę- rekordowo • zwięzła charakterysty detnokracja - \Q pomysł: 1) ty· 
no-) oświatowej, nauczycieli, u· cznika „brunatny" działacz urobi ka polityki wewnętrznej: dowiki; 2) masoński; 3) bołs~-
rr.ędników. „Rząd autorytatywny, na wew- witkL Czyli te endecja ( stronni-

Niec?ybnije' więc „ABC politykki ~~. nru,zatrzcjiPo_!ity(~ckbsieczhwztslgolęsednepJ opołotnlo: c~? nłarodow~L nie m~dnie ckbr.cae 
zagraniczne ' Z'llajduje się w rę u .„ iu m1~ n t wspv1uego 1 emo -
tysięcy funkcjonariuszów, działa- slecung • pODłik). cją. ja.kiego więc pragnie ustroju 
czów, mówców Partli Hitferow· OBRONI SIĘ ""'"..j.,.„1/, Tylko tyle może dziś, w dobie ć·la P<>isiki'i' Na to wyraźnJe ende-
sk1ej. Z tej podręcznej ksiąte<2ki PRZED ~ „przyjaznych stosunków", powie- cja nie odpowiada,„ Sympatie en-
będą czerpać natchnienie i lnfOrma RABUNKIEM i NAPAS<!fĄ dzieć to wydawnictwo hitlerowskie decji dla hitlerowskiego „ustr<>-
cje do urabiania poglądu „bn.mat· POSIADAJĄC: o wewnętrnnej polityce zaprzyjaź· }a" są Zll'lane. Czyż więc chce u-
nych" mas partyjnych, CZ.łonków BROWt--łl G nionego Państwa ... Zresztą, trzeba stroju a la „111-cia Rzesza"? Tu 
S. A. ł S. S. na sprawy polityki pj przyznać, styl został utrzymany: er.decja zaczyna jąkać 1ię.„ wy-
zagranicznej, na stosunek do łn· 11 OR U na katdym kroku mówi się ,,na· raźnie nie mówi„. Gotowa zresz-
nych państw. r'luconych traktatach", o „krzyw· tą przyznać, te ściśle taki sam u-

jeśli nazwalitmy t~ ksiątkę "r,:rnr~~:rn 1i:~~~7::r ... 'ni~t"' &K~ dach", Jakie się dzieją Niemcom, swój w Polsce jest chyba niemożll 
„książką • rewelacją" mieliśmy &c;!J~~i·hc~uNe;:,~a1!:::~v~~:tlt~ ~c~~ wcielooym do i11nych państw" do wy (gdzie .,Fuhrer"?I}. A więc? 
właśnie na myśli te okoliczności, Belgjii, Francji, Litwy. O Czecho· En.decja w końcu oświadcza, że 
że możemy tu „przyłapać na go. słowacji ju:I; mówić nie trzeba. pragnie „USTłWJU NAROOOWE-
rącym uczynku" sposób urabiania Każdy domyśtl się, jak ta spraw~ OO". Ale co to znaczy? nie wia-
nastrojów ,,aktywu" partyjnego. mo.że być w takim wydawnictwie domo. W każdym razie chyba o-

oświettona. „ ód ,_,..: · · z tym większą ciekawością prze znacza, r.e nar poll::>M z.apme w 
rllucamy ten słowniczek podręcz· •.• państwie s.tanowisko iaprzywilejo-
ny. W krótkim, lapidarnym ujęciu wł!ł rysunkuJ 1 /es! „Duchowe czyttnłkl w po!łtyce wane - kosztem mniejszości na~ 
czytelnik dowiaduje si„ jaki sens typu 6·cio.mm. Au· :::.o-e.:.;::.~ oświatowej„ -pod tym tytulikiem rodowych. Ale co poza tym? W 

l'' • tometyczn1e wyrzuc• •.•:•:•:·· „ ...... :~ ~ 1...:. ł f h d · Ć ód ma. ją formułki dyplomatyczne, 1a· 1 wystrzelono 9111ytre• ·;·:·:-..:~:;:;;;~ ksiątka omawiana ohwieszcza, że Ja""c t e>rmac ma rzł z.t nar 
ka jest treść układów międzynaro- ~~·~1~:1~ ~~kk~~~~ •••••••• „ .... „ hitleryzm rozpoczyna nową epokę po~ld? 
dowych, dowiaduje się coś niecoś j~:!i;~~eY"'R~lc~j~~~1 browninga wvtcłedane w polityce światowej, te nie U· O tym entleoka prasa z reguły 
o państwach Europy i świata i o pl~k"' mas<l bako ilowq, coł.cdć prte!lla„ta kływa swych dąteil i w zgodzie milczy. Wie dobrze, te - z wia-, brunlrowana na efslrt, Hni~co·czamy kolor, t..J 
00 przede wszystkim autorom ChO W<19• 250 l'" uer. IO cm. <l!IJ9. 1 cm, Cena Z faszyzmem WłOS1um prowadzi domych przyctyu - sfOWO ,,dyk-
dzlło, wyrabia sobie specjalny ~~~~.;:i.„i:~~bc2rt„'~~'.~'.·~1!·; !i:1~~~ł~! „wspólną sllną polity ę zagranicz tatura" jest w P()lsce niepopuldlt-
puntrt Widzenia na takie problemy bl"rłB. Z4 mawlalcte I! sł o w n Ie ~ teb.ryte 1 na", n". n.~św1'adczenie bou•jem ł">nka-„PERFECTWATCH", Viar$zaw11, Mar1eńsk11 ll·I ., " vv n t'~ 
- jak komunizm, mlędzynarodo- UWAGA I wvsnegaJc1a ,,, tud tnycti n.. Jeśli cele iej polityki hitleryz. zato Polsce, czym jest dyktatura. 

jest ustrojem beZ trdd" - ł jut. 
Dlaczego ,,Bez treści"? A dlatego 
zapewne, ie ,,demok.ra<;fa llłe uina 
j" wohtośd"l jakto, J•ldlo? p~ta 
z.diumiony czytelnik. A właśnie 
taki Czytamy: „Złudzelllem jest 
przekonanie , te ustrój dcmokta­
tY'czny jest ustrojem, w ldór)'m pa 
nuje wolność". Albowiem - czy­
tajcie, łaskawi czytelnicy: „U&trój 
c.emokra.tycz.ny jest w „wcj iiśto­
cie T\'RANSKl(I) i opiera si~ n.a 
biurokrac.ji". „ Tyr.ański"I ctoMO"' 
wnie. 

Da"ls.zym „argumentetn" jest tea, 
że w Pols~ pr.zy demokratji le­
wica będzie mogła u.."<WOtzyć wi~k 
~rość w par1amencie, 7Jdobywając 
zaledwie 20 proc. mantia.tów, bo 
oprze •ił aa IMiejlmłci.adl 
(33%). 

Tak p, Oierty~h „argumentuJe'', 
ODRZUCAJĄC KATE.GORYC.lNIE 
DE.MOKRACJe. Có~ powstaje? 
Dyktatura? Nie! p. Giertych ma 
powaine wąt;pliwośc1. Demokra­
cję „-0dnuca kategorycznie i :w­
pemie". Ale ot!rz.uca tet dyktatu­
rę, aczkolwiek dla Hitlera l Ma&so 
linie.go ma największe trznallie. 
„Dyktatury Mus&e>linie~ ł Hitlera, 
to są dyktatury w wielkim stylu i 
najwyższego poziomu - dlatego 
wady systemu dyktałof&kicgo S4 

w niell n.io 'Yfłdocml"'.... Mato 
wi.doanel 

A jt4U ani ckmok.r&tj•, ani dy­
ktatura - wiec CO? Nie po­
wiem! - ołwJada& p. Olcrtych 
- tajemnkat Dłaaego?ł ,.Ol-a­
tego, ponlewał pnedwczesoe o­
głoazenle naezych planów mogło­
by nam uroruón~ i-eh nast~pne 
wprowadzenie w iycle". A ktO 
„utTU<int"? Pr.zecie ,,.naród" chyba 
z uchwytem powita głęboki plan 
ende.cki? Oto ,.MASONERIA(!), 
niew4tp„wk bę~ie tit ttarala 
wprow&dzeniłł mtroJU narodowe-­
go pne$tkodzić' (str. 22.5). SwoJC 
drogą. pttydaje się ezaum ta ma­
soneria I 

A więc - TAJEMNICĄ. Stron„ 
nłctw.o narodowe chce n:4dilt, 
chce przeblttowywać Po!s.k~ alt 
jakl jest plan U$łroj<>wl - mil­
czy.„ Bardro ciekawe. 

Bajec:iki o stradnt przed ,,muo 
nerią" pomijamy. A włfC dlacze­
go p. Oiertych milczy wru a c.-. 
tym twoim 1 ronnktwC!u( Czt. 
nie dlatego, te bol alf pnerulć 
naród polski &wym ,narod-0wym11 

u-Mrojem? Czy nie dlatego, ie l>lt„ 
ski jest on ustrojom łotailnym i Ił 
Hitleria? 

Chyba właśnie dlatego.„ 
K. CZAPl.NSKL wość, rola %ydów, oś Berlin - ~~<!,°;~'.~l;~~~~c!"' t~~~et.b:.~fOR~~'·i mu, zwłaszcza te cele dalsze są Ale jeśti demokrację się odriuca, 

Rzym. -----------=---r.=:.-~-:- „....,.., t:cicm__......,,...., a o dyktaturze się nie mów!, więc • 

cier::~~t~~ ć~:i~t I ealną m2toda ułrzrmanla zdrowia ~~~1rc:~=~uemme~db:C1i>r1~0~:c;,Mały fęJ~eł!D 
zagranlcznef' mówi o sprawach jest przede wszystU.m zapobiec c:to- ma.Ina przt:m.f&na materii. na któn1 przyczyn milczenia jest także to, 
polskich.. Przenucamy więc hterę robie, t. zn. czynić wszystko, by w bardzo doda~? wpływa codzie•me I że endecia ~hciała bv przygarniłĆ zawrotnym tempie codziennego ży· spożywanie filitanki dobrej kavi;y • • . • po li~rze. Jesteśmy przy literze cis. z jego troskar.11 zachować zdro· przyrządzonej wła~'Ciwą dawltą. Ka- 1 chłopów, a cll!Opl są wrogo uspo-
„D" - Danzłg, Oda1isk. Czytamy wil:. w pełni i wesprzeć organizm. De i·o-Franclt, nowoc.zesnej, aromatycz. sobieni dla wszetkiej dyktatury, 
tam m. In. cydują.clł rolę odgrywa przy tym nor nej przyprawy do kawy w kostkach. jawnej czy ukrytej„. 

,,Na skutek bezsen$0wnej (sin· ., ____ 'OGI..:...::.. _______ ' - Tajemnica ..• Ulęboka tajemnica. 

nlos) kon.strukcji polskiego koryta h1'"tlero1.•• sk1·m "r:1_1·u11 w najważniejszej niemal sprawie 
rza do morza rdzennie - niemiec· W UJ wewnętrzµej endecja milczy. W 
ki Odańsk - który nalefał od r. po!ityce zagranicznej chaos, w 
1310 do zakonu Niemieckiego, od d lwiaaczenia ro Dtnikew cudzoziem~klrłl polityce ustrojowej milczenie. 
1360 - do Niemieckiej Hanzy, a W tej sytuacji sięgamy dl() cy-
póżniej nawet pod zwierzchni-et- W Holandii istnieją nieliczne 25 guldenów tygodniowo. Sumę towanej przez nas niedawno k~iąt 
wem polskim zdołał utrzymać swą zresztą grupki narodowo ~ „socja taką w istocie autor wspomnieli ki najwybitniejszego „mtodego" 
niezawisłość i od 1793 roku n.ale- listyczne'', działające pod bezpoś- zaoszczędził, ale kosztem 40 gow cn<leckiego publicysty, p. Jędrze­
żał do Państwa Pruskiego- przez rednią inspiracją z Berlina. Grup- dzin nadliczbowych. ja Giertycha: nO wyjście z kry­
podyktowany traktat pokojowy ki te t-Ozwijały masową propagan Innym robotnikom powiodło się zysu · (1938). Może tam znajdzie­
(Priedensdiktat) został oderwany dę wśród robotników bez pracy jeszcze gor-.tej. Mogli zaoszczęd~lć my rozwiązanie .dręczącej nas za­
od Rzeszy l wbrew swej woli prze za udaniem się na robotę do Nie. najwyżej IO marek. W każdym ra gadki? ,,M!Qdy" publicysta zape­
kształcony na oddzielny twór miec. zie ów podarunek 40 godzin na wne wyżnie nam całq prawdę,od· 
państwowy „W o I n e Miasto jakież musiało być rozczarowa tydZieó był tym, do czego robot- słoni całą tajemnicę? 
Gdańsk". nie wyprowadzonych w pole ro- nil< holenderski nie przywykł. Nie ALE NIE! o nie! P. Giertych 

botników, jeśli organ holender- mniej rozczarowali się robot· umie zachować wielką „tajemni-
~ dalszykłmó cią~~ mowabje~ 0

1 
skiej Partii narodowo • „socjalis· nicy belgijscy, których miejscowi cę" stronnictwa. „Tajemnica" :zo-

„nę zy, w rą 8"'i' coraz ar e tyczne1·", pi'smo ,,Nat1"onałes Dag- fas · · h 11· do d · s· a I Gda 'sk ... „. c1z· ki l ki zysc1 zac ęc I u an1a tę n staje tajemnicą. Aator specjaln e 
tli pogrąuu 1ę po s m blad" zamieszcza wspomnienia ro roboty rolne do Hitlerii. Praca pocz nanło " S!prawom ustrojowym poświęca 
Y m • botnika holenderskiego z Niemiec, trwała od 5 godz. % rana do 8-ej az 20 strónic - po to, by w końcu 

Idziemy dalej. Litera „K", Korrł- kreślone w tonie największego wieczorem. Jedzenie było takie, że oświadczyć, że tajemnicy nie zdra 
dot, korytarz: rozczarowania! Praca przy budo.. robotnicy stale chodzili głodni I dzi. Owszem, tajemnicę znal ale 

„Traktat narzucony w Wersalu, wie szluzy w Uffingen była nie· z głodu wylaadali jajka, które wy jej nie zdradzi. Swoją drogą, to 
aby udostępnić Polsce tądany OO- zwykle ciężka. O 8-mio godz. dniu pijali na surowo. Były wypadki u- chyba jedyny wypadek w swoim 
stęp do morza, oderwał od Nie· pracy nie ma mowy. Przez 14 dni cieczki tych robotników, którzy rodzaju: te miarodajn4 publicyści 
miec prócz Poznania prawie całą ów robotnik holenderski pracował nie mogli się doprosić, by ich O· dużego stronnictwa kładą pałusz-
pf()wincję Prus Zachodnich, części 175 godzin. desłano z powrotem do kraju. ki na ustach i powiadają (w spra 
Prus Wschodnich l nawet Branden Przy zachęcaniu robotników ho Ciekawe, że na ciężkie warunki wie utStrojowejl): nie, nie p<>-
burgii (bez plebiscytu) i przydzie- lenderskich1 by udali się do Nie· pracy i nledostareczne wyżywie· wiemy! to wielka tajemn.ical na­
lił Polsice ..• " miec, obiecywano im, że przy oś· nie skarżą się również zwerbowa- rodzie, spiesz z nam~ ale w jakim 

Ten nawias: „bez plebiscytu" miogodzinnym dniu pracy będą ni do Niemiec robotnicy włOScy.- celu (ustrojowym), tego ci nie po 
(ohne VolksabStimmung) ma swo-ł mogli awej rodzinie wysłać 20 - (n formacje na ten temat podaje wremyl.„ 

SAMOZATRUCIE 
NA TLE WATROBY 

Samozatruoie bywa przyczyną S?.Czającynd krew i solu ustroju. 
wielu dolegliwości (bóle artretyczne, 20-letnie dośWiadczenie wykazało, ze 
łanumie w ltuścla.ch, bóle głowy, zioła lecznicze „UllO~AZA • 
wzdęcie, odbijania, bóle w wątrobie, H. NIEMOJEWSKIEGO jako żółcio· 
niesmaJt w \ustach, brak apetytu, moczopędne są. naturalnym czynni­
aw~ni6 Skory, skłonnośó do ob- klem odciążają.cym soki ustroju od 
strukcji, plamy i wyrzuty na Skórze, tnicizn własnych. Bezpłatne broszu· 
skłonność do tycia, mdłości, język ry otn.ymywać można w labora· 
obtożouy). Trucizny wewnętrzne wy torium f1Zjologiczno - chemicznym 
twa~ające się we własnym organi· „C HOLE KI N A z A" 
~mie, zanit;CZYtiZCZ&jlł krew, niszcvi. IL NJ.EJ\JOJEWSKIEGO, Warszawa., 
organtzm 1 przyśpieszajfł starość. Ne.wy Swiat Nr. 5. 445 
W/łtl·oba 1 nerki Bfł organami oczy-

,,Frankfurter Zeitung" z 4 wrześ· Demokrację p. GiPrtych oczy­
nla 1938 roku. Niektórzy z pośród wiście z obrzydzeniem ODRZU­
tych robotników, skartą się, że - ca. Np. czytamy (str. 211): ,,Zwy 
zwłaszcza przy tym tempie pracy, rodniały ustrój pa'l'lamentarny, w 
d-0 jakigo nie przywykli - muszą którym rząd jako czynnik trwały 
sobie dokupywać tywność za pie- i wyposażony w rzeczywistą wła­
niądze. przeżnaa:one dla rodzin. dzę, właściwie nie łstnłeje(!), wy 
O wysyłaniu, w myśl przyrzeczeń, kazał ju~ zbyt dokładnie swą ab­
rodzinom po 40 marek miesięcznie surdałnOŚć"„. itp, Np. w Anglii 
nie ma mowy. także „nie i~tnleje"? 

To rozczarowanie do raju hltle· jakoś bardzo apodyktyczny jest 
rowskiego robotników, którzy u· nasz publicysta. Feruje wyroki, 
legli propagandzie faszystowskiej, ale argumentacja prawie żadna. 
ma swoją wymowę! Poprosni „ustrój demokratyczny 

„ Mierz silJ na zamiarr, nie zamiar podług si I ••• " 

Polali-
Lubię Węgry. 
I lubię W ęgr6w. 
Nie darmo przecież mówU,: Po­

la!, Węgier dwa bratanki i do 
CJULblis i do .szklanki. 

Ale lubię takie Węgierki, I. sn. 
te śliwki i te nie śliwki. 
Lubię także powie$ci Jo'ka-ia i 

poezje Petofiego ł lwmedUł Biu­
Feketego i obrazy Mun.kacsy'ego 
i rapsodie węgierskie Li.uta i tali.­
ce węgierskie Brahmsa.. 

I paprykacs lubię i amycel JK> 
węgiersku i gular: i zra.ziki tak· 
ie po u1ęgiersku i salami. 

I węgrzyna lubię Tego prze:: 
małe „w" i tego przea: du.u „W". 

Nawet paprylcę lubif dlatego 
tylko, ie węgierska, bo - jak to 
powiedziała pewna iona: Mąż, 
który I.u.bi WIUJ, lubi takie jej 
wfusy, nawet gdy je :majduje w 
rosole. 
Że wi,ęc tak lubię JJ' ę8'"1, JJ' ę· 

grów, Węgierki i wszystko, co wę· 
gierskie., ~ niepok~jem myilt o 
wspólnej granicy a: Węgrami. 

Wspólna granica to początek 
jeśli nie konfliktów, to 8Warów, 
wzajemn.ego ~.;lenia i 
kwasów. 

Z1udem dwie bardzo kochające 
się sw1iry, m~zy laórymi nigdy 
nie przeuedl najmtiiejny cień 
niezgqdy, a.ż icli bie1 aluuil toy· 
nająć wspólne letnie mieazkanie. 
WÓWCWI 3:GCSęły Pf Mlajemne 
wymówki: moje thiecko, twoje 
dzkcko, moja ałużąca. two ja 8łu­
żąca; moja wanienka, twoja u;, 

nienka i moja cl.una (od iela:t­
ka), twoja duaza i t. p. 

Stpiedztwo 1ploazj'ło an.lola po­
ko ju ł porói:n.i.lo dwie .lo.irzane 
dusze (nie od żelaz;ka). 

Znalem dwuck wzorowych go­
spodarzy - Jll'Zyjaciół ~ jed11ej 
wsi. Byli nierozłącznymi przyja­
ciółmi: razem do koacwła, razem 

ęgier 
do karczmy, rau.m na odpust, ra­
zem na jarmark. 

Sielanko ta trwała at do ckwiU 
przeprowadzeniG /wm0$acji, ki& 
dy to yun.ta obu pnyywiól ana. 
lazły .it.., b.]K>Śl'ediiim ·~ 
twie. 

W ÓWCMI lię %ac:&ęly COtWefllłł 
ro:&nwwy: 

- W oaz• .lwinwkł luirto/Uilto 
mi wczoraj całkiem &kopai,y. V. 
ważajcie., kumie !tlaci.eju. 

- A. toGaa laciat11 dsid tl 
dzień w .szk.od§ mi wcMxki., • jts 
nic nie gadam. 

- A. caemu to wa.- Mop 
chłopaka meso pola~ „„ 
łeb ~dzieliła.? 

- A. bo hycel kamieni.ami cł­
slcal w pi-!kl~a, co J.opiero • J-J 
się wykluły. , 

I tak dalej, i tak dalej is pr~ 
ja..-7ii nici. 

Gdy uzyakamy w1póW, iranf. 
cę : Węgrami - po rói:n.ych lco­
masacjach - niewątpliwie nit 
uda nam ńę prupro~kJ łoi 
i.dealnej granicy, byśmy mogli 
sobie powiedzieć: tu koiic:q lit 
Polacy i :;aczynają ńę W ęgny, 
łecs niewątpliwie my b~iemy 
mieli pewJUł rnniej3Zość węgier­
ską, a Węgry peumq mniejs:iość 
polską. 

No i sacmie si'b jak swykle u 
sqsiad6w, moja mnie jszo&ć, two jo 
m.niejn:ość; moja &::kola, ttm>jo 
ukoła; moje dziecko, twoje dzie­
cko; moja dusza, twoja dt.ma 
{dziecka) i t. d. 

I dwa bratanki zacZTiq spoglq­
dać na siebie spodełba i z ukoMI 
i już nie będą do Chablil, lelll 
do nabli, a ja będę un.ikał Wf' 
gr;;yna., omijrd Węgierkę i Wt" 
gierki i nie wstępował do Węgier• 
kiewicza i obrzydnie mi czard~ 
i gzLlarz, Jo/mi i. t.okaj. 

I oo komu " te!o przyjdzie' 
ULTIM US. 

DZIS ZLOTY MlO ZIEZY P. P. s~ 
w l o d z i i w R z e s z ·o w i e· 

\ 1 
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zgrubiałą skórę, brodawki usuwa bez bólu 

O duchu praw 
l i bezpowrotnie znany od przeszło ćwierć 

:!~ 11U N I CU M'' 
UJllCU.11 • XJł~M to doskonały i nieza. 
wodn,y środek przeciw po o •n i u nóg, 1'k 

i pach. 

„Młoda" i „stara11 koncepcja prawa DO NABYCIA w APTEK ACH 
i DROGERIACIL 

Sł w Pol~ce lwie zdawałoby ByH inni ,t„k Hegel, któr~y wy- siebie, jaką ma injelekt, dali M-· Sprzedawców miejscowych i przedstawicieli rejonowych poszukujemy r Chem. Labor. "UNICUM" wł. B. Jurkiewicz Poznatl 5. się szczególni-e predystynowam wod:zdli praWQ z rozwoju rozumu cjalilZ.mowi mocny fundament ra. „_
1121 

_____________________ 11i' 
óo wycz.uwania rytmu czasu. Są w myśl zasady, że „co jest rozu- chunkiu, który można uzasadnić i 
to młodzi polscy prawnicy. Ale mnc to je&t ueczywiste". który nie podlega obaleniu i prze.:! 
właśnie młomi polscy prawnicy liyLi jesl.CU •nDi. którzy badali sbllwili l>OejaLizm jako nieoow0-
•1ł spóinieflli. W życiu publiicznym pozytywne, najogólrfliejsze pojęcia lalną konieczność losu, która od · 
Jesteśmy już da4ekio od atmo~fery prawne ~pólne wszysllkim nau- biera odwagę sprzeciwu i któ;:i 
września i patdziernika ubiegłego kom praWJJi.czym i stworzyli ogól wszelkiej nadziei przypina skrzy. 
roku.. .Idee tlot.aliotarnc zbankruto- n.ą naukł o pr.awie. dła ..• Ale socja1liosta przyjmuj~ do­
iwały w opinii publiCMej w kraju B,r3a wielka IDdywiduia~ość w ktrynę socjall~ycz.ną w rzeczyw!­

Wielkie oburzenie w szwetii 
Skandal w w1mianie dzied Domiedzr 

SzwecJą • Niemcamii 
ł nikt otwareie nie dloe •ił do dziedzinie filozofii prawa Jhering, st.ości nie dlatego, że wie, iż 0111 Ody w pierwszych latach powo 
nich pNyz.nać. Ale nie zbankrutt> który w diziełach swoicll („Duch niechybnie zrealizować Eoię musi, jennych padła inicjatywa między­
waOy one jeszcze wśród niektó- prawa rzymskiego", „Cel w pra· lecz dlatego, że odczuwa, iż obec· narodowej wymiany dzieci pod· 
ryda ełementów młodej generacji wie", „ Walka o prawo") stw.1er- ny ustrój społeczny jes.t niesprawie czas ferii letnich, cała kulturalna 
pawniaej. Tam kwitnł I rozn- clrzil, te „w walce winieneś zdo- dliwy, te j!i.St ustrojem eksplo.at:\- Europa przyklasnęła temu projek­
'taJt •Ił bujnie nadal, wze walka bywać 6-°Woje prawo". cji i uci.sku, a jedoocześnie uzna- towt Dzieci poznawały obce kra­.,,młodych" ze „starymi", rozwija Był niemniej wielki filozof pro- Je ustrój socjalistyczny jako po · je, obce języki, obyczaje i wyzby­
Jl~ ,,nowe", „~moi.sline" prawo.„ wa Stammler, który powiązał na- stulał sprawiedliwości". wały się szowinizmu, 0 ile go wy-
Na łamach piwu mfodzidy „Pra · ukę o prawi~ pozytywnym z nau- Tak pLsze o socjali~tycz.nej fi.. niosły z domu. Rodzice, udzielają· 
twa" i „W5półczesnej Myśli Praw ką o prawie naturalnym. lorofii prawa były miniister spra- cy gościny obcemu dziecku, zaw-
Dl<:iej" ro1.l~ga lir azczp OlfŻ&... Był niedoceniony jeszcze nałe· wedliwo.śc.I Rzeszy Niemie.ckiej i sze starali się uprzyjemnić mu po-

Caly łen rumor I rozgw11 v. tyole polaki fllozof prawa Leon dodaje jtsz.cze słowa znamienne, byt u siebie, gdyż spodziewali si~, młodym prawnk'zym łwiede tył· Ptlratycki, który łączył btotę które wii·nny być wypi~ane złotym; że przez wzajemność I ich dziecku M pozornie odbyw.a ai~ w aferte prawa z psychologią, etyką oo- głoskami w umyśle i sercu każcre- będzie jak najlepiej u przybra-tez_ doktryn l idei. W rzec:iywi· woczesną i wogóle k.ulturą duch'J go prawn~ka: k h •1ołd jeat to oJdiwl„k walk.i po- wą dzi.siejszego człowieka. nych rodziców wa acy1nyc . „ ,,Prawo r istoty nvej ma rosz- Pomimo zmiany stosunków w litycznej, jak.a toozy się w s.poł'!- Wreszcie my socjaliści stworzy czenie do sprawiedliwości. Spra- Niemczech, Szwecja jeszcze do o· azeńeitwie. l\Uie o to, jaką formę liśmy swoją własną filozofię pra wiedliwość zaś wymaga powszech· 
1 koł 500--awn. nadać ato1unku111 S"'"'~U wa opartą na materiaf1'im1·t dyie- statnic.h ferii posyła a o o ,. .„ r ... ności prawa i równości prztd pra 600 d · · d N' 1 I t t ż dzie nym w Pul.ce: r;zy łak4, k.tóra }owym. Di& nas katdora'Zowa. stru wtm". z1ec1 o iem cc y e • wsparta 0 ~lłt autorywllu I ble. ktu-ra gOSIP<>dar.cz.a spo!'>eczeństwa ci n!emieckich przyjmowała u sle· •1 . Wszyi;tdco, co wspót.nym wys;,. ble. racbi roz;wlnłe i wtUX.'111 w na- tworzy podi.taw~ realną, która k' ltu 1 h dó t 112ym kraju faszyzm, cz.y td taką, tłumaczy całą nadbudowę urzą· i.e~ ku ra nyc. n~r~ w us a-· Ale zdarzył się wypadek, który ldóra ws.parta o siłę tywej i wol- dzeń praiwnych. Ale wytworzone nowion? w d~tedzt:nte ochro·ny do żywego oburzył opinię publkz· 

mj j~dnoatki w społeczeńi.twi~ w tca sposób prawo oddzłatywa prawneJ: rozdział mtę<la:y sądem na w Szwecji a 7)Właszcza kola 
irozwime I umoanl w naszym kra- i przeksz.tatca czynniki gospodar. a admi~i~tracją,. pr.awo obywia1eia r~dzicielskie 1

1 

odbił si~ głośnym 
ju ludowladxtwo. Jest to rac:iej me, które wyłoniły to prawo i tak do. wtasoiweg? 1 niezależ.nego .sę- echem w całej prasie bez r6t.nlcy 
wierne, apóiniione echo tiej walki odbywa się ciągłe wzaj~mne od. diZlego, karanie z~ czyny ŚC1śle zabarwienia politycznego. 
w narodzie polskim. To nie Woj- działywani~ między gospodarczą o~reśl~ne w. ustawie bez możnoś- Chodzi mianowicie o 14.letnią 
ski gra jes.zcze ,lecz to echo gra- podstawą a prawną nadbudową. et. na~i~anta ~akt~ bdo ~.~zepl- szwedzką dziewczynkę, która O· ło- Profesor uniwersytetu w Hei- sow . izonyc . „p 0 ~yc ' za- mal żvciern nie przypłaciła pobytu Trzeba jednak ~y kaidy fol'ZJa(y delbergu I były mlni'Sttr sprawie- sada, ze w raz.ie wątpliwości na- w państwie brunatnych koszul. ~wiek w Polsce wsłuchał &le dllwoścl Rzeszy Niemieckiej Ou Jety uniewinlać, a nie t,'kazywa~ O ·te bowiem w Szwecji dzle-. __ „ B ~ j~• ""' i te prawo ~tecz nie działa czyh 1 mo•ll • a>n1 teao ~.a. o "" - wn i.'taw Radbruch płuc w swoim szacunek dla praw nabytych_ ł•> cłom dostarczano wszelkich 1. iłyttlł'CY ~ydl ludzl, lałlórzy u- dziele p. t. „Zarys fllozofłl pra- wszystko są to Jedynie gwairancje wych ro:l')rywek I dobrze je odży· 4zlelaJt porad prawnych jako ad- wa", ~ socjall.ścl p11!ywróclll w trwałości 1 wytrzymałości dwóch wiano, o tyle w Niemczech dzle­
iwolGad, wnl0&kuj4 pozbawienit tien spo~ób fi.łozom prawa samo- filairów, na których spoczywa cłom przede wszystkim. wpaja~ :wolnokf obywatela Jako prokuna dzieLność w obrębie na.uk sporecz- wsulka sprawiedliwość: p<> zasady narodowo-„socjahstyczne . 
liony ,rozstrzygają o tej wolnoś- nycb. wszechności prawa i równości I oto zdarzyło się, że dziecko przy 
fd I o mlenlu obywatela Ja.ko ·~ „Nie ulega w'tpllwości - pisze pr.zed prawem. byłe z pra·aryjsklrj północy ku-
dzlowle. Radbruich - te porywająca siła piło sobie kilka drobiazgów w ty· 

dowskim sklepie. Dowiedzieli się 
o tym przybrani rodzice feryjn·i i 
urządzili sąd nad dzieckiem. Za 
„zbrodnię" tak straszliwą skaza· 
no dziewczynkę na głodowe racje 
żywnościowe aż do końca jej po· 
bytu w „gościnnym domu". Dziec 
ku tylko rano i wieczór wydziela­
no kromkę niemieckiego wojenne· 
go chleba i to stanowiło Jego od· 
żywianłe się w ciągu kitka tygod­
nl 

Dziecko rozchorowało się, a gdy 
zażądało wezwania lekarza, wy· 
śmiano je. 

Dziewczynce udało się jednak, 
pomimo nadzoru,. wysłać list do 
rodziców I zawiadomił Ich o swej 
ciężkiej sytuacji. Rodzic-e uprosili 
telegraficznie pewnego obywatela 
szwedzkiego, by zaopiekował się 
ich dzieckiem, a gdy ten w towa. 
rzystwie lekarza zjawił się w ,,go. 
śclnnym" domu, zastał dziewczyn· 
kę obloinłe chorą z 40-stopnło)Vą 
gorączką. 
Dziewczynkę umieszczono w 

prywatnej lecznicy, a po wyzd.ro­
wienlu odwieziono ją do Szwecji. 

Gdy prasa s7'wedzka wywlokła 
na światło dzienne tę sprawę, do 
redakcji pism zaczęłl się masowo 
zgłasra6 rodzice Innych dzieci, o· 
powiadając rótne mniej tub wł~ 
cej drastyczne przygody swoich 
dziecł. 

Zdaje się, te póki trwać będzie 
obecny system w Niemczech, n. 
den kulturalny kraj nie będzie wy­
syłał dzieci swoich do Niemiec. •/ Manlfealll Komun.i"Stycznego na MAURYCY KARNIOL 

Nie tatw )ttt dtoga myłtl praw tym włidnlt polega, .ie jego auto .I DO SZK Ol Y W OB U W I U llcwJ. rzy w przeclwleM.tw1e do a.wo1ch (J.j.,::. __ J~„-'--~- I . 
Od CUIÓW lłarotyfnych po popnednlk.ów u~opistów nie opar.li O/WAV/ C. ~ ~ 1!4: J]l. k a czasy Oz.lalejsn snuje sdę myil o socjalizmu na ni.epewnym gruncie ~~ .„fllll'l:'ł~ 

Praiwle nawralnym. jest to myśl tyczeń i nadziei, na uczuciach GUM •• c.... · 
h · h ·t h 1 CH&ODNA 40 plrtma. te w i;ercu każdego pro- dobrotliwyc i umani arnyc ,.a ~ ~ lłjJ~~·it~ etego człowieka zapisane }e&t to, pozbawionych mocy, ani też na il • _,, 

co jest słuszne. To zaś co słusz.ne Ideologiach metafizycznych. Prze S p Ł & ,. e.i .• y 1est pra~m łw\ę1ym I niewyzby- clwnie, ze zwycięską pewnośc!ą T A N ł O N A nt.. .1!. 

walnym i żadne prawo pisane, Ul·· „~ ... -----··------------------­den przepilł ustawowy nie powi-
nien stać w sprzeczności z tym 
wyrytym głębolm w ludzkim su­
cu prawem słusz.nym, natiuralnym. 

Byli tacy, którzy na rozwój pra 
wa patrzyli wyłącznie jaklo na wy 
ni.Je organicznego rozwoju pań·· 
stwa i cała kh filozofia prawa 
była oparta na poglądzie histo· 
rycznym. 

PLACE budowlane. Osiedle. BLIZNE. Ziemia ogrodowa, sucha. Szosa p~ teren. 
Tramwaj ,.B" blisko. Autobtuy na miejsce. N1 priedłnż,niu oJicy G6rczew~łr..iej. 
Powierzclmie 2000-3000 lok.ci kw. Wiaodmołć na miej&cu Blbne- Pawło,w.ey 

od 12 do ł codziennie oru od 5 do ~ WILCZA i::.3 m. 3 prócs 8więt. 

EGZEM-· 
11szaj<l, Krosty, pryszcze, zmauzczki, 
plamy, piegi, oparzerua, odpru·zema, 
szorstk( se, czerwonobt, swt;dzerue 
skóry, usuwa oezwzglt;dnl.e działa 
JlłCY wszecb8t.runme „K1·em regene· 
racyjny". Tuba złoty 1.60, a.~. La· 

- Nie ma? 

boratorlum Magistra Grabowskiego, 
Warszawa, Aleja 3.go Maja ~. Te· 
leton ~-16. 72. Ząclac. Ap.eKi, Vro· 
,»L•e, r'er„utnerle, łub bezpośredmo 
za pobraniem złotych 3.60. 

.lAv\l .AJGMIEi'J I:. 
Zawiadamiamy WW. pp, Odblo•• 
ców I Konsumentów, ie uruch,.,,• 
mlllśmy nowy dział, gdzie produ• 
kowano są następujące artykut11 

KAWA 
N A M A S T k A 

KAW.A 
SŁODOWA 

CYKORIA 
WYBOROWA 
wytwarzane • plerwazorzędnyob 
1urowców, mcchanlcznlo, w Ideał• 
11;tch warunkach hl9lonloznyott,. 

Wymienione produkty nabyw~6 
można we wszystkich sklepacb 

spożywczo-kolonlalnyoh. 

Haberbunh I Sch:e1e S. A. 
Warszawa. Ceglana 6. 

ren znak gwarantuJ• plirwti„ 
rz•dn• Jakoł6. 

Czv ustrszrmv 
„Gwiazde Polskt11 I 
Jui w najbliżazrch dniada •Do 

liny Ch<H:"hołow~ej wyruasy do 
podniebuego et.artu piorwwsy pol· 
*1 balon .Uat.otferyomiy. Jak 
przypu6zczaję facbowq lot o pod· 
bój strat0-&fery trwać będzie oko· 
ło 12 godzin. 

99Gwiazda Polski" w ciągu tego 
czasu pozostawać będzie w stałej 
łączności radiowej ll ziemią i 
ro2llllowy, prowadzone z po.d0nieb­
oej wysokości mogą być słyszane 
przez radiosłuohaezy w promieniu 
Jo 500 kJm. 

P. G. 'W O D EH O U S E 

W STARYM DWORZE 
- Nie wspomniał przypadkiem. co zamierz.a r-0-

bić? 

- Nie. Ale Die możesz się tego spodziewać, 
prawda 1 Ręczę jednak. że ta łasica coś knuje. Po· 
wiiedziałam mu, że młody Vanringham siedzi pod ce· 
drem z książką i że nie ruszy się stamtąd. ale to go 
jakoś nie wzruszyło. Uśmiechnął się tylko i powi·e · 
dtziia.ł coś o wliedxy. No, ale myślę, że wszystko bę ­
dzie dobrze - zakończyła lady Abbott pogodnie. ··­
Jedno tylko mamy do zrobienia, to znaczy - czuwac. 

-Nie. POl DARMO - Jakieś niedbalstwo - rzekł Józio. - No więc, 
wiele razy, gdy torował pan sobie drogę p.rzez to, C'.> 

641 Z angielskiego ,Przełożyła 
B. KOPELOWNA 

- O nie. Mam wrażeaie, te t.eraz jut jest wszystko 
w porządku. Zwróciłem mu uwagę, jak.Le to wywar­
łoby wrateme na na.S1Zej wspólnej macosz.e, gdyby 
stanął przed 1ą<lem, oskarżony o złamanie obiet­
nicy małżeństwa, - a wtedy w dużym stopniu sto­
nował swój zaipd. Jeg-0 namiętność dla abstrakcyj­
nej sprawiedliwośai zbladła. Gdy opuściłem go, my­
ślal ju.t lt'r.etwo i gotów był postępować l'IC!Zsąd· 
nie. Niie potrzebuje się pan ?hawiać1 że Tubby zro· 
bi nam kawał. 

Sir Buckatone odetchnął ~łębolw. 
- Puie Józiu - zaczął g!osem drżącym od 

wdzięcz.n.ości. - O, jak się masz, moja droga. 
Lady Abbott, kulej'l\(l trochę, co n.ie wydialoby się 

dmiwne u Dliko~o, biarącego udzial w zawodach ma· 
ratońs.kich, dotarła do celu wędrówki. 

- Byld na spacerz..e, Toots? 
- PO&Złam zobaczyć się z Samem. 
Twarz llU Buckstone'a, która rozjaśniła się na wi­

dGk tony, pokryła się rnowu mrokiem. 
- Rozmawiałem o nim właśna:e z Józiem. C6ż 

ci powiedz.iał twój brat? 
- Powiediział, że jest podobny do p6łnocno-z.a· 

chodni.ej policji konnej. 
- Tak powiedział, co? 
- Tak. I .te robota musi iść. 

W-yp<>wied0:awszy te słowa otuchy, udała się 
w ctals.zą drrogę, pragnąc jak najprędzej znaleźć się 
na swej kozetce i podnieść nogi do góry. 

Sir Buckstone, wyznawca poglądów pana Chinne · 
ry, czy też - mówiąc innymi słowy - pesymistycz· 
nej szkoły myśli, Dlie był zbyttlli.o zbudowany jej 
przewidywaniamL Obraz przebiegłego komo.mika. 
caj,cego się do skoku. W')'Woływał w niilm uczuc~e 
depresji. l - jak powiedział teraz Józ.ioiwi, przery· 
wając posępne mhczen4ie, które zaległo po odejściu 
I.a.dy Abbot - ~ors-za w całej tej przeklętej biJ 
storii była niepewność, stan oczekiwania, uczucie, 
te w każdej obwili zdarzyć się mogło najgorsze. 

Józio pogłacLziił go ze współczuciem po ramieniu. 
- Niech pan nie poddaje się rozpaczy. pan.ie 

Buck. Ale rozumi~m dobrze, o co panu cihodzi. Jest 
to najbardziej męczące dla systemu nerwowego. 
Przypominają się panu pewno żywo s.tare czasy. 
kied'Y był pan wielkim my·śliwym. Wiele razy - nie· 
wątpliwie - gdy torował pan sobie clirogę przez 
dżunglę afrykańską.„ 

- W Afryce nie ,na d.żungU 

w Afryce zastępuje dżun~lę, musiał pan sł}16Zeć po· z powodu kry-
za sceną chrapliwy oddech - i uświadami.ał pan łJ,. :;u li sp~!:!~:i; 
sobie, że wśla.d za pa.nem kroczy miejsicowy tygryi~. y książek tyllto za 
I · że · t ___ ,_1 b ć · zł. 3.85. <~to one: pewny Jestem, na1gorsza w ym m~a Y nte· l) ADWOKAT 1 
pewność, - uczucie, że nie może pan przewicLzieć. A DORADCA DO• 
kii.edy ta bestia chwyci pana z tyłu z.a kołn~en. Tak f'.)ł :ie;.,~ ~0;l 
samo jest z tym Bulpittem. Jaki - pytamy sami. kowych, sądo-
siebie - będzie jego następny krok? ~;'~h~ka.r~c~ 

- Właś'loie. oo władz l urzę-
- A J'aka n.a to odpowiedź? Po prostu. te nie dów. Spt·awy eg· 

zekucyjne, ma-wi emy me. Możemy tylko - jak p<>w1.ada lady Ab jątkowe, t.kBmi· 
borlt - czuwać. Jakie proste - westchnął Józdo - 8YJne, rolne, bu. 

dowlane„ spad byłoby WSIZ)"slko, gdyby Peake me odstąpił mu kowe, wekslowe, 
teg-0 S'ta tku. kredytowe, wojskowe, małże11skie. 

S,. B ck t t ł · Wzory umów dzier:l:awnych, ofert, nr u s one ws rząsną się. podań 0 pi·acę 1 t. p. 2) NOWY SE-
- Pa.nie Józiiu, - rzekł - im więcej o tym m·· I KRETAZ DLA WSZYSTKICH. Wzo 

Slę, tym większej nabieram pewności. że miał pan fY t. lis~ó\'~ tó~~~bch, ~~R~i:, 
rację, mówiąc o udziale Peake'a w całej tej histoni. Wieifu ?.blńr recept i przepisów na 

_ Do dy wskazui'ą na to ró:l:ne choroby l dolegliwości. ł) TA-wo ' NIA KUCHNL\ NA Cl.ij;tK1E CZA. 
- Nie ma WĄlpliwości. Co sprowadizilo tego czło- SY. Setk1 cennych przepisów. 6) Dr. 

wieka? PrzYJ'echał aby utorować drogę Bulpittowi Ostrowski. IDl<~ALNY śRODEK ZA ' PO BIEG ANTA CIĄtY, Nowe wyd. Poco wynajął statek? Najwiid.ooz.tlli.ej po t"O, aby za· 1938 z thJ11tracjamt. Cały Komplet 
Pewnić Bulpittowi bazę operacyjną. Nie ma innego tylko zł. 3.85. Płaci się przy odblo­

. . , . rze. Adresujcie: Wyd. „PERFECT­wytłumacz.enia. Czy oormalm, n1ew-mn1 ludzie wy- WATCH" Dz. 84. Warszawa, ul. Ma.. 
najmuj" statki na mieszkanie? Ro:romie się, że nie riańska 11-1. ' 
Na cóż komu, do diabła, potrzebny jest statek mie- •CW~IBIWmJ:lll'ia•.,.••---•• 
9Zkialny? ,,Mignonette" była balastEf!l na .rynku od 
chwili. gdy została wybud<>wana. CzJ1taicie 

prase ~ocialistrcznal (D. c. n.). 
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Jitk to będzie w przysżlej woinie 

' linia Maginota ·- arrJdzieło . skutecznej obronv 
Granice państw europejskich 

najeżyły się obronnymi liniami, 
mającym.i bronić przed inwa· 
zją nieprzyjaciela. Pierwowzo­
rem tych linij, niedościgni.onr:m 
do tej chwi.li, jest francuska li­
nia Maginota, tak zwana od 
zmarłego ministra wojny, który 

może się obejść bez aciąili· 
wych masek gazowych. 

ZIEMIACH JEST ZA WSZF. 1tach, dzięki czemu napastnik część Una została &dob~ to 
śWIEżE. nie może zdobyć wyłaniają- na ·mocy arządze6 prz_rponuna-

I zlmnef wody I centralne Of1~. 
wanie. W olbrzynaich magur.~ 
nach znajduję się · 

Połączenia telefoniczne. ka· 
ble elektryczne itd. znajdują S!ę 
15 stóp pod powierzchnią zie­
mi ,a komunikacja zabezpieczo 
na jest ponadto liniami rezer­
wowymi. tak że funkcjonowa­
nie ich jest 

Działa i karabiny maszyno- cych się nad pow_ierzchnię wie· jących te, k~re stosu1e się na 

we. są chłodzone ·automatyc.z· życzek. Gdyby 1~dnak wbrew atat~cb wo1en~ych, hol~wa: 
czn1e. Armaty i karabiny mogą wszelkim przewidywaniom I no by i4 od częsci sąsiednich l 

strzelać we wszystkich kierun·waiwdopodobieńshvu laka• WYSADZO~O W POWIE-

WIELKlE ZAPASY tYW· 
NOśCL 

Zapewnione ą również pomfe„ 
uczenia dla okoliunei h1dnoś-\ 
ści na wypadek ewakuecjL Nai 
pierwszy rzut oka nie można! 
odróinić normalnego w:r.~óruJ 
od wzgórza wydręiooego, pocll 
którym mieszcą alę barakl.1 
1tanowiące pomieszc:HAle dla! 
10.000 lad.d. . 

był jej inicjatorem. . 
Linia ta zaczyna się koło 

Dunkierki i ciągnie się do gra­
nicy szwajcarskiej w pobliż11 
Genewy. Wznosi się na wzgó­
r_za i wyniosloci i opada w do­
liny. Dla turysty, nie wiedzące· 
g? gdzi~ si' o~a znajduje, jest 
memc:t. :i: e ruewuloczna, dopiero 
po bhzszym przypatrzeniu się 
można zauważyć okrągły szczyt 
wieżyczki, w której mie'Ści się 
gnia~o karabinów maszyno· 
wych, lub wefście do fortu. We 
dług zdania ogólnego znawców 
LINII TEJ NIE DA SIĘ SFOR­
SOW AC NA WET KOSZTEM 

, NAJWIĘKSZYCH OFIAR. 

KOMPLETNIE ZABEZPIE-
CZONE; 

Niema również otworów na ka· 
rabiny maszynowe, gdyż wie· 
życzki, w których się znajduJą, 
są szczelnie umknięte, a zało­
ga kieruje nimi automatycznie, 
jak to się dzieje na statkach 
wojennych. Ogniem kier.ują ~li· 
cerowie w hermetycznie zam. 
kniętych izbach, w bezpiecz· 
oych schronaćh, z których przy 
pomocy periskopów obserwuJą 
<\kolicę. Przy pomocy sygnałów 
porozumiewają się z załogą. 
Wielopiętrowe mrowisko, za 

opatrzone w ogromną ilość 
wind, ma doskonałe instalacje 
wentylacyJne, tak, że 
POWIETRZE W TYCH POD-,. 

' us 

• 1 '. ~ · • r: · . "' :, . · , · <., • ·, • 

Atak samolot6w bomboucb 

wwwz i Z& • 

TRZE WRAZ Z WROGIEM, 
który dostał się do Jej wnętrza. 

W siedmiu podziemnych paę 
tra~h, arządzon.ycb- celowo l wy 
ioclnie, żyję żołnierze, którzy 
mai• tam łóżka, żywność. ra­
dio. i ~obecny telełoa. 
Strzelcy pr~y pomocy 1prężra 
lde111iłt karabinami . zda.la I me 
maidak · ałę uml w wlełye&-
kach. . 

Szeroim'6 11nU Ma«laota Wf· 
nosi lO •mil angielskich. Na tra 
również polega lel słJa. Forty 
I twierdze mafdalęcd1:l a ty· 
ta. . połączone 14 lun & po-

zycjami lroatowymł. 
Podziemna kolej -~łu! Unit 

amoiliwia transport ładzi I do· 
wóz amanłciL Każdy fort H· 

opatrzony fest w lnstalacf• u· 
pewaiaf,ce ma dopływ dcplel 

W chwili nJebezplecze61twa'l 
strażnicy, czuwający P"Ja!i!e­
skopach. daJę sygnał a i 
karabiny poczyoaję 

AUTOMATYCZNm DZIA„ 
LAC. 

W tpOS6b bardzo pomJ'lłO~ 
zabe:r.pieczono linłę Maginot& 
pned at&kaml tanków. Cz.yha-1 

l'I "" nie tzw. ,,szpłllagl" czyU 
ielame oslru, llkry le w zlemł~ 
Dalsz.e rzędy „sz.paragów"' U• 

opatrzone aą w irodld wybu 
chowe, które zdoln• 14 wysa•.1 
dzić tank w powietrze. 1 

LWa Ma4Uiota jeat komplet„) 
nie f. 
IZOLOWANA OD OTOCZZ.

1 

NlA. ł 

Nikt żywy nie· przekroczy linii 
piekielnego ognia, który wybu­
chnie za najmniejszym alar· 
mem. Długie rzędy periskopów 
b~dają. i. śledzą, co się przed li. 
mą dzie1e. Na dany sygnał n.ie 
widoczna linia zasypuje wroga 
SETKAMI TYSIĘCY śMIER· 
CIONOśNYCH POCISKOW. 

\V ciasie pokojowym zał<Wła 
linii składa si ze „. NowCJ straszliwa broń pruszl.ei woinr nawet błysku iwiatła nie wl~ 

cła6 • zcw1uttn. Pię6 plęłft 
pod ziemi• &najdufę się IZpitaJ 
le dla runych, a o kilka mil 
od przednich pozycyf, w bla· 
rach, cło których iadaa odglot 
1 zeW114tn nłe dochodzi, pra•i 
ea'4 eztaby. Tak wrtlłłda fraa„1 
emka liai. Maiinota., o kt6rel: 
•~ mówi powszechnie. i• 
NIKT NJE ZDOLA JEJ PRZE•J 

STU Tvs&cv LUDZI. 
~zdłuż linii rozmieszezoaycb 
Jest 
14 TYS. POZYCYJ Z. DZIA· 
I.AMI I KARABINAMI MA-

-WoJna bakterlolo:glczna 
SZYNOWYMI. 

Dow6dcy tych pozycyf aafda­
ją się w podziemia w zupełnte 

grozi obecnie ludzk.ojc,i 
KROCZYC. 

bezpiecznych tchronach. Na· Prasa zagranłan& w llcZnydl 
wet 3 ciężkie pociski wybucha utykułach opisuje skutki I prze­
J11ce Jeden po drup aad IChro bieg priynłef woJny, w kłórei dO­

nem nie &dołaf4 pnebl6 fego młnowU będzie bro6 Chemiczna. 
powały. Obtooa przed puunł r.oetała fuł 

GAZ ROWT-<i1Et TAM SIĘ NIE aJtta w pewq syttematrą, Opra· 

PRZEDOSTANIE. cowano IZ«eg skutecznych aposo. 
Ciśnienie powietrza bowiem w bów mających na celu zmnJejaze­
ś~odka jest większa od ciśnie· nle itczby ofiar wojny gazowej. 
ma na zewnątrz. Dlatego u.Io- Obrony uczy słę całe społeczeńst­
ga fest zupelnle bezpieczna i wo. Niewątpliwie mo'gą być feSZ· 
a 11J1gg1ww cze w przyszła'ct przykre nlespo· 

dziankf pod postacią nłeznanych 

dziś gazów, ale na to będzte się 

przygotowanym. jest Jednak Inne 
niebezpieczeństwo, nłebezpłeczeń­

stwo, layfące Się poza trującymi 
oparami guów bojowych-wojna 
bakteriologiczna. 

Na twfczeniach 
11rzedw(otn.czo·gazowvch 

- w cawa 

Wydawałoby się, że nawet naj­
bardziej skłócona ludzkość nie po. 
waty sił na taki krok, a jednak de­
terminacja. widmo klęskt I upoko­
rzenia I takę broń może pods1111ąć, 

I 
tak, Jak to zresztą uczyniły państ­
wa centralne, po raz pierwszy sto. 
suJąc chlor, aby przeważyć szalę 
zwycięstwa rfa IWOfll stro~. 

Broń bakteriologiczna, jak kat­
dy nowy spos6b wn~ł, Jest nieo· 
kreślona w Skutkach. Cztowiek 
tub zwierzę Od chwili zarażenia do 
czasu skonstatowania choroby 
przenosi się z: młejs' na .miejsce. 
styka Się z ludtmt Zdrowymi ~ nłe 
wiedząc o swym_ stanie zdrowot. 
nym, staje się mimowolnym spraw 

1 

Rewia · czołgów francuskich 

W, WOJNIE BAKTERIOLOGICZNEJ NAJWl~SZĄ ROl.ę ODEGRA 
LOTNICTWO. 

cą rozszerzania się choroby zaka- I na stosunkowo niewielldch prze­
tnej. Na~et Już po wyzdrowieni~ · strzeoiach w miastach oraz w po· 
człowiek ten jest Je•zcze przez pe- lu tworzą bardzo podatne· c1o':, r0z· 
wien czas nosicielem zarazków. przestrzenianJa się epidemii wa­
Bakterie niektórych chorób są runki. Oprócz lotnictwa, ktÓreiprzy 
s~góloie nie~ezpieczne ze wzgtę . pomocy .specjalnych bomb będzie 

du na swoją stosunkowo dużą od- mogło zarażać obszary, · leżące na­
pornOść na temperaturę, wilg<Jt wet daleko poza strefą . oddziałów 

lub słońce. Bak!erie tych · właśnie walczących, niewątpliwie~~ zie. 
chorób nadają Się przede wszyst- go uczyo.ić może dywersja, sięga· 
kłm · do użycia w wojnie. jąca w dalsze ~ątkł ktaJu • . 

RozprzestrLenianie s:ę chorób Na tle roz.watań ·o wojnie bak· 
zakaźnych podczas wojny jest w teriologicznej specjalnego posma· 
ogóle 1ai:we. Duże skupienia ludzi ku nabierają fakty masowy.eh za-

CT i§ "*F'R 

·14 ·miliardów dolaróvi: 
wrdaie sie rocznie na zbrojenia 

. \V_.„,New York Times" ukazał] jennego. Okazje się z niego, !e 
nę c1ek~w7 ~rt~lml na te~at ko- roczn:e świat wydaje na zbrojenia 
sztów, J.ak1e swtat ponosi na u- 14 miliardów dolarów. 
trzymanie swego pogotowia wo-

I c:hOn>wait w nfefcł6rydJ a~adi • Jm ona gwara11ci11 bnpfeere' 
c:zaaacb obecnycb. Jeszcze nie tak stwa Francfj f dowodem. i• 
dawno w armil angielskleJ szerzy· Francja nie pot,da zdobycsyJ 
1J alt masowo lllchorowanla na a\e e&uwa bacznie nad swoiaa' 
srypę. w Chinach ~ c:zęśclel bezpiecu6slwem. Pewien tło'9.1 

występuf• wyp1dld cliumy włród ny plsan wojskowy wyruil 
oddżiatów y.ralcqcych, a lndle na. się, ie atworzenie takiel n.le 
wledzłła cholera. Dziwnym zble- dającel się zdobyć Unil podwa­
~łem OkOlicznoścł, epJdemte zja- ia myśl o wojnie, której moto. 
wiają się w najbardziej nteodpo rem jest chęć zdobycia nowycn 
wiednłm czasie, kiedy pewne poau· obszarów, co w tym w,padka 
nięcla potityczne lub istnlefąca sr- nie da się urzeczywistnić. 
tuacja wymagają szczególnej czuj-
nośct I' dobrej postawy armłi oraz 
całego narodu. 

Wyp8dkł te, chocłat na pierw. 
~ nut oka maję pozór przypad· 
kowoścł, jednak przy błltszej ana­
lizie warunków, w Jakich powsta­
ły, wskazują raczej na przemyśla­
ną akcję, mają~ na celu złamanie 
psychiczne 1 fizyczne, a prtynaf· 
mniej zmnlejszenłe odpornośc:ł nie­
których narodów. 

Współczesna nauka I medycyna 
posiadają je_dnak w swym skarb­
cu dość środków zapobiegawczych, 
aby epidemie chorób zakatnych 
zwalczyt I skutecznie tępit młkrO­
by. Tak te w rezultacie ostatecz· 
nym efektem dywersJI bakterloto­
glcznej mogą być tylko w kra­
jach nie egz<>ty~nych przejściowe 
kłopoty i ~koncentrowanie na jakiś 
czas. w}'słlków ku zwalczaniu ta. 
kłej · tub Innej epidemH. Epidemia 
zresztą, .którejby lłę nie - udało la· 
two-zw~czyć, nte zatrzymałaby się 
przed grai:.tl~ml kraju : napadnięte­
go, zagroziłaby w równym może 
stapdiu ';J napastnik~m. · 

Nowoczesny krażownik 
ang.elski 

Piechota ··w rrnsztunku bojowym 
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Wiadomośti z calei Polski Jak prasa hitlerowska 
Radio łódzkie 

7.20 Muzyka poraona w wyk. Ot'Peo 

ńiry R'>zgłoini Wileó.kiej. 8.00 Dzieoo 

nik poranny. 8.15 Aooyi:ja dla włi. 8.35 
Kwadrans melodyj ludowych (płyty). 

8.50 Gra zespół harmonistów Kai:Tyń­

skiego. 9.10 Odezyunei programu. 9.15 
Trimi;mieja a Cz~tochowy. 11.45 Na 
horyzoncie łódn:dm - felieton. 11.57 
Sygnał CUISU i hejnał a Krakowa. 12.03 
Pora.nek symfonicmy w wyk. Ork. P. R. 

pod dyr. Ka·zimieru Hordulaka (tram• 

misja a Konserwatorivm w-.). 13.00 
.,Ks iąilk.i mojeg 1 dzieciństwa" - nkdc 
literacki Marii Dąbrowskiej. 13.15 U· 
twoty fortepiainowe gra Władysbw Kę­

dra. 13.45 Muzyka obiado·Wa (płyty). 

15.00 Andycja dla wsi. 16.15 Komedie 

Aleksandra Fredry, wieczót- XII: ,,Bry• 

tam. Bryś" - Ra·diofon.izuja An.drztja 

Rybickiego. Ws.t~ Eu.geniosza Kuchair· 

skiego, prllf. U. J. K. (ze Lwowa) 17.0S 
K.oru:ert rozryWkowy Ozk. P. R. pod 

d:JT. S. Dzięgielowaldego. Maryla Kar­
wowska i Janosz Popławski - ipiew, 

W przerwie: Chwila Bit11ra Studiów. 

18.50 święto kołejarzy w Radomiu. 19.50 
~va. 19.55 Reportai red. TadeUSIU 

Strze!Allsk.iego przed ttans. • Lozamiy,. 
20.00 Koncert Ignacego Paderew&kiego 

Trimsmisj.i z L->zaony. 20.45 Przegląd 

polityczny. 20.55 Dzieonik wieozomy. 

21.05 „Ta·joj" - wesoła audycja w O• 

pra.cowamn Wiktora Budzyńddego (ze 

Lwowa). 21.40 Transmisja ze StadloDO. 
Woj~ Polskiego w Warazawie fr111g· 
mM!c>w mitidzypaństwowego meczu pił• 

ka.n;.k.iego Pols-ka • Ju11:osławia o pll<lhar 

króla Piotra II. Wiadomo&.ci łportowe 

z Rozgłośni P. R. 22.30 Muzyka tanet:reo 
na w wyk. zespołu Pawła Rymu. 2310 

Oslllil.nfo wia-domości chiemóka wieczor• 

nego i Komll!ll.ikat meteorologicmy. 

KONDUKTOR ZGINĄŁ, 
RATUJĄC PASAżERA. 

W pociągu osobowym Lwów-· 
Sambor pel'nił i!łużbę konduktor 
Fr. Skaczyło, zam. w Samborze. 
Na podsamborskim przystanku ko 
lejowym Koniuszki Siemianowskie 
wysiadł on na chwilę i w momert­
de ruszenia pociągu wskoczył na 
~topieli wagonu. W tej samej chwi 
li natknął się na jakąś kobietę, za­
mierzającą wyskoczyć z wagonu 
rra peron. Ponieważ pociąg z.naj­
wał się już w pełnym biegu, kon­
duktor powslrzym.:ił kobietę od 
karkołomnego skoku. Zosta~ jed­
nak przez nj,ą gwałtownie ode­
pchnięty i, straciwszy równowagę, 
runął ze &1opni.a wprost pod koła 
pędzącego pociągu. Pociąg na­
tychmiast zatrzymano, ale z pod 
kół wyciągnięto już tylko okropnie 
zmasakrowane zwłoki nieszczęśli­

wego kolejarza. 

Identyczności sprawczyni strasz 
nego wypadku dotychcz.as nie usta 
łono. 

B. URZĘDNIK - OSZUST. 

Przed Sądem Grodzkim we Lwo 
w~ &1anął b. urzędnik sądowy 

Wawsików, pod zarzutem doko.na. 
nla szeregu oszustw. Wawszkóv. 
obieCJł kilku osobom wyrob.ienie 
rozmaitych posad, pobierafc!c róż­
ne sumy na kO!.zty rzekomej inter­
wencji. Oszust skaza.ny z.osta~ nia 
8 miesięcy więzienia i 5 lat utraty 
praw obywatelskich. 

WYROK NA OSZUSTA. 

W Gdyni odbyła się rozprawa 
54dowa, n.a której stanął w chara~ 
terze oi,'karżonego oryginalny pne 
stępca. Jest nim Bron.i sław Wia. 
dtrski. który przez 18 lat pock1wa'. 
się za swego brata Lucjana, zmar-

łego w 1920 r. Przez t.en czas do­
konał on wielu oszu1>'tw, oraz kra­
dzieży i był karany przez sądy 
12 razy. 

Obecnie stanął przed sądem v.i 

k.radzież mieszkaniową w Gdań­
sku. Podał się on za Wasyla Pro~ 
kopa, Ukrainca. W cza:.'ie rozpra„ 

Odsłonięcie sztandaru 
W niedzielę, dnia 25 września 

b. r., o god·z. 2-ej po południu od­
będzie się w Sali Cementowni 
„WlEK" w Ogrodzieńcu 

UROCZYSTE ODSŁONI:Ę:CIE 
SZTANDARU 

Centr. Zw. Rob. Przemysłu Che· 
micznego Oddziału Ogrodzieniec. 
wy sąd ze zdumieniem stwierdzi•, 
że rzekomy Prokop nie umie ani 
słowa po ukrnińsku. Oskarżony d1> 
czasu ogłosrenJa wyroku udawa1' 

umysłowo chorego, zeznając, :te nk 
nie pamięta i nie rozumie, gdyż 

jet>1 dziedziiez.nie obciążony. Ody 
jednak sąd ogłosił wyrok, skazu. 
jący go na to mi.eslęcy więzienia 
za kradzid I podszywanie się poi:t 
imię zmarłego brata, Wiaderski 
odzyskał pamięć i zaczął &'i.ę awan 
turować. 

SKAZANY NA MOCY USTAWY 

O OCHRONIE IMlENIA 

MARSZAŁKA PIŁSUDSKIEGO. 

Wydział karny Sądu Okręgowe­
go na sesji wyjazdowej w Tcze­
w.ie rozpatrywa~ sprawę rolni.kg 
Jan.a Salomona, zamieszkałego w 
Zdooach, pow. starogardzki, który 
dopuścił się publinnej zniewagi 
pami.ęci Marszałka Piłi,'Udskiego . 
Sąd skazał Salomona na 6 miesię· 
cy bezwzględnego więzienia. 

Sra n zatrudnienia w fabrykach 
zrzeszonych w Krajowym Zwi,zku Przemysłu 

WłOkienmczego 
Jak nas informuje Krajowy Il-0śó czynnych zakładów na 5 

Związek Przemysłu Włólr:ennicze. dni w tygodniu było 10, przy 
go w Łodzi, stan w.trudnienia fa. czym znalazło w nich prac~ 843 
bryk zueszonych w krajowym robotników. 

Zwią·zku Przemysłu Włókiennicze Ilość czynnych zakładów na 4 
go w pierwszej połowie września dni w tygodai.u było 2, przy 

r. h. był następujący: czym znalazło w nich pra~ 160 
Ogólme czynnych było w tym robotników. 

za pomocą bredni 
b „ t 6'11 ro 1 ,,nas r <}j 

BERLIN (PAT). - Prześwladcze obecnie bezpośrednim przedmiotem 
nie, że zagadnienie Czechosłowacji prowokacji bolszewickiej ( ? ! ) Sze­
dobiega swego rozwiązania, panuje reg depesz z pogranicza niemiecko­
w Niemczech powszechnie. Ton pra- 1 czeskiego donosi o powtarzających 
sy niemieckiej podnosi sio z: godzi. się incydentach granicznych, c;att~e­

ny na godzinę. Myślfł przewodnią llwaniu uciektnierów Niemców su· 
olbrzymich nagłówków i artykułów deckich i t. p. Napady te - wedle 
wstępnych jest, te Rzesza stała się prasy niemieckiej, dokonywane lllł 

Z teatrów 
PIERWSZY PORANEK 

W ·rEATBZE POLSKIM: 

Dziś, w niedzielę, o godz. 12-ej w 
południe, pierwszy poranek dla mło­

dzieży 'IZkolnej i najszerszych sfer 
publiczności. Dana będzie świetna 

przez bandy komunlsty'ćzne w mwi­
durach czeskich. Postępowanie Rzlł· 
du praskiego - piszą dzienniki nie· 
mieckie - stanowi wyraźną prowo­
kację Rzeszy. IU-aj sudecki, w któ­
rym szaleją obecnie bolszewicy 1 roz 
pasana soldateska stała się palącym 
ogniskiem, które ugasić należy · mo­
żliwie jak najszybciej i gruntownie. 

komedia Oskara Wllde'a „Brat mar Rei !Straci a meiczvzn 
notrawny" w reeyserU dyr. Hugona 
Moryclhsklego. l UFOdZ. W r. 1920 i 1921 

Dziś, w niedzielę dwukrotnie: o . 
• •j poł 1 8 30 wt 

1 
.Jutro, w poniedziałek, dnia 26 b. 

godz. -rv po • . ecz., a W • ć j t ji m., winn1 się stawi do re es rac 
poniedziałek o godz. 7 .30 wlecz. cle- w d 

1 1 w . 
1 

z d 
w y z a e OJS rnwym arzą u m. 

sząca się wzrastającym powodze. Lodzi 1 Al K ś · kl l9 . przy u . . o ClUSZ • -

niem szlagierowa komedia M. La· „_ "ni 11 1920 1 l92l za-
o W rtumeril" w ret erll d r. mę .... zy„ roczn ta ' 

sz1 " pt-: ys y mieszkali na terenie 5 komisariatu 
Hugona Morycińsklego. P P 1 k h lit L L M . • o nazw s ac na ery , 

„CY.RANO DE BERGERAC" 
W TEATRZE POLSKJl\I 

Wkrótce wchodzi na afisz Teatru' 
Polskiego bohaterska komecl1a Ed. 
munda Rostanda „Cyrano de Berge­
rac". Monumentalna acenlczna opo­
wieść ta o życiu 1 miłości francu · 

oraz zamieszkali n-a terenie 13 komi 
sariatu P. P. o nazwiskach na litery 
ssz.TUWZ!:t. 

okresie 100 fabryk, 5 natomiast 
Ilość czvn:nych zakładów na 3 skiego żołnierza l zawadiaki-poety, 

było unieruchomionych. Ogółem • -
ł 12 948 h 'k. dni w tygodniu było 5, przy otrzyma piękn!J. t . stylowfł oprawę 

Zgłaszający się do rejestracji win 
ni posiadać metrykę urodZel"Ja -
względnie wyciąg z rejestru ludno· 
ści, wraz z dokumentem stwierdza­
jącym tożsamość osoby, oraz dowód 
zameldowania w Lodzi. 

pracowa o . ro otn1 ow. czym znalazło w nich prac" 547 I acenlczną, nad którfł od tygodni pra 
Ilość czynnych zakładów na 6 ~ 

dni dn' b ł 83 robotiiików. CUjfł warsztaty łódzkich Teatrów 

Nocne dyżury aptek 
Sadowsk:i-Dancerowa, Zgierska 63. 
W. Groszkowski, 11 Listopada 15, 
T. Karlin, Piłsudskiego 54, R. Rem-
bieliński, Andrzeja 28, J. Chądzyń· 
ska, . Piotrkowska 165, E. Miller, -

w ty go iu . , Y o • przy „ • • Miejskich. Efektowna całość - bar-
czym znalazło w nich pracę 11.598 Ponadto na jedną :zmuanę c_zr;i· dzo widowiskowa l romantyczna u. lednaide ft0WVlh Piotrkowska 46, G, Antoniewicz, Pa 

. · . ble.nicka 56, J. Unieszowskl, Dfłbrow 
robotników. · nyoh było 40 fabryk za~rudm.•Ją• każe llę w inscenizacji dyr. Karola __ „ _________________ ... cych 3357 rob., na dwie muany Borowskiego. 

czynnych było 55 fabryk, zatrud· 
prenumeratorów ska 24a. 

~. Potokarz skaza ny na -wlezienie 
Stanń.sław Rybak (Grzybo-

·wjl 60) grasował na drogach na 
przedmieściach Łodzi i specjalno. 
~cią jego było okradanie wieśnia· 
\tów zdążających nocą lub te:ł 

nad ranem na targ. Rybak tak wy 
specjalizował się w swym „zawo· 
dzie", ie najśmielsze nawet kra· 
dzieże uchodziły mu bezkarnie. 

W dniu 8 sierpnia br. już o go· 
dzinie 5 rano, gdy był pełny dzień, 
skradł z wozu Natalii Barer z Sie· 
radzklego kosz z masłem i jajami. 
KradUeż spostrzegł policjant. 

Wszczął pościg, a Rybak nie wi. 
dząc innego sposobu, wpadł do 
hal targowych przy ul. Piotrkow· 
skiej 31'7, gdzie w czasie ucieczki 
wywrócił kilka straganów, wyrzą 
dzając dalsze szkody. 

W mieszkaniu ujętego rabusia 
znaleziono kilkadziesiąt koszyków 
I baniek od śmietany, mleka, co 
wskazywało na rozmiary jego kra· 
dzieży. ' 

Wczoraj Sąd Grodzki w Łodzi 
skazał Rybaka na 8 miesięcy wię­
zienia. 

Zakluli nożami, po odm6wil 
pieniędzy na wódkę 

, Onegdaj, jak to podawaliśmy, 
w Pabiance, gm. Radogoszcz, na­
padnięty został 1 pokluty nożami 
43-letni Antoni Suski, zam. przy 
ul. Wrześnieńskiej 46. Suski wsku 
tek przebicia opłucnej i brzucha 
atraclł przytomność. Przewieziono 
go do szpitala. 
Zarządzone dochodzenie ustali­

ło, te napadu dokonali znani a. 
'Wantumicy - 34.letnl Stanisław 

Szatkowski z Pablanki i 33-letni 
Ignacy Seliwestrow z ul. Urzędni­
czej 28. 

Obaj wieczorem wałęsali się w 
stanie pi.ianów już i zaatakowali 
Suskiego o pieniądze na wódkę. 
Gdy odmówił, rzucili się na Sus. 
kiego i poranili w straszliwy · spo. 
sób nożami. 

Obu rabusiów osadzono w wię 
zieniu. 

Zmasakrowali za miastem staruszke· 
', W Sieradzu, na przedmieściu 

Wólka, w zaroślach tut przy par. 
Jeanie cmentarza ewangelickiego, 
inalezłono w kałuży ' krwi potwor. 

nie zniekształcohe zwłoki starszej 
niewiasty. 

Badania wykazały, ~e zabitą by 
ta Anna k:oronewa, pensjonariusz­

••••••••••-- ka domu r.tarców, która była czę. 
stym gościem w tej okolicy, odwie 
dzając znajomych, którzy nieśli 
jej pomoc. 

Staruszka zosfała zabita kilku 
pchnięciami noża w piersi i brzuch, 
tak, że z rozprutej przepony brzu. 
sznej wypłynęły jelita. 

W wyniku zarządzonych badań 
policja zatrzymała trzech robotni. 
ków murarskich, którzy byli w tej 
okolicy zatrudnieni przy pracy i 
istnieje podejrzenie, iż są sprawca 
mi potwornego mordu. Nazwiska 
zatrzymanych trzymane są . w ta. 
jemnicy. 

D z I ś 

·niają<'ych 6459 robotników~ oraz TEA'l'BY: POPULARNY 

na trzy zmiany czynnych było S I W SALI GEYERA 

fabryk~ zatrudniających 3132 ro· Dziś w niedzielę, w Teatrze Poptl· 
botni!ków. larnym, Ogrodowa 18, dwukrotnie--

Przy I-ej zmianie pracowało a to 0 godz. t.30 popoi. 1 8.15 wlecz. 
8.444 robotników, przy II-ej zmia ,,Aszantka" Wł. Perzydskiego. 
nie pracowało 4.092 robotników, W sali Geyera dana będzie dziś o 
ora·i przy III-ej zmianie pracowa· 1 godz. 4.30 popoł. i 7.30 wlecz. ,,Da· 
ło 412 robotników. ma od Maksyma". 

Pa pijanemu popełnił harakiri 
Ulica Pułaskiego w Pabianicach 

była w dniu wczorajszym widow. 
nią niezwykłej sceny. 

Z domu przy ul. Pułaskiego 11, 
wybiegł j3kiś mężczyzna w stanie 
pijanym i trzymając w rękach du­
ży nóż rzeźnicki, począł nim gro. 
zić przechcdniom. 

Na ulky powstał wielki pop~och. 
Ludzie poczęli uciekać i kryć się 
po bramach. W pewnej chwili pi. 
jany osobnik zadał sobie kilka cio 
sów nożem w brzuch, pow:><lując 
silne . krwawienie. 

Wezwano pomocy policji oraz 
pogotowia. Z trudem udało się o-

bczwładnić szaleńca, którym si~ 
okazał Michał Dudek, zam. przy 
ul. Pułaskiego Jl. 

Lekarz pogotowia po udzieleniu 
pomocy, przewiózł go do komi. 
sariatu, gdzie sporządzono mu pro 
to kół. 

WOZKI DZIECIĘCE 
tOZKA METALOWE 

MATERACE 
IAJTANIEJ w FA&R.IKtADZIE 

:J.B.WOtKOWYSKI 
NARUTOWICZA 11 m.1~7-70 
REPERACJE i LAKIEROWANIE 

Rozrywki umysłowe 
Zadanie Nr. 66. 

Rebo kołowy 
nł. D. Markns, Brok. 

W stulecie poety demokraty. 

Nagroda: ~i'łżka. 

Zadanie Nr. 67. 
Z poniżej podanych wyrazów wybrać 

po 3 obok !iebie stojące litery. Po n· 

otaw1rniu liter tych w podanym po• 

l"Zll<dlru otrzymamy rozwiązanie. 1. Ko· 

wał. 2. Kakao. 3. Zbyt. 

Pośrednik handlowy. Za dain.fe Nr. 65: 
ł koty. 

Nagroda: książka. 

Rl)twlązanie zadania Nr. 63: Nowa I 
wojna grozi zagładą cywilizai:ji. 2'ado· 

nie Nr. 64: l. Aplikant adwokacki. 2. 

Nagrody wylosowali: 1. Leonid Mar· 

czuk. wieś Borki, poczta Lubo·ml. 2. 

Ch. Kaufma.n, Bełchatów, ul. Pabianicka 

13. 3. Zygmunt Krasiński, Gdynia·Or· 

łowo, ul. Łowicka 11. 

ODPOWIEDZI REDAKCJI 
DZIAŁU R. V. 

K. Ch. Bełchatów: rozwi.ązań niemo· 

&na przesyłać jako druki. 
J. D. Łódź: do nadsyłanych zadań 

nal„iy dołącz~ć pełne rozwi,11\Ilie. Cze. 

ka•ny na nadesłanie takowych. 

! K. Warszawa : Cz~ić zadań pójdzie 

M P. Pilica: Nie wydrukujemy. 

UWAGA1 nagrody 1q losowane. 

Rozwiijlania zadań 1 tego N°ru oałe· 

iy r,;idsyłać do dnia 29.IX, b. r. na a· 

dreb naszej warnawili.icj Redakcji \Wa· 

recka 7). 

CORSO Wielki rewelacyjny film CÓRKA SZAN6HAJU 
P0cztłek lellDSÓW o godz. ł po poi. 

w 10bot7 i medzłele - o coctz. 12. 

ClENY MIEJSC OD 150 QBoszy, 

W popisowej roli A INA MAJ WONG oraz Charles Bickford, PhiUp Abn 
Egzotyczne tło awanturniczych pr:zygód. Dr am at pełen emocji i napięcia!­

Nadprogram: Wesoła komedia 

~ ~ ~~... : ·~· " . . . ': ' . ~ . " „ 

. I OGŁOS!ENIA ;, LEKARSKIE ________________ „ 

DOKTOR 

KLINGER 
__ , •. '-h"-'K \, ~.:-. ..:.„oHJ:t.N l'UH, 

SEKSUALNYCH I SKORNYCB 
• (wlo116w) 

przeprowadził się na 

u l. Przejazd 17 
OOD'.lil l". ~ P.tZ'i'Jfl..C: od 9-11 I od 

6-8. rei. 1s2.2s. 

Dr. med. 

Paulina LEWI 
Specj1lncił cbor6b llobletJdl 1 allullerla 

Dr. med. 

Jerzy Sudya 
choroby kobiece i położnictwo 

LEGJONOW 11. TEL115·27 
trodz. przyjęć 1-10 ł ł--8 

Poradnia Wenerologiczna 
l'iutrkowU& &O. t.el. lł7-łł 
Lecz. chor. weneryczuycll, 

skórnych l seksualnych 
Kobieta - iekarz przyjm. od 11-1 l 
od 3-(> czynna od 9 rano do 9 wlecz. 

Porada 3 zł. 

Sródm:eiska 28 1etef. 240-10 Dr 
µ1zy1mu1e od 12-2 • od 4- 8 wiecz• • d TREP MAN me. 

Dr. sperjałlsta chorób wenerycznych 
akórnycb, moczopłciowych 

RE I [ H ·ER ZAWADZKA 61 2a:12 

specjalista chorób skóruych, wene· 
rycznych t seksualuych. 

Ltlc7cnio promleniarru Roentgena. 

Pol u1tru11wa !IJ, tel. 201 · Iła. 
t'rtyJm od S - 11 r. I ó--8 wlecz. 

w nicdz. I łwieta od 9-12 pp. 

DR. MED. 

E. Wołkowyski 
Spec. che>r. weneryc:imych, 

seksualnych l skórnych 
wznowił przyj~1a 

CEGIELNIANA 11. Tele!on 238-02. 
Przyjmuje od godz. 8-12 od ł-9 w. 

w niedzielę i święta od lł-1. 

przyJmUje od 8-11 2-ł l 6-8 w. 
w niedziele i !lwięta od 8-1 w poL 

Dr. Med. 

H.ROZANER 
Specjalista chorób 

•k6rnych1 wiranerycanyelt 
I seksualnych 

Narutowjcza 9, li D„ front 
Tel. 128-98 

przyjmuje od 9-1 i 5 -9 wlecz. 

LECZNICA OMEGA or RUNOSZTEIN G lu \li N A '· tel. 142·42 

AKUSZER • GINEH.01.0G 

POMORSKA 7, ~;:~ton 
pzyjm. od 8-1 r i 4 - 8 wlecz. 

CHOROBY WEWNĘ:TRZNE 

lapec, choroby płue) 

POWROClt. 

Piotrkows, a1DD~i~~2s 

przyJmUJlł lekarze we WSZ)'Btklełl 
11pecjalnok1ach. Gabinet dent7st7cl• 
... 1. Roentgen, Kwarc, anał•ly. O<i 8 
rano du 8 w.. w ni•tdziele »-1 pp. 

Porada S zl. 

~;. lt. LUB I CZ 
Chor. skórne, weneryczne i seksualne 

P••sudskiego 89 
(róg Naz·utuWicza) \el. lłl.U 

od 8-10, 12-2. 6-8 wlecz. 
w niedzielę t święta od 9-11. 

przyjmuje 6-8 pp. 
:~:rw p R z y c H o O.N I A 

!!."~d. N.EWIAZSKi WENEROLOG I CZ N·A 
spec. chorób weneryczuycb 

skórnych i seksualnych 

ANORZEJA 5, tel. 159-40. 
Przyjmuje, od 8-11 rano 1 od 5-P 

w niedziele i święta od 9 do 1 pp. 

leczenie ch„r. weneryczn. l skómych 

Zawadzka ~. 1e1et 122.„a 
<:zynna od Sr. do 9 w. PORADA 3 zł. 
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Robotnice ·i robotnicyl pracOwnicyl TowarzYsze! .ObYwatelel „„„„„„„ ... „„„„„Ba„ ... „ ......... „„„„ ... „„„„„„„„„„„ ...... „„„ 

"'. 

j'C-;.~ ~~~;·\ł 
I . J I I '. • „ 

Polska Partia SocJilistvczna wzrwa . ·tódź Ro'ilotnicża · do przrbrcia na 
I ; -. . ·"/ ' . . 'i .„ ·:1 •, 

' 1 j : I ~ . '• ' ' ./' t 

IELKl·E ZGROMADZENIE 
~ I, 
• ·~ Ir 

. . r . 
.... ";, 

„ ł •. , 

które odbedzie siew niedziele. dnia 25 września 1938 r. ·o godz. 11 rano na· Polesiu Konstantynowskim prą~·: 
Grobach Poległych Bohaterów Rewolucji r. 1905-7, z okazii Zlotu Młodzieży Socialisbcznei. . . ~'-. ~ . „ .. . ' „ ~ 

- I .~ '~.';' ~ •• ~ • • • ~ • J' ~· \ 

Okr O\VJ ·Zlot Mlodzieiy P~ P.· .s~~ : 
i ' ,„ „.„.„.„ 

Mlodziei Robotnicza manifestuje swą nieugiete wole walki O Polske Ludowi. o WolnQ$ć !~ :'i . 
. i o Socializm I ... 

Po1ska Partia Socfalistyczna Punktem szczytowym Miesią 
ogłosiła wrzesień jako mie·sią-: ca MłodiZeiży są Zło-ty okręgo­
hłodzieży. W ramach tego mie· we, które odbyły się 18 wrze34 

S:ąca MłocLzie.ty odbyły się w nia w Warszawie i Katowicacb, 
całym kraju wielkie z.grcmadze dziś odbywają się w ŁODZI i 
ni.a i · ma.illlifestacje Młodzieży Rzeszowie, a 2 października 
P. P. S. odbędą się w Radomiu i Ka-

czerwona Łódź Testament sterana Okrzei 
Wita !Wi mł~~~ !UJ·1r~tyrm 0Wif~i0 „;!:~~:.~tż°·J! d.~~: ~~~kr~~r?~ie~~i~ 

W Łodzi odbyło się 4 wrześ· Uszu. 
I Y ~ uwuam za konieczność dziejo · Mmęło w1ele, wie.le. , la~i., · ·l 

W związku z dzisiejszym Zlotem MłodZieży P. P. s., t.ódzki Okrę- wą. W walce tej wiele ofiar krwi i zmagań :ludu , pól~eg,9 
nfa polityczne Zgroma:dizenie Dzisfrjszy Zlot Okręgowy w 
Młodzieży w sali ,,Angielskiej", Łodizi c,ibejmuje MłOOz.ież PPS 
a 11 września Wielka Akade- w Łodizi i Okręgu łódzkim.. 

gowy Komitet Robotniczy P. P. s. ogłosił następujące wezwanie: zginie, ale ludzkość wyjdzie z powstała .Polska NiepodfegJa, 
niej zwycięsko, a ludziom słoń· Ale nie ustała · walka· o pr%ebu · 

ROBOTNICE I ROBOTNICY! PRACOWNICY! ce zaświeci. Wierzę, że socja- dowę 'spGłecz.ną, o· Si:>cjałizm. 
mia w sali Teatru Polskiego. Zlot ten odbywa się w chwili 
18 wn-.ześnia Młodzież P. P. S specjalnej i ma charakter wiel­
łącZIDie ze star11zymi towarzy- k.iej manifestacji poli1tycz.nej. 
sza.im.i koilportowała na ulicach I Niech żyje Młoda Gwardfa 
mia.ista ,,ŁOOzi-anina" i „Mło,d.zi Proletaciacki.cih Ma.slll 

TOWARZYSZE! OBYWATELE! lizm da ludziGDl szczęście. 0- I z.nów walkę p~djęły -~q4-e p~ 
statnim moim pragnieniem jest, koleni.a ludu polskiego P.~. tymi 
ażeby ludzie byli dobrzy i szczę samymi sztanda.rami, które> do 

~idą''. 

W niedzielę, dnia 25 września 1938 roku odbędzie :,dę w Łodzi 
Ołaęgowy Zlot Młodzieży Socjalistycznej, która złoży przyrzeczenie 
na wierność dla <>!krytych chwałą 

ZDOBYWCZYCH SZTANDAROW P. P. S. 

Trełf nrz•sl•g· w obecnych, niezmiernie doniosfych i brzemiennych w następstwa 
;;!"' • "i I chwilach dziejowych, Łódź Robotnicza otoC'Ly seroeazną · opieką 

która zlożrła Młodzież Soq· alistrczna I awangardę ruchu ro~tniczego, Młodzież Socjalisty~ 
Czerwo11a Łódź wyjdzie na ulice miasta, aby manifestować razem 

na Grobach Polegivch Bohater6w Rewoludi r. 1905·7 z Młodzieżą Socjalistyczną na rzecz: 

„My reprezentanci zorganizo­
wanej młodzłeiy, zgromadzeni w 
miejscu gdzie bohatersko ginęli w 
imię Wolności, Niepodległości i So 
cjalizmu najlepsi członkowie PPS. 
i synowie Polski Pracującej, prze­
jęci wzruszeniem i powagą chwł· 
li, stwierdzamy naszą bezgranicz· 
ną cześć, nasze niezachwiane za­
ufanie i naszą niezłomną wierność 
dla okrytych chwałą, zdobywczych 
sztandarów Partii. . 

Zarazem uroc.zyście przyrzeka-

my Jej honoru i całości odważnie 
bronić, jej w5kazania z poświęce­
niem w czyn przekuwać, przyszłą 
Połskę Lud·u kamie i zgodnie pod 
Jej przewodem budować, Niepodle 
głość łaaju czynie utrwalać. 

Siłę i wytrwałość dó naszego 
trudu i walki z dziejów nasizej Pu 
tii hojnie czerpać będziemy. 
świadkami wykonania naszego 

przyrzeczenia przyszłe pokolenia 
czynimy. 

Wolności! Soejalizmu! Niepodległości! 
Sojuszu Robotniczo • ChłopSikiego! 
Walki o Demokrację i prawa dla mas ludowych! 
Przeciw faszyzmowi i reakicji! 
O pracę dla robotników i ziemię bez wykupu dla chłopówt 

Czerwona Łóm przybędzie o godz. 11 rano na Polesie Konstanty-
nowskie na Wielkie Zgromadzenie i będzie świa<Udem uroczystego 
przyrzeczenia Młodzieży Socjalistycznej przy Grobach Poległych Bo· 
haterów Rewolucji r. 1905-7. 

O godz. 4 po poł. Robotnicy Lodzi przybędą na Stadion L K. S. 
(Al. Unii, za Dwor.cem Kaliskim). 

L. O. K. Ro P. P. S. 

Musimy Prze~udowac Polske 
Idą młodzi fen kraj bogaty i piękny, ob­

fitujący w surowce i bogaietwa 
naturalne, mający żyzną ziemię 
i chętnych do pracy ludiz.i, z łat, 
wością wykarmić moie w~yst­
kich swych obywateli 

Ale bogactwa tego ktTaju za­
zdrośnie zamknęła w swej dłoni 
garstka uprz.ywilejowanych, 
w:elk.iich obszarników, bankie­
rów, fabrykantów i t. d. Ich pa­
nowanie musimy złamać. Lud 
pracujący musi stać się gospo· 
darzem własnego państwa. Pra­
ca musi być wolna. Wyzyskowi 
kres położyć należy! 

To wielkie żądanie Wyzwole­
nia Pratt:y, przebudowy usbroju 
społecz.nego, walk.i a pracę dla 
wszystkich i chleb dla wszyst­
kich, wziął na swe barki Socja­
li:rm. 

· O te żądania niedomną toc.Tty 
walkę P.P.S. 

Prowadziła ją niegdiyś na ba· 
rykadach, w ogniu kul carskich 
satrapów. Prowadzi ją cLziJSiaj 
przeciwko rodiz.imej reakcji, 
piizeciwko wyzysk.;waczom i ka 
pita'listom. 

Młodzi I 
Wzywamy w·as d'° tej walki. 

wzywamy do tej wielkiej pracy 
o budowę Pol.sok.i Socjali&tyc.z­
nelj 

Polską rządzić musi lud pra-1 
cujący. Nie usta.niemy w wal­
ce, dopoki nie obejmie on wła -

1 clizy w kraju. 
Walczymy o wolność poli- I 

tyczną, 
Walczymy o Polskę Demokra 

tyczną, 
Walczymy o powszechne, czy 

ste wybory do ciał ustawodaw· 
czych, do samorządów i instytu­
cyj ubezpieczeń. 

l .' • 1~ O"·)' I '• -,.- \ -, , "':>" '.,. ~ \ , • i. ~ r, - • , ' ~ • \ 1 „ 

16 kurs pogótowia sanitarnego P.C.K • 
Jak nas informują, w nadcho· 

J.i ą.cy poniedziałek dnia 26 wrze· 
śnia r. b. o godzi-nie 18.45 roz· 
pocz,nie się 16 z kolei kłU'IS dla 
sió„tr pogotowia sanitarnego Pol­
skiego Czerwonego Krzyża. 
Wykłady odbywać się będą w 

sali wykładowej Okręgu Łódzkie· 
go Polskiego Czerwonego Krzyża 
przv ul. Piotrkowskiej 236. 

Na kńrs· ten zoSotało zakwalifi• 
kowanych 55 kandydatek. 

Celem kursu, który trwać hę- 1 
dzie d<1 20 gr-11cLnia r. b. ( wykła-1 
dy codziennie prócz sobót, nie- ' 
dzid i śwłąit od godziny 19 do ' 
21), jest wywkolenie sióstr pogo· 
towia sanitarnego P. C. K. na wy· 
padek klęsk żywiołowych, wzgl. 
epidemii i na wypadek wojny. 

Toniecie w cyfrach statystyk, 
załamujecie ręce. 
Panowie! Cyfry się mylą! 
Nas 
z każdym dniem, z każdą chwila 
jest więcej! 
Nie pomogą żadne ankiety. 
wykr&J' za ma:o kłamią. 
Nie dacie rady, niestety, 
potędze naszych ramion! 
Czas próżno wstrzymać chcecie. 
Nam drogi nic nie zagrodzH 
jutro Ba całym świecie 

rząd w ręce weźmiemy 
młodzi. 
Niech nikt nam bajek nie klepie 
i za· przeszłością nie płacze! 
Na świecie musi być lepiej, 
inaczej! 
My, .niepotrzebna młodzież, 
nie będziemy fruwać w:i laświatach. 
Wyrośli w buncie i głodzie 
chcemy ziemi w słońcu i kwiatach. 
Wszystkich z przeżarcia czcigodnycL 
tych, którym ciasno w głowach - ·­
precz! 
Ola twórczych, 
silnych, 
dla g:od:nyełt . 
będziemy trudem budować 
Pow&iechną Pospolitą Rzecz. 
Gniewny dzień nam czerwienią nam ws:::ltodzl. 
gniewny krok nasz - grzmotem po ziemi. 
Przez cały świat 
po cały świat idziemy 
m:odzi. 

śliwi! boju prowadziły O~.ejów, , Mi-
Niech żyje socjalizm I reckich, Baronów i ·tylu ~y~b 

·Precz z caratem! bohaterów rewolucji polslci~j. •:, 
To były ostatnie słowa Ste- -. 

Program ZIOtU 
, I. 

:- 'i 
' ~ .„. ·' \ 

Godz. 8-10 - zbiórka uczestni-, Poległych i Ur.octym 
ków Zlotu w Al. Koś- przysięga Młodzieff. ' 
ciuszki, pomiędzy uli- Godrl. 13--14.30 - Obaad przy· ut 
cami Andrzej.a i 6-gl) Letniej 1/3 (dziehi1ca 
Sierpnia. „Koziny" PPS). • · -. 

G i f.5 - defilada przed L. GodJz. 15.00 - Boiisko ł.KS (Al. 
O. K. R. P'.P.S. (Al. Unii, obok: dworca Ka -
Kościuszki 29) l wy- liskiego) zaW>Ody 'śl>ó~._ 
mars.z Zlot'U ulicami: towe Robotniczyhll: Klu 
6-go Sierpni.a·, Piotr- Mw Sp&rtowych; ·łirói-
kowską, Pl. Wo1'11ośc:, mecz lekkoatletycut)' 
ności, 11 Listopoda ślą&o'k - Warsawa ~ 
na Groby Poleg~ych Łódź, i)opisy orkiestr 
Bohaterów Rewolucji I chórów, wys~p~:i • i!t· 
r. 1905-07 na Polesiu scenizacje Sceny Ro„ 
Konstantynowskim. botniczej T. U. R: 

Go~ ll,15 - Wielkie Zgroma- Gocflz. 17.30 - Urocżyste . ~ablń·-
cflzenJe przy Grobach czenie ZIOtu. , '-' 

W wirze wlellciego miasta .: 

'.· 1: 
·' .. ·• .,-; 

• ll ·.• !", ~-
•. ~ r ·~ -: ~ 

. _:' . ·~, 

I .„ ', ; ' \ 
ZBIOROWE ZATRUCIA jechana przez samo~hód ~~~~ 

GRZYBAMI własnej nieuwagi 53-l~tn .ia:, .Emiłif.1 
W domu przy ul. Przemysło· Stajnbrych, przybyła ze wsi: ąoró· 

wej 21 zanotowano w dniu wczo- wa, pow. brzeiińskiegl?. · . : i „.,i 
raJszym zatru ::ie grzybami, które- Stajnbrychowa odni9sła; ogp!ąe 
mu ulegli 9-letni Jerzy i 5-letni Sta obrażenia ciała. · Ran_ną .. opatr~Y.ł 
nisław Zajdner oraz 14-letnia Eli wezwany lekarz pogo.towJa~,! ,, . " . 
Martin. ZAGIN~LI BEZ WIEśCf . 

Przybyły na miejsce wypadku Robotnica Olga Zators~a, Z~l_łl· 
lekarz pogotowia P. C. K. udzielił I przy ul. Zgierskiej 54 zameldowa„ 
chorym pierwszej pomocy i prze-1 ła, że w dniu 20 września ·r. b.,· o 
wiózł w stanie osłabionym do lecz godzinie 3 po południu, . Syt) jeJ 
nicy. 14-letni Edward . wy.szedł z .dómu 

WYPADEK PRZY PRACY i do obecnej chwili nie powróeił. 
W firmie Hein, przy ul. Cias.. · •: . , ; , : 

nej 21 uległ wypadkowi w czasie Maria śmigulska, bez zawod!l, 
pracy robotnik 52-letni Jan Pu· zam. przy ul. Ceglanej ~ _ zam,ęl­
rzyński, zam. przy ul. Tuszyń· dowala, że w dniu 24 sietimfa„ rb„ 
-skiej 5. o godzinie 12-ej w południe syn 

Wskutek nagłego wybuchu pary jej Antoni Szulc, lat 16 Wy~zedł · l 
Purzyński odniósł poparzenia ca- domu i do obecnej chwili nie po­
~ego ciała. Przybyły lekarz pogo- wrócił. 
towia opatrzył poparzonego. ZAMACH SAMOBOJCZY ' , · 
, . ZAMACH SAMOBOJCZY STARUSZIQ . :'.'.r:. '· ~. 

W mieszkaniu własnym przy ul. W celu samobójczym ' napiła się 
Sienn.ej 61 usiłowałą pozbawić się esencji · O$:Łowej 62-letnia :: Maria 
~ycia przez zatrucie jodyną 20-let- Ziemba, zam. , przy · ul. Srebrzyn. 
nia Zofia Grudzińska. skiej 69. . .· 

Desperatce udzielił pomocy we· Do desperatki wezw;'lno lekarza 
7Jwany lekarz pogotowia I prze- pogotowia ratunkowego, który :po 
wiózł do szpitala. udzieleniu pomocy przewiózł ją do 
. POD KOŁAMI SAMOCHODU szpitala w Radogoszczu. 

Na ul. Brzezińskiej została na-
v•m11 ...... „„„ ... „ ......... „ ... „ ... „„ ... „ ....... „„ ... „ ...... „„„ ... a .... „ ... „„„ ... „„„„„„„ł!llll„ .... 

Soc·alizlll-Niepodleglośf-Wolnośi 
Odbito w drukarni Sp. Nakladowo Wydawniczej „Robotnik", War sza.wa, Warecka 7. 




